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HANDLU - PRZEMYSŁU I RZEMIOSŁA

Ceny ogłoszeń:
za miejsce milimetrowe, na ko­
lumnie 9-łam 20 gr Reklamy 
za tekstem na str. 4-łam. za 
miejsce milimetrowe 50 gr w 
tekście, na str. 5-ej 60 gr, na 
str. 4-ei /O gr na str 3-ei 80 gr, 
□a str. 2-ej 90 gr, na str. 1-ej 
1,10 zł. — Ogłoszenia drobne: 
wiersz napisowy 20 gr. każde 
dalsze słowo 10 gr. Przy ogłosz. 
skomplikowanych lub też przy 
specjalnym wyborze miejsca 
oblicza się w każdym wypadku 
do 20% nadwyżki. Za ogłoszenia 
umieszczone wśród drobnych 
ogłoszeń 50% nadwyżki. Ogło­
szenia zagraniczne 20% więcej. 
Konto czek. Bank. Gosp. Kraj, 
Konto P. K. O. Poznań 200-242.

Teł. administracji I drukarni: 33-90 I 11-77.

Ślusarz zawinił, 
kowala powieszono

Konferencja Międzynarodowego Biura Pra­
cy w Genewie zajmowała się ostatnio probie- 
jjjem wprowadzenia 40 godzinnego tygodnia 
pracy, jako środka na złagodzenie klęski bez­
robocia. Co sadzić o tym projekcie w odniesie- 
nju do stosunków polskich? Cisną się przede- 
wszystkiem pod pióro słowa starego przysłowia 
_ ślusarz zawinił, kowala powieszono. Czyżby 
zbyt długi czas pracy był istotną przyczyną 
obecnego kryzysu gospodarczego? Przy walce 
zkrvzvsem chodzi bowiem główni» 0 usuniecie 
przvczvn go wywołujących — braku zaufania, 
niepewności stosunków, przeinwestowania. bar- 
jer celnych które utrudniają obroty handlu mię­
dzynarodowego itd. Nikt nie mógłby natomiast 
stwierdzić, że kryzys wywołany został zbyt 
długim czasem pracy.

Jakże iluzorycznem wydać sie musi rozu­
mowanie. że skrócenie czasu pracy tych, którzy 
obecnie mają zatrudnienie, zmniejszy ilość bez­
robotnych, Jakby produkcja zależała tylko od 
jednego czynnika — od pracy. Owszem ilość 
bezrobotnych zmniejszy się. jeżeli za mnieiszy 
czas pracy robotnik otryma mniejszy zarobek 
Wtedy dla pracodawcy bedzie rzeczą najobojęt­
niejszą w świccie, czy zatrudnia n. p. 100 robot­
ników. czy też 108: wykonają bowiem oni za te 
samą sumę zarobków, tę samą ilość pracy. Pro­
pozycja Międzynarodowego Biura Pracy chce 
jednak.‘aby zarobki pozostały te same. Wtedy 
pracodawca za krótszy czas pracy zapłaci wię­
cej — koszty produkcji podrożeją, zwiększa 
się ceny, zmniejszy się zbyt, zmniejszy się pro­
dukcja i wzrośnie bezrobocie. Poza perturbacja­
mi w układzie życia gospodarczego i poza dal- 
szem pogłębieniem kryzysu realizacja 40 go­
dzinnego tygodnia pracy nie da żadnych pozy­
tywnych rezultatów.

Zresztą przypatrzmy się dotychczasowe­
mu rozwojowi rzeczy w tvm kierunku Z pośród 
53 państw, które należa do Międzynarodowego 
Biura Pracy tylko 5 państw ratyfikowało kon­
wencie waszyngtońską o 8 godzinnym dniu pra- 
Icy Polska oczywiście także ratyfikowała — 
wszak słyniemy z naszego ustawodawstwa o- 
Chronnego pracy A skutek? Zagladamv do cie­
kawej broszurki Jerzego Michalskiego „Przesi­
lenie gospodarcze światowe i w Polsce“ i czy­
tamy:

W Polsce maksymalna ilość godzin pracy 
' Jest w ciągu roku znacznie krótsza, aniżeli w 

innych krajach a mianowicie: o 946 godzin ani­
żeli w Niemczech, o 675 godzin aniżeli we Wło­
szech. o 328 godzin aniżeli w Czechosłowacji, 
o 302 godziny aniżeli we Francji, o 228 godzin
aniżeli w Szwajcarii.
Czy tłumaczyć jeszcze długo i szeroko, że 

stan taki upośledza nas konkurencyjnie wobec 
zagranicy? Zagranica zaś mimo to jeszcze sie 
skarży na skutki zbyt krótkiego czasu pracy. 
Czytaliśmy ostatnio w „Neue Zürcher Zeitung“:

Aczkolwiek Szwajcaria nie uznaje konwen­
cji waszyngtońskiej, należy jednak ze swem 
ustawodawstwem ochronnem pracy do tych 
Państw, które unormowały ustawowo czas pra 
cy Ustawodawstwo ochronne pracy, prawo 
fabryczne i inne specjalne przepisy stanowią je­
dnak przeszkodę nie do pokonania dla przemy­
słu eksportowego oraz przedrożyty wewnątrz 
kraju koszta produkcji i podniosły poziom cen

, Uwagi powyższe można ze spokojem od- 
rtesć i do naszych warunków, aczkolwiek poró- 
,nan żadnych snuć nie można. Godzina pracy 
2 s> w różnych przecież stosunkach różna. Mo- 
emy tylko przyklasnąć ciekawemu artykułowi

n;,Zasu“' który dzieląc państwo na dwie grupy 
uisze:

Do jednej grupy należą kraje pod względem 
przemysłowym przeinwestowane. do drugiej 
?a5 ~ niedostatecznie zainwestowane. Czyż 
na n pomyślenia. aby obie grupy gospodarstw
arodowych stosowały jednakową miarę pracy

S.wei ll'dności? Czy wydajność polskiego 
ciaJ" o metalowca. tkacza murarza i t. d. w 

. godzinnego dnia może się równać z wy-
... kością tych samych fachowców naprzykład 
Ni» JTe/vce’> W żadnym wypadku nie może 
, e dlatego, że robotnik polski jest ..gorszy“ od 
rvnp k n^kiego ale wskutek tego, że w Ame- 
nr ® ?hf)k każdego robotnika i łącznie z nim 
wípÍv'6 czynników, których Polsce brak:
br7v • 10energii cieplnej i elektrycznej, ol- 
teobJ?-113 rneckanizacia doskonała organizada 

niczna ostre rygory pracy, tani kapitał etc
rozwn-żnern wszystkiem musimv pamiętać nrzv 
(’racy 'c'U Dr°icktu Międzynarodowego Biura 
Mrvw-, !es?:v nas niewymownie, że przy roz­
padu ¿oj • CS'0 Pr°.iektu w Genewie delegat 
do nowi? i ieu- n,e okazywał tyle entuziazmu 

yeti obciążeń socjalnych, co ci wszyscy,

FAWORYCI ZAWODÓW F. I. S. W INSBRUCKU.
Zgóry po lewej: Birger Rund (Nor), poniżej: Kaufman (Szweic.), Krystjan Howde (Norw), najlepsi długodystan­

sowcy; Clyde (Anglja) najlepszy slalomista i Viniaringen (Norw) faworyt w biegu kombinowanym. Zawody odbędą 
się w czasie od 5 do 13 lutego.

Umowa o międzynarodowej kontroli zbrojeń przyjęta
W kr/Jaeb. zbrojących sę otelega niz. będzie przeprowadzone

Genewa. (Tel. wł.) Prezydjum konferen­
cji rozbrojeniowej przyjęło we wtorek umowę 
o międzynarodowej kontroli zbrojeń wraz z 
przewidzianem w niej postępowaniem inwesty- 
gacyjnem (śledczem) przeciwko naruszającym 
umowę państwom. Delegat Niemiec. Nadolny, u- 
zależnił zajęcie ostatecznego stanowiska przez 
Niemcy od rozmiarów przyszłej umowy rozbro­
jeniowej.

Przy ostatecznych obradach nad umowa 
kontroli przyjęło prezydjum na wniosek Ame­
ryki. postanowienie, według którego każdy rząd 
może stawić wniosek o przeprowadzenie inwe- 
stygacji we własnym kraju. Delegat Niemiec nie 
zaaprobował tego postanowienia twierdząc, że 
jest to bezcelowe i wskazał na możliwość, że 
przez niemożliwa do skontrolowania kampanie 
prasowa może być dany rząd zmuszony do sta­
wienia wniosku o postępowanie inwestvgacvjne 
prz^wko sobie samemu. Prezydjum konferen­
cji odrzuciło wątpliwości niemieckie przeciwko 
głosom Niemiec i Italii.

W dalszym ciągu delegat Niemiec wyrażał 
daleko idące zastrzeżenia przeciwko systemowi 
inwestygacyjnemu, żądając, by postępowanie to

Przed rokowaniami w sprawie długów
Of cfalne zaproszenie Włoch

Londyn. (Tel. wł.) Min. spraw zagr. Si­
mon odjechał we wtorek do Genewy. Przed od- 
jązdem odbył dłuższa naradę z Mac Donaldem. 
Narada dotyczyła spraw rozbrojenia.

Po odjeździe Simona premjer przyjął lorda 
Readinga i odbył z nim przeszło godzinna kon 
ferencje. W związku z tern kraża pogłoski, że 
lord Reading ma wyjechać do Waszyngtonu z 
mandatem rządu brytyjskiego, celem odbycia 
wyjaśniających rozmów z Rooseveltem. Misja 
lorda Readinga iak przypuszczają, miałaby po-

którzy Polskę hojnie obdarzali realizacją podo­
bnych pomysłów Genewy w latach ubiegłych.

Świat robotniczy przez swych przedstawi­
cieli w Międzynarodowem Biurze Pracy wal­
czył twardo o 40 godzinny tydzień pracy przy 
tych samych zarobkach Mamy jednak wraże­
nie. że walczył bez przekonania a raczej pod 
starem nastawieniem ostrego przeciwstawienia 
interesu robotnika interesom przedsiębiorcy. — 
Czyżby ten interes był naprawdę różny? Prze­
cież dobro przedsiębiorstwa, warsztatu, w któ­
rym i pracodawca i pracobiorca znajdują swój 
zarobek i jednemu i drugiemu powinno być 
drogie. Wyzysku pracob;oręv nie dopuszcza 
współczesne ustawodawstwo — ten najistotniej­
szy punkt przeciwstawnoici interesów robotnika 
i przedsiębiorcy znikł Rezrobocie zaś zmniej­
szy sie w Polsce nie przez skracanie dnia pracy 
lecz przez zwiększanie zakresu zatrudnienia ro-

stosowaną było tylko w bardzo poważnych i do­
niosłej wagi wypadkach i tylko wtenczas, gdy 
wszystkie inne środki zawiodły. Pozatem zażą­
dały Niemcy. bv postępowanie to mogło być 
wdrożone tvlko przy jednomyślnej uchwale. — 
żądana przez Anglie i Włochy jednomyślność 
Rady Ligi Narodów dla wdrożenia postępowania 
została również odrzucona.

Według przyjętej umowy postępowanie in- 
westygacvine może bvć wdrożone przy uzyska­
niu większości dwóch trzecich wszystkich obec­
nych na posiedzeniu komisji kontrolnej człon­
ków.

W kołach delegaołi niemieckiej podkreśla 
się, że ogólna tendencja pertraktacji nad syste­
mem inwestvgacv.invm nastawiona jest wyraź­
nie przeciwko Niemcom. Przedstawiciele Anglji 
Francji i U. S A. zaaprobowali umowę, ponie­
waż w tych mocarstwach i tak nigdy postępo­
wanie inwestvgacvine nie bedzie stosowane.

Dane Niemcom zapewnienie, że wszystkie 
mocarstwa bez wviatku poddawać sie będą e- 
wentnalnym wnioskom o wdrożenie postępowa­
nia uważają politycy niemieccy za pusty frazec

(J.)

legać na objaśnieniu Rooseveltowi sytuacji w ja 
klej znajduje sie Wielka Brytania i skłonienie 
go do udzielenia moratorium aż do czasu wyja­
śnienia sprawy parytetu zlotowego i taryf cel­
nych na wszechświatowej konferencji ekonomi­
cznej.

Waszyngton. (PAT.) Stany Zjedno­
czone wystosowały do rządu włoskiego oficjał 
ne zaproszenie do podjęcia dyskusji o długach 
wojennych.

botników w dziedzinach które w Polsce na pra­
ce czekają — budownictwo, drogi, regulacja 
rzek. Na te cele należy rzucać pieniądze, topio­
ne dziś bezprodukcyinie tylko dla potrzeb opieki 
społecznej w zasiłki dla bezrobotnych. Nie po- 
zwóliny zwodzić się hasłom, które każą wieszać 
kowala, chociaż zawinił ślusarz. Więcej pracy 
— nigdy zaś mniej.

7. W.
•

W trakcie zakończonych w tych dniach w Genewie oh 
rad konferencji przygotowawczej w sprawie skrócenia cza 
su pracy do 40 godzin tygodniowo, okazało sig, że Polsko 
iest krajem, którego przemysł dokonał znacznego wysiłko 
w zakresie skracania czasu pracy, celem przeciwdziałania 
kiesce bezrobocia.

W ciągu catego roku ub przeciętny czas pracy robol 
nika zatrudnionego w polskim przemyśle przetwórczym 
zredukowany został do około 40 godzin tygodniowo, cc 
oczywiście nie pozostało bez wpływu na zwiększenie kosz 
łów wytwórczości.

Ulgę cierpiącym
Przy wszystkich schorzeniach reumatycznych i men­

struacyjnych, kamieniach żółciowych, cierpieniach żołąd- 
<a i jelit przynosi Samoczynny TERMOFOR „TRYUMF“ 
każdej chwili gotowy do użytku, bo zapomoca łyżeczki 
łimnej wody rozgrzewa się nawet do 100° ciepłoty. Żą- 
lać w aptekach i drogeriach. Wymiar 170/210 mm zł 9. 
Zamówienia uskutecznia się za zaliczeniem. Wytwórnia 
.TERMA“, Kraków, Mikołajska 6. PKO. Nr. 407.101. Za­
stępcy poszukiwani. 599g.

Eiogu Eesii 1
Estonja ujarzmiana raz po raz to przez Szwe­

cję to przez Rosję, to przez niemieckie elementy 
wynaradawiana silą, dzieliła, losy wszystkich sła­
bszych narodów Wielkiego Imperjum Rosyjskie­
go. Mimo to nie straciła ani swego języka, ani tra­
dycji, ani kultury. Gdy pękły okowy, odżyło to 
wszystko co było cennego w narodzie estońskim. 
Odżyła przedewszystkiem dawna dzielność, chęć 
do pracy nad państwowością swoją. A tu czekało 
ogromne zadanie mężów stanu i organizatorów te 
go narodu, bo wyrobienie zalet i cnót obywatel­
skich u ogółu narodu, który oczywiście wiele psy 
■hicznie ucierpiał od najeźdźcy, wypaczył się w 
niejednym kierunku, i musiał powoli odzyskiwać 
właściwy swój charakter. Były to naloty, tak jak 
i u nas one były, mimo to tr?eba było wyrobić 
warto^owego obywatela estońskiego.

, eneral Johannes Roska.

Tern zadaniem zajął się „Kaitseliit“ organiza­
cja pól wojskowa, pół wychowawcza, która wobec 
niewielkiej stosunkowo ilości wojska stałego, tem 
większa gra w tym kraju rolę.

Kaitseliit ma piękną kaitę w dziejach Estonji 
oo metyiko jest obecnie szkołą dobrego obywa­
tela i dobrego przyszłego żołnierza estońskiego, 
ale odegrał wielką rolę polityczną, w chwili kiedy 
pucz komunistyczny zagroził młodej republice u- 
padkiem. Wtedy to, było to w roku 1924. Kaitse- 
uit będący organizacją obrony narodowej więc ro 
dzajem stałej armji, zdołał zgnieść wywrotowe fer 
inenty, i zaprowadziwszy porządek, oczyściwszy 
atmosferę z wybuchowych elementów przystąpić do 
wielkiego zadania kształcenia dobrego obywatela 
i dobrego żołnierza z każdego Estończyka. Histor- 
ja Estonji, jakkolwiek przerwana 7 wieków wstecz 
posiada wielkich wodzów jak Vanema Lembita z 
XII. wieku, tak, że wnet um.ała nawiązać do daw­
nej tradycji i obecnie posiada pod każdym wzglę­
dem wzorową i silną organizacię wojskową.

Kaitseliit podzielony jest na 15 komend, ko­
mendant zaś główny, którym od roku 1925 jest ge 
nerał Roska, ma wielkie przywileje i atrybucje. Je 
dnostką zasadniczą Kaitseliitu jest oddział, który 
rekrutuje się z gmin. Podstawy finansowe Kaitse- 
>iitu opierają się na uchwałach parlamentu estoń­
skiego, który baczną zwracał uwagę na rozwój 
jego.

Związek ten posiada własną posesje w Talli­
nie, w której mieści się komenda naczelna i sztab 
wyszkolenie spoczywa w rękach konmendantów o- 
kręgowych, którzy mają do dyspozycji szefa wy­
szkolenia. Poza temi pracami wojskowemi człon­
kowie Kaitseliitu odbywaią ćwiczenia we wszel­
kich rodzajach sportu, urządzaia odpowiednie po­
pisy, itd. Jak widzimy z tych kilku danych orga­
nizacja ta przypomina bardzo Związek Strzelecki, 
na podobnych też jest oparta przesłankach i po- 
lobnym służy celom.

W ostatnich zwłaszcza czasach przyjaźń mię­
dzy Polską a Estonją i Łotwą zaznaczyła sie nietyl 
ko notami dyplomatycznemi ale co iest znacznie 
ważnieisze, współpracą tych właśnie związków 
wojskowych t. j. Związku Strzeleckiego z Kaitse- 
mtem i Aizsargami. Jest to więcej znacznie iak o- 
ficjalna przyjaźń, gdyż świadczy, że nie tylko na-



Sfr 2.

si dyplomaci uważają tę przyjaźń za konieczność 
taktyczną i polityczną, ale, że też sam naród ją 
odczuwa.

Kilkakrotne podróże komendanta głównego 
Związku Strzeleckiego, pułk. Rusina do Estonji i 
tja Łotwę oraz przedstawicieli tychże organizacji 
do Polski są najlepszym dowodem współpracy i 
chęci wzajemnego poznania się. To też obecnie 
gdy do Poznania przybywa w swej podróży po 
Polsce jen. Roska, komendant główny Kaitseliitu, 
z całą szczerością i całą sympatją wyznajemy, że 
cieszy nas ten objaw bo widzimy w nim dalszą rę 
kojmę utrzymania zadzierżgniętej przyjaźni mię­
dzy wolnemi narodami, która tak długo jak istnie 
je, gwarantować będzie obronę naszych granic 
przed zakusami wszelkich naszych wspólnych wro 
gów wschodnich.

Jan Maleszewski.
*

W dniu dzisiejszym o godz. 9.37 pociągiem z 
Warszawy przybył do Poznania komendant główny 
estońskiego przysposobienia wojskowego ..Kaitse- 
iiit“ gen Roska, w towarzystwie komendanta Zw. 
Strzeleckiego pułk Rusina, prezesa zarządu głów­
nego Z. S. mec. PaschaIskiego oraz estońskiego 
attaché wojskowego pik Rauta.

Na przybranym flagami estońskiemi i poiskiemi 
peronie, stanęła kompania honorowa Związku Strze­
leckiego ze sztandarem i orkiestrą. Po raporcie i 
przeglądzie, władze strzeleckie przywitały gości, 
poczem nastąpiła defilada. Po oficjalnej części uda­
no się do restauracji dworcowej na śniadanie, w 
którem wzięli udział także przedstawiciele Związku 
Strzeleckiego pp.: prof. dr Kurkiewlcz. komendant 
okręgu Z. S. kpt. Orlicz. naczelnik izby Skarbowej 
p. Wojciechowski, prezes Tow. Polsko-Estońskiego 
p. prezes Świtalski. przedstawiciel wojskowości 
pułk Sikorski, komendant P. P. nadkom. Pitułej oraz 
przedstawiciele prasy.

Po śniadaniu goście zwiedzali miasto, poczem 
O godz 12 złożyli wizyty p. Wojewodzie, dowódcy 
O. K. VII. oraz władzom Związku Strzeleckiego 
Drugiem śniadaniem podejmował o. gen. Rosk? 
wraz z otoczeniem w imieniu p. wojewody p. wi­
cewojewoda dr. Kaucki.

W godzinach oooo’udniowych goście wizytowa 
H kurs instruktorów ..orląt strzeleckich“ oraz świe 
tlice oddziałów męskich i żeńskich.

O godz 21 przewidziany jest uroczysty ob’?' 
W ..Bazarze“. Odjazd do Katowic nastąpi o god 
1 W w nocy.

NIE BÓJ SIĘ WYDATKU rta tam 
towar. To zawsze się opłaci. Musisz tyłku 
dobrze wybrać. Parasolki damskie kupuj 
tylko w firmie Stanisław JaesciiKe. Poznali, 
pl. Wolności 10.

Na widowni
ZMIANY W M. S. Z.

Z Warsza wy donosi (ż). W resorcie MSZ, 
nastąpiły następujące zmiany osobowe: o. Włady­
sław Dernałowicz, referendarz MSZ. został z dn. 
1 marca mianowany wicekonsulem w konsulacie 
generalnym R. P. w Stambule, a Karol Debowski 
z dn. 1 kwietnia sekretarzem konsularnym w kon 
sulacie generalnym R. P. w Paryżu.

Przydzie'eni zostali: radca Mieczysław Gra­
biński z dn. 1 lutego czasowo do wydz. osobowe­
go, radca dr. Władysław Namysłowski do dep 
konsularnego (wydz. prawny) z dn. 1 marca, rad­
ca Jerzy Warchałowsiki z dn. 19 bm. do wydz. u- 
strojów międzynarodowych, dr. Witold Wehr z d 
20 bm. do dep. konsularnego (wydział prawny).

Do centrali min. spr. zagr. zostali odwołani od 
31 marca pp.: Adam Witold Korsak, sekretarz po­
selstwa R. P. w Pradze, oraz p Władysław Swoi 
kień. wicekonsul w konsulacie R. P. w Wiedniu, 
zaś konsul dr. Stanisław Zwolski. kierownik konsu 
latu R. P. w Winnipegu. został z dniem 1 kwiet­
nia przeniesiony w stan nieczynny.

POOf OSKI O ZMIANACH PERSONALNYCH.
Z Warszawy telefonuie (ż). Wczorał krą­

żyła pogłoska, że na stanowisko wicemin. skarbu 
awansować, ma wyższy urzędnik tegoż minister­
stwa p. Chwalibóg Co do stanowiska wojewody 
wileńskiego, to wymieniano wczorai naogół woje­
wodę łuckiego p. Jaszczołta. który pracował przed 
kilku laty na terenie wileńskim.

PLENARNE POSIEDZENIE SENATU.
Z Warszawy donosi (ż). Dziś pooofudnhi 

o godzinie 4 odbędzie się plenarne posiedzenie Se 
natn

Z wystaw warszawskich i
W Ips'e

Oglądający wystawę widz ocenia artystyczną j 
wartość dzieła sztuki najczęściej według miary do 
skonatości naśladowmczej, według tego, o ile obraz 
lub rzeźba zbliżają się do natury. Widz taki nie­
jednokrotnie doskonałym nazwie utwór, będący w 
rzeczywistości tern, co Francuzi nazywaia „trompe 
— 1‘oeil“. czyli łudzącą imitacją rzeczywistości. Do 
pozbawionego wyższej kultury estetycznej widza 
przemawia nadto przedewszystkiem sympatyczny 
mu temat dzieła sztuki, dający odskocznie dla mi­
łych kojarzeń myślowych i uczuciowych. Z tego 
to powodu sztuka realistyczna lub nawet natura- 
listyczna, która, mówiąc nawiasem, żadna miarą 
nie mieści w ramach objektywnej imitacii natury, 
znajduje szersze zrozumienie i liczniejszych zwolen 
nikow niż bardziej od naśladowania natury nieza/ 
leżna, a przeto trudniej zrozumiała, wymagająca 
subtelniejszych odczuć artystycznych, i większego 
estetycznego wyrobienia sztuka, kładąca nacisk na 
artystyczną estetycznie interesująca koncepcie, 
zmierzającą do piękna, wynikającego z harmonji 
składników - elementów artystycznego dzieła. Ten 
drugi rodzaj sztuki daje twórczości ramy szero­
kie i teren interesujący, bardzo bowiem rozmaite 
mogą być czynniki harmonji, w zależności od in­
strumentu. z którego się dobywają, a instrumentem 
tym na podniety estetyczne wrażliwa świadomość 
artysty. Zadaniem twórczego artysty odnaleźć tę­
tno współczesne, powiązać elementy, nawarstwiane 
w świadomości przez życie, wytworzyć z nich dzie 
’o zorganizowane, zestrojone ładnie (od wyrazu: 
lad), dzieło bowiem sztuki, jak każdy poważny u- 
twór, nie powinno, nie może być bezładne.

TVIFNNIK PM.Mltotr - Czwartek. 2fi sfrcmto WM r.

Urzędnicy skarbowi mogą wykonywać zajęcia uboczne
za zezwolenem prezesa izby skarbowej

Warszawa. (Tel. wł.) Ministerstwo skarlnych zajęć zarobkowych O wydaniu zezwolenia 
bu zarządziło, że prezesi izb skarbowych i pre- na wykonywanie zajęć ubocznych oraz o cofnię- 
zesi dyrekcyi ceł wydawać rwa wszystkim | ciu danego zezwolenia prezesi zawiadamiać ma- 
podwładnym urzędnikom oraz niższym funkcjo-1 ja ministerstwo skarhu za pomocą przedkłada- 
narjuszom zezwolenia na wykonywanie ubocz-'nvch co kwartał wykazów zmian,

Rekordowa frekwencja wyborów w Irlandji
Cudy nad urną i groteskowe epizody

Londyn. (Tel. wł.) We wczorajszych wy 
borach w Irlandii wzięła udział rekordowa licz­
ba wyborców. Według tymczasowych obliczeń 
głosowało 85 procent uprawnionych wobec 70 
procent przy ostatnich wyborach. W wielu wy­
padkach przynoszono do urn chorych i inwali­
dów. nie wychodzących nigdy z łóżka.

Ponieważ obliczanie głosów rozpoczęło sie 
dopiero w środę rano, nie można chwilowo je­
szcze nic o wvniku powiedzieć, O ile sie zdate 
de Valera zwiększył swój stan oosiadania, pod­
czas gdv Cosgrave odniósł większe sukcesy w 
miastach.

Z iakfm fanatyzmem głosowano, dowodzą 
liczne fałszowani? kartek wyborczych. Znale­
ziono w urnie między innemi karteczki od wy­
borców. którzy tuż od wrefu łat leża w grobie.
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Ciii, w śród?, dnia 5 styczna b. r. WIELKA PRSMJERA:
Prześliczne arcydzieło fil nowe realizacji Henry Kinga, nieza 10 nn ane^o twóicy filmu „Niepotrzebna“
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„Słońce" dla wszystkich!!! 591 Wszyscw do „Słońca“!!!

Stan obecny przemysłu i handlu
Debata w komisji budżetowej sejmu

Z Warszawy donosi (ż);
Sejmowa komisja budżetowa omawiała wczoraj preli­

minarz Min Przemyślu i Handlu
Dochody Min z wyłączeniem przedsiębiorstw państwo­

wych preliminowane są na 15 032 300 zł. wydatki na 
32 451 800 zł Referent proponuje szereg poprawek w posz­
czególnych paragrafach preliminarza.

W przedsiębiorstwach żeglugi morskiej referent pod­
kreśla z uznaniem wysiłek kierownictwa ku elastycznemu 
przystosowaniu przedsiębiorstw do wymogów życia i cza­
sów.

Proces zespolenia Polski z morzem czyni dalsze postę­
py gospodarcze, co referent ilustruje cyframi. Społeczeń­
stwo z gotowością dźwiga ciężary finansowe budowy portu 
w Gdyni.

PRZEDSIĘBIORSTWA PAŃSTWOWE.
W preliminarzu przedsiębiorstw nie skomercjalizowa­

nych referent wnosi drobne poprawki i przesunięcia.
W sprawie przedsiębiorstw skomercjalizowanych refe­

rent znajduje, że rozporządzenie z 1927 r. pozwala na zby­
tnią ekspansję tych przedsiębiorstw i omawia poszczególne 
przedsiębiorstwa.

Polmin W r. b. wpłata do skarbu, preliminowana na 
600 000. przewyższyła kwotę preliminowaną o 400 000. W 
r. b. niema podstawy do powiększania wpłaty.

Chorzów przedstawia swoją produkcję na cele tech­
niczno - przemysłowe W r b można po raz pierwszy prze­
widywać straty eksploatacyjne.

Mościce Preliminowana dopłata 591 730 zł zamiast — 
4.638 000 Mościce wykazują zysk brutto 3 500 000 zł i u- 
prawiaią poważny eksport. Inwestycje obejmowały wykoń­
czenie dwóch nowych działów: siarczanu krystalicznego i 
saletry wapniowej.

Brzeszcze. Wpłata do skarbu preliminowana w kwocie 
200 000 zł Inwestycje stanowiły dalsza rozbudowę kopalni 
w Jawiszowicach, którą referent uważa za zbędną doradza­
jąc redukcję inwestycyj.

O REDUKCJĘ OBCIĄŻEŃ.
Przechodząc do problemów gospodarczych referent 

stawia tezę, że każda opłacająca się produkcja powoduje 
wzrost opłacalności innych orodukcyj że rentowność iest

Twórczość plastyczna doby obecnei oscyluje 
¡pomiędzy temi dwoma biegunami: na jednym krań 
cu naśladowniczy naturalizm na drugim artysty­

czna koncepcja - synteza, wiedniąca niekiedy w 
szkielecie formuły, lub w abstrakcji. Oczywiście 
nie brak też licznych ogniw pośrednich. Stąd o- 
grornna różnorodność eksponatów na wielu wysta­
wach, rozliczność haseł estetycznych i pod ich 
sztandarami grupujących się zrzeszeń artystycz­
nych.

Pouczający, acz niekompletny przegląd twór­
czości malarskiej, rzeźbiarskiej i graficznej w Pol­
sce daią odbywające się na początku zimy w słu­

picy dwa oficjalne salony, jeden Ipsu (Ins‘vtut Pro­
pagandy Sztuki), drugi Towarzystwa Zachęty 
Sztuk Pięknych Artyści bardziej postępowi wysta 

’ wiaja chetnie w łpsie. w Zachęcie natomiast spu 
tyka się pnfeewaźnie bardziej konserwatywnych 
zdarza ią się jednak wyjątki np. Axentowicz w I. P. 
S„ a Pautsch w Zachęcie.

Wyszczególnianie wszystkich wybitniejszych 
prac oraz ich autorów w sprawozdaniu pozbaw.o 

i nem nadto ilustracyj, nie przyniosłoby koizyści 
jczteinikowi. przeto z konieczności należy sie ogra­
niczyć do uwypuklenia ogólnej charakterystyki o- 
mawianych wystaw w czem dobre usługi w dal­
szym ciągu oddać może meloda porównawcza: o- 
raz do wysunięcia niektórych tylko, bardziej cha­
rakterystycznych łub typowych uczestników wy­
staw. a także do uwag o ogólnym poziomie każde­
go z wymienionych Salonów.

I. P S. łapczywie chwyta nowiny z Paryża 
Nie można mu sie dziwić, ani mu tego nrzyganiać. 
Paryż bowiem iest w dalszym ciągu główna kwa- 

,terą nowoczesnych haseł estetycznych I. wsparty 
'na bardzo poważnej tradycji kulturalne!, najważ­

W innych wypadkach wyborcy przychodząc do 
urny stwierdzali, że już ktoś za nich głosował. 
Najwięcej oszustw pooełniały kohiety.

Nie brak było również komicznych epizo­
dów. Cała łrlar.dja zaśmiewała się naprzykład 
z wypadków w miesjcowości Roscommon, gdzie 
kEkudzłesleciu starszym osobom oochowano u- 
branb tak. że nie mogły pó’śó głosować. Ubra­
nia te przechowane zostały przez kiłku młodych 
ludzi, którzy chciełi przez to zmniejszyć ilość 
głosów partji przeciwnej.

Pewien starszy pan nie dał się fednak tern 
odstraszyć f nie mogąc znaleźć swoich rzeczy, 
wyszedł na ulicę, pomimo mrozu, bez spodni i 
no oddaniu głosu odwieziony został przez zaa­
larmowanych krewnych do domu. (Ar.)

wykładnią Wielkości siły nabywczej a nakazem każdej poli­
tyki gospodarczej winno być przywrócenia rentowności 
tam gdzie ona zaginęła.

Polska iest kraiem o strukturze mieszanej przemysło­
wo - rolnej i to iest iej siłą. Dziś i rolnictwo t przemysł są 
nieopłacalne — różnica jest tylko w napięciu strat Równo­
legle trzeba sie starać o potanienie produkcji rolnej i prze­
mysłowej Ciężary publiczne i soclalne wynoszące podług 
Dederki 245 proc. a podług Battaglii 28 1 proc dochodu 
społecznego muszą być stopniowo zmniejszane Praca zrzu­
cenia przez państwo i pochodne organizmy publiczne zbed 
nych funkcii musi być konsekwentnie przeprowadzona.

Co do świadczeń socjalnych referent domaga się. aby 
ustawa scaleniowa przyniosła wydatne obniżenie ciężarów 
socjalnych.

W sprawie płac robotniczych mówca dowodzi, te wy­
sokie place realne w okresach kurczenia się zbvtu wy- 
wołnią spadek produkcji i wzrost bezrobocia i w wielu wy­
padkach może zajść konieczność zniżek w placach robot­
niczych

Polska zachowała dnbre stosunki z wierzycielami za­
granicznymi. co iei wyjdzie na dobre w niedalekiej już 
przyszłości, gdy wznowiony ruch kapitałów kierować się 
bedzie w stronę państw o niezamąconet opinii kredvtowei 
Udziały bezpośrednie kapilalów zagranicznych w Polsce 
wynosiły w 1930 r. 2 miliardy, według Welłisza ogółem 
zagranica zaangażowana iest w Polsce kapitałem 79 mil 
'ardów. co iest znikomą sumą w porównaniu z udziałem 
kapitałów w innych państwach W układach z wierzvc;ela- 
nti o zniżkę oprocentowania zaleca się wielką ostrożność.

ROLA HANDLU.
Przechodząc do rozpiętości cen osiąganych przez wy­

twórcę z cenami detaliczneml. referent twierdzi że czynni­
kiem. który mógłby zaradzić zla jest handel zdrowy silny 
i prosperujący.

Czynny bilans handlowy jest dla nas kanonem Łatwiej 
osiągnąć nadwyżkę bilansu w stosunkach z kraiami wierzy- 
cielskiemi co dla nas oznacza dążenie do nadwyżki w sto­
sunku do Anglii. St Zjednoczonych Holandii, Belgii i 
Szwajcarii. U nas wywoła ona zdrową tendencję do stałe­
go wzrosła.

niejszym wspłczesnym ośrodkiem wytrwałej, kon­
sekwentnej twórczości rozwojowej w dziedzinie 
malarstwa i rzeźby. Stąd w Ipsie wiecei dążności 
do nowocześnie pojęte! kompozycji obrazu lub rze 
źby. więcej zaciekawienia artystycznym proble­
mem. traktowanym i opracowywanym nieicdnokru 
tnie z rzetelnym talentem i powaga Zdarza się je­
dnak. że pod działaniem paryskiego powiewu po­
wstała przeciągi artystycznych haseł i wpływów 
które niekorzystnie odbiły się na niejednym eks­
ponacie. gdzie postępowość polega jedynie na za­
stosowaniu modnego, a jakże szybko nieiednokrot 
me przemija'ącego fasonu. Na karb tego niepokoju 
należy położyć spotkane tam niekiedy „rozczochra 
nie“, niedociągnięcie niejednej pracy pod wzgię 
dem faktury Podnhnie. lubowanie sie w potworno 
śdi. widoczne w niektórych eksponatach łpru. za 
wdzięczą swoje istnienie wpływowi miedzynarodo 
wcgo targowiska parvskiego/nie zrodziło się on i 
jednak z założeń i dążeń rasowej sztuki fraticu 
skiej.

Oficjalny pokaz Ipsu nie iest w tym roku li­
czebnie tak bogaty, jak jego poprzednie występy 
Snadź kryzysowa bieda zahamowała, zwarzyła m 
n’eieden rzetelny poryw i wysiłek artystyczny. Pu 
mimo to. jednak, pomimo mnieiszeł liczby ek po 
natów duch tu rzeźki, młody, energiczny, żywo 
tny.

A teraz garść nazwisk, nie dla Inwentaryzacj 
sumiennei a drobiazgowej, lecz raczej gwoli przy 

¡kładu oraz ilustracji. Z artystów staiszego cokole 
nia wystawia w losie powszechnie znany Aren1;) 

jwłcz 7. drdrzałych młodych I naimłodszyeh: — 
jBorowski W wystawił dwie szłacheine. dekoracy: 
¡ne. kiasycyzniące we właściwym mu rodzaiu kom­
pozycje. Czaikow^ki wierny swemu dotychcza- 
'sowemu stylowi, dał dwa udatne krajobrazy o mi-

_________________________________ Sfr, ?,

Przy cierpieniach nerek, chorobach moe?^ 
pęcherza moczowego i dolnego odcinka kiszek ■ 
ralna woda gorzka Franciszka-Józefa (a 
i usuwa szybko gwałtowne boleści przy wv>im 
mieniu. — Za’ecana przez lekarzy,

Poiska ku swej chwale w dziedzinie akcji restryl 
nei stosowała maksimum umiaru i nie wyszła nigdy 
granicę koniecznej defenzywy.

Mowa min. Zarży ckiego
Zkolei zabrał głos p. min. przemysłu i handlu dr ?. 

rzycki, zaczynając od problemu bila-nsu handlowego 4,1
Zagadnienie utrzymania czynnego salda bilansu h 

dlowego rausiato wysunąć się oa czoło prac Minisienumai'
Od r. 1930 mamy saldo aktywne w r. 1930 był0

milj., w 1931 — 410 milj., w ciężkim roku 7932 — 221,8milj. Wskutek ograniczeń importowych zmniejszyły 
. da z Anglią, Sowietami. Austrią, poprawiły się natom,
| salda w handlu z Niemcami. Francją i Wiochami 
I Szwajcarią i krajami poza europejskiemi mamy salda a 
I bitnie ujemne.
j Przeszkody w utrzymaniu dodatniego salda bilansu 

handlowego piętrzą się w dalszym ciągu
Jedną z przyczyn tego są zawarte przez nas zbyt lii 

ralne umowy handlowe i układy kontyngentowe.
Z początkiem 1932 r. weszły w życie zakazy przyw 

ził, które nazwaliśmy kryzysowemi. Obecnie przedłużyli:, 
my ich moc obowiązującą do października 1933 r, t i i 
wejścia w życie nowej taryfy celnej.

FRONTEM KU MORZU.
W ft ub. zrealizowano iuź częściowo 10-letni progfl, 

rozbudowy marynarki handlowej Uruchomiono 4 now„, 
czesne statki towarowo pasażerskie.

Najbliższe nam prace dążyć muszą do zwiększenia |ia, 
by i usprawnienia dotychczasowych linii europejskich i 
¿Obpdowy dwóch transatlantyckich statków dla linji GA> 
nia —• Ameryka.

Nasz Tl&ndel przesunął się znacznie w kierunku mortl 
Gdy udział haftko morskiego w handlu zagranicznym Pol. 
ski wynosił w r. proc., to w r. 1932 osiągną! /tj
67A proc.

Porty nasze zajęły ju> czołowe stanowisko wśród sta­
rych partów Bałtyku. Gdańsk osiągną! obrót nienotowau 
dotąd w historji, w r. 1932 obrót bsP był 2X raza większy 
niż w roku 1913.

Ogólny obrót w porcie gdyńskim osiągnął w r. 1931 -
5.3 milj. Suma przewyższając obroty starych portów baltyc 
kich jak Brema, Szczecin, Królewiec, Stokh^lm, Kopej. 
haga.

Rybołóstwo polskie rozwija się stale. Liczba rybakj» 
wzrasta. Procentowy udział rybołówstwa polskiegcf w ipj- 
Życiu ryb morskich (wraz z śledziami) wyniósł w t. ffl
3.3 proc., w r.- 1932 przekroczy zapewne 20 proc.

OBNIŻENIE CEN PRZEMYSŁOWYCH.
Rząd przeprowadził w r. 1932 obniżkę cen w przeraj. 

śle w dwóch etapach razem w wysokoś.i 20%.. Svtuacte 
w przemyśle cynkowym i ołowianym nie jest lepsza. W 
przemyśle naftowym nadal Synia-ja 'est niepomyślni 
Prcdukcia ropy w 1932 r. spadla na 560 000 »on. tj. prze­
szło o 11%. Prawdziwe uzdrowie.t e przemysłu tego bi­
dzie dopiero wówczas możliwe, gdy zostaną odkryte no­
we wydajne tereny naftowe.

Ponieważ do 12 października r. z. nie doszło do or­
ganizacji eksportu naftowego, minister zmuszony byl uy 
dać rozporządzenie o'przymusowej organizacji obrad 
zagranicznego produktami naftowen.i.

Poruszając zagadnienie Dłac d> rektorów w przedsię­
biorstwach państwowych, p. minis'er Dodkreśla, że pen­
sja naczelnego dyrektora Moście inż. Kwiatkówskew 
wraz z premiami i dodatkami reprezentacyjnerni do "Stat 
niei zniżce, wynoszącej około 25% wynosi 4.283 zł mie­
sięcznie. P. minister ze spokojnem S'tmien'em zarę.za, ie 
chętnie dalby inż. Kwiatkowskiemu za tę robotę, którą on 
prowadzi 2 razy wieksze pobory.

Oyskus a
Po przemówieniu min. 1-szy zabrał w dyskusji głos 

p. Langer (Str. Lud.), który domaga się m. in. zniżki cert 
nawozów azotowych. Pos. Rybarski (Str. nar.) poruszając 
sprawę karteii wypowiedział pogląd, że trzeba sie zdecy­
dować, czy idzie się na kartele przymusowe, czy też to­
lerowane. Konieczne jest także opracowanie ustawy kar” 
telowej.

P. Chądzyński (NPR.) polemizował z poglądami re­
ferenta na temat gospodarki karteli i domagał sie obniż­
ki ceny węgla i żelaza, co leży zarówno w interesie kon­
sumenta, jak i państwa. Pos. Bień (PPS) omawiając sto­
sunki, parujące w przemyśle węglowym ubolewał, że mi 
mo zniżki zarobków robotniczych węgiel nie potaniał W! 
stępując przeciw obecnej polityce rządu w stosunku tj0 
karteli mówca domagał się rewizji tej polityki Następni’ 
przemawiał p. Hołyński (BBWR), który zastrzegając* 
że przemawia wyłącznie we wlasnern imieniu, po’etn'ï/" 
z wywodanr przedmówców w sprawie karteli Zdam’1’ 
mówcy nie wszystkie kartele są dobre ale nie na'e9 
tiiemnych sądów o nich zbyt uogólniać. Żvc'e gospn«’ 
cze pow'nno samo sobie dawać radę, a przymus 
telowy może być wyjątkiem. Pos. Hołyński nie iest PtK‘ 
ciwnikicm zniżki cen. lecz sprawą zniżki cen kartelowi» 
jest jego zdaniem przeceniana.

Na tem dyskusję odroczono.

łym, jakby spatynowanym kolorycie. Dotż.ycs-e» 
L.: portret córek interesujący w konipozycii, i>a’' 
eony w barwie, zaniedbany w fakturze. Dun"'°¡í’ 
ski dał eksperymenty malarskie, portrety. ", 

dorównujące jednak ¡ego świetnym dzieiom r2/! 
biarskim. Znanego z wystaw krakowskiej -SzJ11- 
Filipkiewicza Stefana .Kaczeńce“ subtelne w |<1)! 
rze i starannie opracowane. Grabowskiego óví'' 
szkicowo traktowany „Akt“ interesuje źyweff- 
subtelnem poczuciem światła i koloru oraz 
skiem. dekoratywnem ich iżytkowaiuem. 
kiego Wład. „Zimowy Poranek“ to bardzo 
plain - air; kapitalne w k Horze: głowa ^zie'v'uj. 
ny. chusta i serdak, doskonale przytem 
kowane do tła. W kobiecym portrecie ^r3n,'Lt 
ka R. głowa sumiennie wystudiowana. natoiJ1Jvy, 
stosunek kolorytu tła do nostaci niniei szCZ’S'',.fy 
Utalentowany R. Malc/ewski podkreśla wla^a 
ginalność. Malicki Ad rozumnie, konsekwentny 
rozwija. Podobnie Podolska M., — PruszkowsKi^ 
dwoma obrazami złożył kart^ wizytowe. 
ce o jego udziele w teł wystaw.e. Sichulski ń 
stawił „Pasterza" i „Rybaka ‘. stać go IeJn^-y 
szerszy artystyczny dech Skoczyła- W- ' 
dowski zaułek“ w rodzaiu i na poziomie z',a<|9(li, 
jego akwarel. Witkowski i K hcłduie h3 
zrodzonym z kubizmu Jego martwa natura ' 
kawia barwą i fakturą Mack ew.cz K.. 'yvZ',|ie(- 
kubizmu, dał martwą naturę o orygii ałnei er' 
sko - peknei z grafiki wyj-dukowanc’ę. 
Cybis J., Pękalski Leonard. Wabszewskl Z- ‘ 
nański S. nawracała do pur-sang — irnpre*1“. 
Dekorácyinie traktowana ko’o.-yst3cznie P’r-, 
..Martwa natura“ Potworowskiego mówi o gr> 
autora i o wpływie Konnard’a Frydman • • f 
żanowski W. onieraią sie o poważne „¡iiP I 
Cézanne'a. —- Żyw Al. ze szczerym wigorem l
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Dyskusja nad zagadnieniem 
ukraińskiem

Proces i stracenie Biłasa i Daniłyszyna za- 
owafo zagadnieniem ukraińskiem snołeczeń

alUIT1 gy zapoznać się z obecnym stanem rzeczy, 
si*°dnocześn:e wskazać drogi rozwiązania tego 
a )e.~znego i osłabiającego Państwo Polskie pro- 
trag'u Związek Pracy Mocarstwowej urządził w 
^działek zebranie dyskusyjne, poświecone roz 
i’Tzeniu naszego stosunku do mniejszości ukraiń- 
V i przemawiał redaktor „Słowa“ wileńskiego 
ewery Pruszyński z Wilna. Tok rozumowania 
’legenta jak i wielu zabÎpr-’-^vch głos w dys-

«ii miał nabieg następuiacy:
’’"'Należy zagadnienie ukraińskie traktować jako 
4 nbna zaledwie cząstkę całości narodu ukrmń- 
v!p?o. Małopolskę Wschodnia zamieszkuje, we- 
jt.ff spisu ludności z 1°31 r„ 4 809 000 Ukraińców,

obrębie Z. S. S. R. (Ukraina Cbartowska) nie- 
* I 40 rn'1'onów. Identyfikacja Małopolski Wsobo- 
jljei z Ukrainą jest najzwyklejszem nars pro 
j {0 W związku z tern nasuwają sie dwa zaeąd- 
nieniai nasze ustosunkowanie się do narodu ukra- 
■flskiego. jako mniejszości Państwa Polskiego, oraz 
Uo do zagadnienia międzynarodowego.

po wtóre sprawa mnieisznśm ukraińskiej w 
00staci problemu polityki wewnetrznei. nie jest 
¡ednolitą. Pa dwie odmienne sprawy ukraińskie: 
cblop ukraiński i ukraiński inteligent. Gdv temu 
««tatniemu dla celów nacjonalîstvczno - politycz- 
«rch zależy w pierwszvm rzedzie na zaistnieniu 
¡aknaigor^veb stosunków między Państwem Pol- 
¿iprn a ukra!ńeami (renresie budzą poczucie na- 
rodowek o tyle chłop nkrtiiński jest tym ei°won- 
łem. którv na mocy związków emocjonalnych nie- 
?4yś wspólnej rzeczywistości państwowe!. może 
u,ec na drodze asymilacji przewadze kultury poi- 
skiei’

Cóż począć jednak z inteligentem, fcyjacym 
w ścisłym związku z masami chłopskimi, a przez 
to stroniącym od wpływów polskich? Tutaj pre­
legent wysunął mocarstwową koncepcie wo’nei 
Ukrainy charkowskiej, sowieckiej. Byłoby to wy­
bicie drzwi do pracy przy budowie własnej pań­
stwowości dla inteligenta ukra:ńskiego. Obserwa­
cji) procesów narodowościowych w Z. S. S. P 
skłania nas do przekonania, że odbvwa się tam 
rozkład. szczególnie silnie wśród Ukraińców żvwv. 
rozwiiaiacy sie właśnie na tle równię narodowo­
ściowych. Wolna Ukraina powstałaby zatem dro­
ga naturalną, a nie iak wielu bezpodstawnie prze­
puszcza z pomocą zbroîneî interwencji Polski. W 
tei svtuacii Małopolska Wschodnia odegrałaby 
dla Ukrainy rolę podobną, jak Sabaudia d'a 
Właph czy Plask Cieszyński wobec nas. Ra«"a 
stanu wymagałaby się ich zrzec dobrowolnie. t°k 
sama, iak Ukraina bedzie musiała sie zrzec Ma­
łopolski Wsebodniei. Z. S. S. P nie umiałoby bo­
wiem i nie może po7wobć na oderwanie sie swej 
najbogatszej i naiżyźnlciszej republiki, gdzie do­
konano tak n"rnmiwii inw“stecii że Przynomm- 
mv tylko Dnmnrnstroi. N'pun>knione starcie 
zbrojne z Z S. S P zmusi Tłkramę do szukan’a 
soWo znnUcTT zmusi do unormowania stosunków 
z Połishypm Polskiem.

Pvskusîa wykazała, iż ten nieznany przeważ­
nie problem wart jest zastanowienia. Zapoczątko­
wana wymiana zdań prze? Związek Pracy Mo­
carstwowej potoczy si? 7appump d^lei.

UlnoHeliopolis" sense: «>/„ 6«/„ sy, Hłno „PlelropoHs"
Od środy, dnia 25 stycznia b. r.

„NENITfl, KWIAT Z HAWANNY“
I upe Valez - Law ran ce Tśbbett 595

Nastrojowe pleśni! Film, który zachwyca i wzrusza! Najpiękniejsze rumbyl
Ceny miejsc od 45 groszy Ceny miejsc od 45 groszy
Kino “APOLLO I METROPOLIS’ to rekord taniości i dobrych programów!

KATASTROFALNE OSUNIĘCIE SIĘ SKAŁY.
Powyżej podajemy fotografię strasznej katastrofy osunięcia się skały w miejscowości francuskiej Ro- 
che Corbon nad Loarą. Walące się masy ziemi i kamieni żwadły się na trzy domy, rozbijając je na 

kawałki. Z mieszkańców trzech zostało zabitych a 10 odniosło ciężkie rany

Fala mrozów ogarnia cały świat
Niebywały spadek temperatury w Indjach 

Dziś rano w Poznaniu 22 stopnie

Domek Mickiewicza w Kownie
będzie zburzony.

Ryga. (Tel wł.) Na posiedzeniu rady miel 
SRiej w Kownie zapadła uchwała zburzenia t 
zw. domku Adama Mickiewicza, znajdującego 
sie przy jednej z ulic kowieńskich. Na miejscu 
zburzonego domku ma bvć urządzony park miei 
ski, który otrzyma nazwę parku Adama Mickie­
wicza. (Nyv.)

Charakterystyczne echa
londyńskiego incydentu radiowego.

Warszawa. (Tel. wł) Jedno z pism do­
nosi. że dwie wielkie fabryki angielskie zawia­
domiły swych przedstawicieli w Polsce, że uwa­
żają wybryk Radja Angielskiego za .,głupi błąd“ 
1 stwierdzają, że tego rodzaju rzeczy przyno­
szą znaczna szkodę. Słowa speakera są niczcm 
meumotywowane i krzywdzące Polskę, każdy 
rozsądny Anglik je potępia itd. iż.)

Warszawa. (Tel. wł.) Jak już wczoraj 
zapowiadaliśmy, w związku z wypogodzeniem 
się nieba, nadciągnęła do Polski ze wschodu fa­
la jeszcze ostrzejszych mrozów. Dziś rano na 
Wileńszczyźnie notowano —35 stopni, (w Po­
znaniu —22 stopnie).

Mróz w Warszawie otrzymał dziś najwięk­
sze natężenie koło północy, osiagałac —26 stop­
ni. Nad ranem mróz wynosił —24 stopnie. W 
związku z tak Wysokiem napięciem mrozu szko 
fv będą dziś prawdopodobnie zamknięte. 
Najbliższe dni umocnią zapewne w Polsce pano­
wanie mrozu, (ż.)

Paryż. (Tel wł.) Fala mrozu, która na­
wiedziła Francje zaostrzyła sie jeszcze i stacje 
meteorologiczne przepowiadają na najbliższe 
dnie Jeszcze większy spadek temperatury.

W pobliżu Moullin znaleziono 78 letnią ko­
bietę na polu zmarznięta. W tej samej mieisco 
wości znaleziono inna 82 letnia kobiete zmarz­
nięta w mieszkaniu. W okolicy Bar-le-Pac zmar 
to dwóch parobków skutkiem przemarznięcia.

W Chalon sur Saone, gdzie oprócz szalone­

Ks*ądz - agentem G. P. U,
Sensacy.na afera w komisji „Pro Rtss a“

Z Rzym u-donoszą: Przed czterema tygodnia-l dra Daubnera sekretarza osobistego 
mi w kolach watykańskich wywołało wielkie za- D‘Herbigny który — jak wiadomo
niepokojenie taiemnicze zniknięcie księdza Aleksan- dniczacym watykańskiej kom!s,ii pro Russia.

lował studjum portretowe charakterystycznego I się Nuta (Natan) Maimorosz, liczący lat 25. handlarz 
brodacza - grubasa... [bydła w Jabłonicy, syn Samuela (Lemla), Żyd. Śledztwo

Raętn __ 1, i było bardzo utrudnione, gdyż sprawca morderstwa nieWin' a* UOSyĆ jednak tych Ilustrujących Sa.Otl r »cłoł nr7Vtr7vmt>nw nu <rnrarvm n.'7vr.lfH Ipu/dńrhD 72$ 
" «psie przykładów z dziedziny malarstwu! Z
zezb: — Trzcińska - Kamińska Z. Wy stawiła śu- 

bi|ennie opracowane popiersie portretowe w bion- 
‘e- Nitscliowa L. dała poważny posagowy bardzo 

arty ,w bryle portret Curie - Skłodowskiej, rów- 
j. w bronzie. iecz patynowanym. Szczepkowski 

stylizowany ołtarz w drzewie. Portret, głowa J 
asprowicza, wykonany przez Fr. Strynkiewicza. 

ra7,Potezna- bardzo udatna. skupiona i pełna wy- 
P/aca. wykonana przez świadomego swych 

°w i środków rzeźbiarza.
- Jot.

Geneza „Sędziów" Wyspiańskiego
wa p,rasie małopolskie! pojawiła się nadzwyczaj cieką 
'Skkeri °n10^ dotycząca genezy „Sędziów“ Wyspiań- 
sadowv-t, ’^’^dalemy sie więc, że w starych aktach 
Pieróu/" sa°u kresowego w Stanisławowie, wśród pa- 
Pewnp<r Przezniicznnvcb do zniszczenia, znaleziono akty 
inspirap? morderstwa i procesu, bedacego podstawa i 
„SedziA d a ?lanisława Wyspiańskiego do napisania 
spraw„W w Odkrycie aktów dotyczy dawnel ponwej 
Jahtnnir W ,s" w noc 1’PCowa w nńeiscowośc
słowacki31~ dzi$ p°ł°żoiiej tuż na granicy po'sko-czecho 
stużacei'6 i“ zosta,° Popełnione morderstwo na młodej 
tarcznr’ ■’cwdocba Abramcztik służącą u tamteiszeco 
\V bliżs-'rZa • ¿avl’ar?usza Heit7'era została zastrzelona 
śledztw'7^ ' dalsze’ okolicy samo wydarzenie, orzebieo 
ia tło D,rn5es.wvwołałv ogromne wrażenie ze wzo’edu 
"»dp7o„r'rndI'' śledztwo spoczywało w rękach sędziego

-o sadu powiatowego w Pe’atvnio. 
ehwirnrdowana Jewdocha Ahramczuk znaidnwat-i się 
'■«'ów' z?m?c'1u w 7 miesiącu ciąży. Głos opinii miesz-

’v'osk' wskazywał, że sprawca morderstwa stał

został przytrzymany na gorącym uczynku. Jewdocha zaś 
odrazu straciła przytomność i w ciągu kilku godzin zmar­
ła. Jewdocha umierając zabrała więc tajemnicę do gro­
bu, kto był sprawca lej <mierci.

Tymczasem przeprowadzono w dalszym ciągu śledz­
two. Kilka kob:et mieszkających w sąsiedztwie zeznało 
przed sędzia śledczym, że swego czasu Jewdorha mó­
wiła im w zaufaniu, że między nią. a Marmoroszem istniał 
czas dłuższy stosunek miłosny. Powstała opinja że Marmo 
mosz strzeiaiąc do Jewdochy. chciał ją usunąć z tego 
świata, aby nie dopuścić do urodzenia dziecka chrześci­
janki i żyda Długie śledztwo sądowe — jak wynika z 
aktów — nie zebrało poważniejszych dowodów w kie­
runku winy Marntorosza.

Niemal w rok po morderstwie, odbyła s’ę przed przy­
sięgłymi w Stanisławowie dnia 5 czerwca 1900 r. rozprawa 
przeciw Marmoroszowi. Wśród wielkiezo napięcia sę­
dziowie przysięgli co do winy w k’erunku morderstwa 
Marmorosza potwierdzi’! tylko 2 głosami,' i0-cioma za­
przeczyli. Marmorosz oskarżony o zbrodnię morder­
stwa z par. 134 i 135 austr. ustawy karnej został więc 
uwolniony od winy i kary.

Obrońca Marmorosza był adwokat stanisławowski dr. 
Leon Bbring.

Na cata te sprawę z punktu widzenia faktycznego i 
historycznego zwróJł uwagę sędzia okręgowy w Nowym 
Sączu dr. luljusz Bibting syn obrońcy Marmorosza. To 
zwrócenie uwagi ze strony sędziego Bibringa spowodo­
wało wiec badani«* sprawy doniosłe! dla insnlracji Stani­
sława Wyspiańskiego odnośnie do późniejszych „Sę­
dziów“.

Według pierwszych badań, Wyspiański miał w lipcu 
1S99 przebywać n wywczasach w Taremczu. gdzie wyżej 
opisane zdarzenie odb ło sie gto<nem echem Osoba tra­
gedii- Natan (Marmorosz). Samuel U eme! Marmorosz.
nlrlec motdercy) Jewdocha (zamordowana') - pokrywa- piająca prasę i czasopiśmiennictwo wszystkich dziedzin 
ia się całkowicie'z głównemi osobami procesu. Tło zbro- 'kultury, krajowe i zagraniczne.

Zawiadomienie.
Komitet budowy pomnika ku czci Poległych Lotników 

cawiadamia niniejszem osoby zainteresowane, że ostatnie 
•wybitne wydarzenia w lotnictwie: zwycięstwo Żwirki 

Wigury i ich śmierć tragiczna, oraz odsłonięcie na pi. 
'nji Lubelskiej w Warszawie Pomnika „Lotnika“ dłuta 

Edwarda Wittiga — znacznie powiększyty ramy, będą­
cej w druku księgi „Ku Czci Poległych Lotników“.

Uchwalona pierwotnie przez Komitet objętość ,Ksi_ę- 
.. około 250 stron druku, powiększona .została do prze­
szło 400 stron, przyczem cena dla tvch, którzy ią zamó­
wili w przedpłacie, regularnie uiszczających raty mie­
sięczne. nie będzie podwyższona.

Prace redąkęyine dobiegają końca i księga ukaże się 
w znacznie powiększonej ilości materiał i tekstowego i ilu 
stracyjnego z wiosną r. b.

KOMITET BUDOWY
POMNIKA KU CZCI POLEGŁYCH LOTNI’«''*"’' 

502-6

Obecnie wychodzą na jaw sensacyjne szczegó- 
| ły. dotyczące osoby i działalności ks. Daubnera któ­
ry — jak się okazało — był poprostu agentem GPU,

Ks. Aleksander Daubner emigrant rosyjski, wy­
święcony przed kilku laty na księdza, zdołał zdo­
być zaufanie członków komisji pro Russia i w cią­
gu ostatnich trzech lat zajmował stanowisko oso­
bistego sekretarza przewodniczącego tej komisji 
arcybiskupa D‘Herbigny.

Zajmując to stanowisko ks. Daubner miał 
wzgląd do wszystkich poufnych aktów i dokumen­
tów dotyczących propagandy katolicyzmu w sowie­
tach oraz akcji niniejszej. Śledztwo stwierdziło .iż ks. 
Daubner wyjechał z Rzymu do Berlina, gdzie za­
warł ślub cywilny z komunistka rosyjską i za pasz­
portem sowieckim wyjechał zagranicę.

Krążą pogłoski, iż ks. Daubner uciekając zabrał 
ze sobą ważne dokumenty komisji pro Russia. Ude- 
rzaiacym jest fakt, że po ucieczce ks. Daubnera w 
sowietach dokonano licznych aresztowań księży ka­
tolickich. Przypommeć należy również fakt, że 
GPU posiada specjalny wydział wywiadu w spra­
wach wyznaniowych.

go mrozu, wieje niezwykle ostry wiatr, znale­
ziono setki zmarzniętych wróbli. (K.)

Londyn. (Tel. wł.) Fala mrozów, która

Indyj Z Bombaju donoszą o niebywale silnych 
mrozach, panujących w całych Indiach. Termo 
metr w Bombaju wskazywał w środę przed po 
łudniem 12 stopni Celsjusza poniżej zera. Nie 
przyzwyczajona do takiego zimna ludność cier 
pi ogromnie, tembardziej, że na taki mróz nie 
była przygotowana.

Z Moskwy donoszą, że termometr docho­
dził dzisiaj (środa) rano do —40 stopni Celsiu 
sza. Wiele osób z odmrożonemi kończynami od 
stawiono do sznitali. (Ar.)

Berlin. (Tel. wł) W nocy zanotowano w 
Berlinie temperaturę 18 stopni poniżej zera w 
śródmieściu, a na przedmieściach 20 stopni.

Najniższe tempratury w Niemczech zanot< 
wano dzisiaj w Królewcu: 28 stopni i w Szcze­
cinie 25 stopni poniżej zera. Temsamem zostały 
rekordowe cyfry pamietnei zimy ł998/29 osią­
gnięte. a miejscami nawet pobite, (tk.)

Poseł komunistyczny 
nie dice objąć mandatu

Z Warszawy donosi (ż). Komunista, mu- 
1'arz Spiczak. któremu komisja wyborcza przyzna­
ła mandat poselski m. Warszawy, nie zgłosił się 
dotąd do Sejmu, jakkolwiek upłynęło już l^ilka mie 

|sięcy od rozpoczęcia sesji sejmowej. Gdyby nie 
zgłosił się do przyszłego miesiąca, Seim musiał- 
by uznać jego mandat za wygasły. W danym wy­

padku wszedłby na jego miejsce kolejarz Gbęciń- 
I ski. ________

Rugowanie Polaków z Prus
Berlin. (PAT.) Na żądanie komisarycz­

nego ministra rolnictwa Prus towarzystwo kolo- 
nizacyine wymówiło z dn. 10. II. posadę dvrek- 

„ , o . torowi tej „instytucji, Dvkowi. posiadającemu o-
ogariięła całą, r.uropę dotarła obecnie, także do | svwateistwo polskie. Rada nadzorcza powzięła

D" ’...... J “ “’~L.... --Ł swą decyzję po ustanowieniu specjalnej komisji
mającej na celu zbadanie tej sprawy. Komuni­
kat wydany stwierdza, że wymówienie, nastąpi­
ło przedewszvstkiem z tego powodu, że komi­
sarz stoi na stanowisku, że kto posiada obywa­
telstwo polskie i nie podjął żadnych kroków. 
;iby uzyskać obywatelstwo niemieckie, nie .może 
stać na c?ę!e towarzystwa, w którem państwo 
pruskie ma 50 procent udziału.

Zagadkowa śm’erć
konsula amerykańskiego w Pradze.

Praga. (Tel. wł.) Amerykański konsul w Pra­
dze, Raimond Davis, spadł we wtorek wieczorem 
z okna drugiego piętra jednego z hoteli praskich, 
<abi.iaiac się na miejscu.

O ile się zdaje Davis popełnił samobójstwo. (Ł.)

Generalna ofenzywa boliwijska
pod wodzą niemieckiego generała.

Paryż. (PAT.) Z St. Jago de Chili dono­
szą, że wojska boliwijskie pod dowództwem nie 
mieckiego generała Kundta prowadza od 3 dni 
wielką ofenzywę przeciw wojskom peruwiań­
skim. Piechota boliwijska po silnym ogniu arty- 
eryiskim posunęła sie mimo rozpaczliwe! obro­
ny Peruwiańczyków. znacznie naprzód. Wojska 
boliwijskie obiegły fort peruwiański Ayala, przy 
czem prawe skrzydło wojsk peruwiańskich zo­
stało rozbite. Straty po obu stronach sa bardzo 
znaczne. »

Aerolit zburzył
dach gmachu teatralnego

Valparaiso (PAT). Olbrzymiej wagi aero­
lit spadł na nowo wybudowany teatr ..Mondial“. 
Aerolit przebił dach gmachu teatralnego i wyrzą­
dził prawdziwe spustoszenie. Wypadek zdarzył się 
w godzinach porannych, dzięki czemu ofiar w lu 
Iziach nie było.

Znaczenie polityczne wizyty
jugosłowiańskiej pary królewskiej w Rumunii.

Wiedeń. (PAT) Korespondent bukareszteń­
ski „Neue Freie Presse“ podaje z okazji wizyty ju­
gosłowiańskiej pary królewskiej w Rumunji nastę- 
ouiace uwagi:

Minister Titulescu starał się nadać wizycie cha­
rakter nietylko familijny, lecz także i polityczny. 
Rumuńsko-włoski pakt przyjaźni został przedłużo­
ny o 6 miesięcy Pakt ten umożliwia Rumunji. bez 
laruszenla swei przyjaźni wobec Włoch działanie 
w tym kierunku bv także I Jugosławia szukała po­
rozumienia z Włochami. Rumunia jest gotowa zao­
fiarować obu państwom swe usługi pośrednika Ru­
munia jest zgodna z Jugosławia w tern, że Bałkan- 
oowinien należeć do narodów bałkańskich Obydwa 
państwa daża do niezawisłości gospodarczej i na­
rodowej Albanii pod warunkiem, że Jugosławii uda 
się doprowadzić do odprężenia swego obecnego stc 
sunkn do Włoch.

arcybiskupa 
jest przewo-

dni: tragiczna miłość Jewdochy data Wyspiańskiemu na 
tchnienie do stworze lia wielkie) tragedii „Sędziów“.

Akty procesu sądowego obejmują 2C0 kart w 2 ob­
szernych tomach. Wśiód aktów znajdują się zeznania 
świadków, zdjęcia fotograficzne i sytuacyjne, protokół 
sekcji zwłok itd.

W związku z i owyższem odkryciem aktów sądo­
wych, sprawą z punktu widzenia wie'kiei wartości histo­
rycznej. zainteresowały się bardzo gorąco kompetentne 
władze centralne, a zwłaszcza Ministerstwo Oświaty. Na 
skutek interwencji tego M nisterstwa Ministerstwo 
Sprawiedliwości wydało natychmiast zarządzenia, abv 
n;e dopuścić do zniszczenia aktów, któie będą badane 
przez kompetentne i miarodajne osoby.

WIADOMOŚCI REGJONALNE

Rada wileńskich zrzeszeń artystycznych. Po 
dłuższych staraniach udało się ostatnio połączyć 
na terenie Wilna 8 naczelnych organizacyi kulturalnych 
w jeden blok pod nazwą „Rada Wileńskich Zrzeszeń Ar 
tysiycznych“. Organizacja ta tączy nas'ępujące związki

Wileńskie Tow. Artystów Plastyków,
Związek Zawodowy Literatów Polskich w Wilnie.
Wil. Towarzystwo Filharmoniczne,
Pol. Towarzystwo Muzyki Współczesnej, oddz. wil
Związek Artystów Scen Polskich obu wil. teatrów
Koto Miłośników Wilna,

'Wił. Towarzystwo Bbljofilów,
Sekcję Art. Tow Popierania Przemysłu Ludowego.
Celem „Rady“ jest wytworzenie silnego wspólnego 

frontu w sprawach sztuki, obrona praw i interesów sztu 
ki, współpraca i pozbawianie sie wzajemne artystów 
różnych dziedzin, wreszcie stale ich współżycie na te­
renie wspólnego Klubu, który organizuje się obecnie 
Ośrodkiem tego K'ubu. którego otwarcie nastąpi w poło 
wie stycznia, będzie pierwsza w Wilnie Czytelnia, sku-



Sfr. 1.

&zk&le
i wszędzie, gdzie żblera się wie- 
le osób, istnieje niebezpieczeft. 
siwo zarażenia się przez wdy­
chanie rozsiewanych podczas 
kaszlu lub kichania zarazków. 
Chrońcie się zatem przed grypę, 
zapaleniem gardia i przezię­

bieniem zapomocę
pastylek

avinÁ

Do nabycia we wszystkich aptekach.7

58’-9

Kronika
Kalendarz rzymsko-katolicki 
Czwartek Polikarpa 
Piątek Jana

Kalendarz słowiański 
Czwartek bkarbitnir 
Piątek Przybysław 
Słonce: wschód 7,25 

zachód 16,10 
Księżyc: wschód 8,25 

zachód 17,12

DYŻURY NOCNE APTEK.
ŚRÓDMIEŚCIE: Apteka Sapieżyóska — pt Sapteżyński 1 

Apteka „Pod Eskulapem' — p| Wolności 13; Apteki 
Chwahszewska - Chwaliszewo 76; Apteka „Pod Zło 
tym Lwem' — Stary Rvnek 75

ŁAZARZ: Apteka „Przy Parku Wilsona" — Marszałka Fo 
cha 47

Apteka „Pod Gwiazdą" — Kraszewskiego 12. 
ciii A.p,eka "Pod Koroną" — Górna Wilda 61.

: Apteka na Solaczu — Mazowiecka 12
rT?pr7VN,KA.: Apteka Staro,«cka — Starołęka 83. 
GÓRCZYN: Apteka Górczytiska.

KAIEKDARZYK METEOROLOGICZNY
Dziś, o godz. 7 rano temp, niska — 22°. pogodnie

Wiatr wschodni. Ciśnienie atmosferyczne wysokie 11? mm
W,^b-n°^,e ‘T?- P£W?tr^ "ajwyźsza - 11° C. najniższ, 
—17» C. Inspekcja Dróg Wodnych notuje dziś rano +4i 
cm.

zebrania towarzystw poznańskich.
Dzisiaj — środa:

— A’0? ?°kaz oszcz<5d“eź° Używania gazu. Grobla 
ar. 15. gazownia.
(Ka2yno°) ~ K°ł° Szachowe H* C P' Górna Wilda *8C

w, I8;3? T Kolejowe Przysposobienie Wojskowe, Główn. 
Warsztaty Kolejowe, ul. Robocza 4.
... ’v.v “7 ?ol° Absolwentów Szkół Dokształć. Zaw. v 
•all Alv szkoły powszeebn. ul Bergera.

19,30 — Stow. Młodzieży Polskiej (Jeżyce) walne zeb 
w salce paraf).
MasztaUrsk" 8°2D ^°W P^wa:k'e u p, Jarockiej, ulica

19,30 — Legja Inwalidów Wcisk Polskich, zebr, ple 
name u p. Jarockiej. Masztalarcka 8a.

on™ — £h?r ?°ŚV,elny ,iw Marcin> * salce paraf
20°° ~ K°'° A"źhstów Stud U P. w sali 4 Zamek

- n w ~ ,W Palsko-Duńskie. walne zebr w sali 27 
Coli. Minus; referat ks. dyr. Ludwiczak p. t. „O wielkin 
pedagogu duńskim .

20.00 — Stow. Młodzieży Polskiej (św. Łazarz) w Do 
mu św. Antoniego.

Jutro — czwartek:
18.00 — Tow. Miłośników Fotografii, walne zebranie 

referat dr. L. Cypriana pt. ..Konserwatyzm i postęp".
1900 — Stow. Rodzinne (św. Marcin) walne zebr v 

•alce parafj.
i rJ90£! — S!?w Pad Miłosierdzia św. Wincentego i Pau 
lo (Fara) w „Marianum", Szewska 18,

ZABAWT:
28 bm. — Zabawa zimowa Tow. Przero. „Sobieski*

* sali Boulevard" Początek o godz. 20. 
n :5 Z-,^wzorek towirzyski „Koła b. słuchacz
Uniwersytetu Ludowego na m Poznań" w kawiarni Fangra 
ta. al. Marcinkowskiego. Początek o godz. 17,

Z TEATRÓW 
teatr"wielki

Wtorek — „Carewicz".
Środa — „Manon z Fedyczkowską.
Czwartek — „Dorina”.
Piątek — „Carewicz".

TEATR POLSKI.
Dziś i codziennie — „Dama w jedwabiach".

TEA IR NOWY.
Dziś — „Szukam prawdy...“
Czwartek — „Szukam prawdy..."
Piątek — „Szukam prawdy...'*

KOMEDJA MUZYCZNA.
Dziś — teatr nieczynny.
Czwartek — „Spotkały się dwie Marysie".
Piątek — „Spotkały się dwie Marysie".

TEATR NARODOWY. 
Niedziela godz 15 — „Złotowłosa Marysia" 
Niedziela godz. 17 —■ „Złotowłosa Marysi^**.

w KINACH.
APOLLO — „Kinomanjak“
AURORA — „Bramka przestępców“ 
COLOSSEUM — „Pat i Patachon jako strzelcy 
CORSO — „Narzeczona Nr. 68“.
METROPOLIS — „Blaski | cienie Miłości" 
MUZA — „Sibilla — miasto miłości".
ODFON — „Białe noce"
OAZA — „Księżna Łowiecka"
ORZEŁ — „Wąwóz zaginionych ludzi". 
RENAISSANCE _ ..7b.ee z galer"
ROXY — „Trzej przyjaciele**.
^LONCE — „Czar Jej oczu“
■•FINKS — „Je.i grzech" — Dorothy Mac Kaill
EC7A — „Kochanka z Stahiti“

7ILSON — „Pokusy Europy".

D7IFNNW PO7NAÑSKI — Czwartek. ?6 sfvrznfg jStf r,_____________

[Eksportacja zwłok weterana z 1863 śp. Kaiser
nastąpiła w dniu dzisieszym

W dniu dzisiejszym okołtj.srodz. 10-tej od­
była sie eksportacja zwłok weterana z 1863 r. 
ś. p. porucznika Józefa Kaisera, zmarłego w ub 
niedzielę podczas obchodu 70 lecia Powstania 

' Styczniowego.
Już na długo przed godz. 10 poczęły sie gro­

madzić przed kostnicą wojskowa przv Wałach 
lana III tłumy publiczności. W kostnicv tv*z?" 
"zasem zebrała sie rodzina i duchowieństwo. W 
uowodzi wieńców i świateł spoczywały zwłoki 

| iednego zostatnich bohaterów Powstania Stycz- 
| niowego.

Po odnrawieniu przez ks. kan. Szrejbrow- 
<kiego modłów przy trumnie, przemówił w ser- 

i Jecznvch słowach prezes Związku Inwalidów 
Wojennych R P p Stachecki. podnosząc za- 

I sługi śp Kaisera dla «nrawy narodowej.
Krótko po godz. 10, przy dźwiękach hejnału

Wielkie włamanie do hurtowników
przy Tamie Garbarskie]

Dziś w nocy do znanej hurtowni skór p. Wa­
cława Zarnowskiego (ul. Tama Garbarska 25/28) 
włamali się niewykryci narazie złodzieje.

Włamywacze dostali się od strony ul. Piasko­
wej na 1 piętro i wyłamawszy silnie okratowane 
okno weszli do lokalów fabryki metalowej Stąd po 
wybiciu dziury w suficie wtargnęli do składu hur­
towni Ta sama droga włamywacze których było 
orawdopodobnie trzech, wynieśli kilka wałów roz­
maitych skór wartości 4 tys. zł Pozatem złodzieje 
usiłowali otworzyć Nurko w Doszukiwaniu pien:ę- 
dzy. Szufladę biurka usiłowano otworzyć za pomo­
cą noża który pozostawiono złamany.

Charakterystyczne, że stróż nocny firmy „Po- 
tow pilnujący hurtowni nie spostrzegł nic podej­

■ —1

Sprawcy włamania dof-myWolkowitza wykryci
Policja aresztowała pieciw włamywaczy — Sktadz one kosztowności 

praw e w całości odnalez ono

ławie oskarżonych. Skazano go na 2 lata więzienia
W dniu wczorajszym Lemański powtórnie sta 

nął przed sądem, oskarżony o wywołanie awantur 
w wiezieniu.

Po przeprowadzonej rozprawie sąd skazał Le­
mańskiego na 15 mieś, więzienia.

Osobiste
Z Uniwersytetu Poznańskiego DypHm inżyniera rol­

nictwa uzyskał p Zygmunt Kornacki a Dąbrówki w woi 
lódzktem, dyplom doktora filozofii: p. Józefa Orońska 
z Nowej Bubnowki (Podole)
nr TOP"y pPubliczn?’ Szkole Dokształcającej Zawodowej 
przy u. Bergera 5 organizuje się kursy dokształcające 
dla ezeladn kow i mistrzów różnych zawodów, a miano­
wicie, dla absolwentów Szkoły Dokształcaiacej II. kurs 
zdobnictwa graficznego t liternictwa, II. kurs dla elektro­
monterów, dalej kursy dla krawców męskich i damskich 
dla malarzy, kołodz ejów. cieśli, murarzy, stolarzy, ślu­
sarzy budowlanych i maszynowych, kurs kulturalno-óświa 
towy kursy księgowości, korespondenci! i kalkulacji d>a 
wszelkich zawodów. Lekcje odbywać sie będą wieczorami 
u 7-T? Kodz' Kursy rozP°cz"a «i? i początkiem lutego 
or. Zgłoszenia przyjmule kancelaria hufca szkolnego w 
pokoju 9 przy ul Bergera 5 (dawmel ul Kluczborska) w 
godzinach urzędowych od 9-t3 i od 15-18 w sobotę 
tylko od 9—13 godz.. aż do ternrnu rozpoczęcia kursów 
rzy zapisie udziela sekretariat potrzebnych wyjaśnień

Przed kilku dniami do firmy jubilerskiej p 
Wolkowitza — ul 27 Grudnia — włamali się zło­
dzieje. którzy skradli większą ilość biźuterji, wi- 

hetek i innych cennych przedmiotów jubilerskich 
Ina sumę kilku tysięcy złotych. Wlamvwacze prze 
I dostali się do sftfadu p. Wolkowitza przez sufit z 
pokoju zna>dtiiącego sie nad składem na 1 piętrze.

Wydział śledczy po energicznych dochodze­
niach zdołał wykryć sprawców włamania. W ręce

policji wpadło pięciu włamywaczy, którzy przy­
znali się do okradzenia firmy p. Wolkowitza. W 
czasie przeprowadzonych rewizyj polieia odebra­
ła rabusiom prawie w całości skradzione kosztow­
ności. które zwrócono poszkodowanemu.

Ze względu na nieukończone śledztwo, oprysz 
ki bowiem małą na sumieniu ieszcze inne włama­
nia, nazwisk aresztowanych nie podaienjy nara- 
z ic»

B. komornik sądowy aresztowany
pod zarzutem szantażowania kupca

Jak się dowiadujemy w Poznaniu aresztowano nie- , szych sum. w przeciwnym razie grożąc denunciacła u 
rzuiP^n .G7oniadzk,eK0-. b komornika sądowego pod za- (władz Skarbowych itd. Ponieważ p. Jarecki interesy pro- 
rzutetn dopuszczania się szantażu. wadził uczciwie i nie miał nic do ukrywania sprawe k-

Gromadzki pozostawał w stosunkach handlowych z I dal w ręce policji. 
kupcem p. Jareckim (ul św Marcin), zajmulącym sie po- ! Na polecenie prokuratora p. Mlsiurewicza został Gro. 
średnłctwem i sprzedażą majątków. Es-komornlk zaczai Imadziński aresztowany i osadzony w wiezienia ' ’ ° 
szantażować o. Jareckiego, dorragalac się od n;ego w’ek

Rewelersi u Dobskiego
Ruchliwy zarząd Polskiego Białego Krzyża 

urządza w okresie karnawału, jak już donosiliś­
my, dancingi u Dobskiego, które gromadzą do­
borowe towarzystwo Najbliższy dancing w nad­
chodząca sobotę. 28 bm. P. B. K. przygotowuje 
swym bywalcom szereg niespodzianek, m. in 
wystąpią na wieczorach znani rewelersi „Fox- 
fon“.

Niefortunny skok z tramwaju
Tramwaj linji ur 6 pędził wczorai ul. Grun­

waldzką. Nag'e w pobliżu ul. Śniadeckich 20-!etnia 
Jan:na Szymańska, nie zważając na przestrogi in­
nych pasażerów, wyskoczyła zdecydowanie z tram­
waju. Skok okazał się niefortunny. Panienka upadla 

¡ na bruk
Obok nieszczęsnej ofiary własnej nieostrożności 

zebrał sie tłum przechodniów, za chwilę przybyło 
pogotowie (66-66).

P. Szymańska która doznała ciężkich obrażeń 
na głowie i złamanie obojczyka po nałożeniu opa- 

: trunku przewieziono do szpitala miejskiego.

komunikaty
Dy-ekcja Okr F. K. P komunikuje, w związku z 

P jetozeniem dn- targowych w Pakosławiu zmienia si^ z 
’mem jo stycznia 1933 r za zewolenlem M n Kom mika 

■ k"r/?wan|a P->c. nr. 7»52/7o53 i 7(^/7057 miedzy 
e ska Górka, a Pakosławiem i odwrotnie w środy i so- 

na wtorki i płatki.
Związek Zawodowy Farmaceutów Pracowników orv£v’L °;vP|,P * ce’° KeTJrSniza 

vnv prosi wszystkich pracowników tej dziedziny o 
hm ' na/ehinn,ie ko"stvtucyjne. które odbędzie sie 

'Srrnwe|0?/°dZ 20'3G r/ Domu APfękarzy przy ul. To

Dyrekcja Publicznej Szkoły Dokształcającej oddział 
dla uczniów zawodu elektrotechnicznego przy Państwo­
wej Szkole Rz.emieślniczo - Prz.-mysł >we| przypomina 
po. przedsiębiorcom elektrotechnicznym, że należy zgla 
szbć tKzniou do dnia bm. w hiurze szk.4v orzv ul 
IJerjrerd 5 pokój 5a w «rodzinach od 10—13 i 16—I8*cj.

Kurs jeżyka czeskiego. Tow. Polsko-Czech.istowackiu 
wraz z Akadem ckiem Kołem Potsko Czechnsfowacklem 
urządzają pod kierownictwem p prof Ign Hanusa kurs 
języka czeskiego. Inauguracja kursu 31 bm. z odczytem n 

t prof. Hanusa pt „Echa powstania styczniowego na złe- 
i nilach czeskich". Opłaty za kti-s wynoszą dta mlndMeżi 
I kształcącej się zł 2,—, a dla innych zł 4. ofatne w bitym

Administrator domu - defraudantem
B urzędnik K K O m Poznania Cymaniak sta­

nął przed Sadem Okręgowym oskarżony o sprze­
niewierzenie 7 460 zł. Cymaniak sprzeniewierzył po­
wyższą sumę administrując kamienica K. K. Ó. przy 
ul. 27 Grudnia 19

Wyrokiem Sadu Cymaniak skazany został na 
8 mies wiezienia, z czego połowę darowano mu na 
mocy amneątji. zaś 4 mies, zawieszono mu na 
’ata,

¡Fa’szerz monet i atleta cyrkowy przed 
sądem za wywo anie awantur w więzienu

Swego czasu podawaliśmy o sk'»ialicznem 
zajściu w wiezieniu karno - śiedczem przy ul. Mł.vń 
skiej, które wywołał więzień Edmund Lemański 
aresztowany pod zarzutem fałszowania monet Le­
mański w czasie konfrontacji z innym więźniem 

Iktóry go „wsypał" w porywie gniewu rzucił sie 
Ina towarzysza, a nasiennie poturbował strażników 
wieriennvch i znieważał prokuratora dr. Kuczmę.

Lemańskiego, dawnego atletę cyrkowego, z 
trudem zdołano Poskromić I umieścić w celi.

I W ub tygodniu'Lemański, należący do bandy 
fałszerzy monet, zasiadał wraz z towarzyszami na

wojskowego złożono trumnę na karawanie.
Orszak żałobny ruszył Wałami Jana III i ul 

Zamkową w kierunku ul. Towarowej. Pochód 
otwierał szwadron 7 p. strzelców konnych, po­
czerń za sztandarem powstańczym z 1863 r. po­
stępowały delegacie organizacvi wojskowych. a 
mianowicie: POW.. Związek Weteranów Pow­
stań Narodowych, Zwiazgk Powstańców i Wo­
jaków, Legia Inwalidów W. P., Hallerczycy 
„Sokół“ itd. Za trumna szła najbliższa rodzina 
śp. por. Kaisera oraz oficerowie wszystkich bro 
ni z dowódca O K. gen. Frankiem na czele.

Na ulicy Towarowej, przy gmachu Kurator 
jum Okr Szkolnego oczekiwał samochód, na któ 
rv przełożono trumnę Po odmówieniu modlitw, 
samochód ruszył do Ostrowa Wlkp., gdzie w 
dniu jutrzejszym nastąpi złożenie zwłok ś, p. 
Kaisera do grobu.

rzanego, nie zwrócił również baczniejszej uwagi, 
gdy stróż, znajd, sie na innym terenie przestrzegł 
go, że w hurtowni sie coś dzieje. Czujność stróża 
pobudzona została w pewnym momencie warcze­
niem wentylatora, który jeden z włamywaczy nie­
ostrożnie potracił w fabryce metalowej, puszczając 
go w ten sposób w ruch.

Zaalarmowane w godzinach rannych władze 
śledcze wszczęły energiczne dochodzenia i są już 
rta tropie sprawców włamania.

Należy zwrócić uwagę że włamanie do hur­
towni p. Zarnowskiego przypomina szczegó’ami 
techniką wykonania włamanie do firmy p. Wolko 
witza.

Str

óżiłyj»

BIAŁA TRUCIZNA
Frapująca treść, genialne kreacje aktorskie, Bao 

skonalsza obsada, warikie tempo akcji i najdokłaj,,! ■11 
reprodukcje mowy i dźwięków, oto główne zalety 
lej trucizny" prawdziwego przeboju polskiej prorUi 
filmowej. ’ M

Whróice w kinie „ APOLLO*
596

Zapisy codziennie w sal' 41 w Wyższej Szkole Handlo» 
Wały Zygm. Starego 2-3 od godz. 16 do 18-ej. '

Wielkopolski Klub Bandonistów donosi, iż lekcje r 
bywaja s ę co środę w lokalu p. Kwiatkowskiego, u| ii, 
Kosińskiego 26 o godz. 19-ej. 'ue

Orkiestra Związku Strzeleckiego poleca się Związu 
. towarzystwom na zabawy, bale, Koncerty, pochody i 
w każdym życzonym zespo'e, w cenie bezkonkurencyl» 
Zamówienia przyjmuje Zw. Strzel., ul Fr. Ratajczak 
(strzelnica) lub kapelmistrz Guzińs<i, ul. KI. Janickiegi,i

Słowa zyszen e Pań Miłosierdzia św. Wincentego, 
Paulo (Fara) urządzą 29 bm. o godz. 15 „Dzień rozkoss 
i humoru", tia sali p. Jarockiej. Maszta arska 8a. Pa,¡ 
przygotowują dla dzieci szereg niespndz'anek. Doskinal 
orkiestra bedzie przygrywała przez cały wieczór W® 
na salę tylko 30 gr. Czysty zysk przeznacza się na bi¡ 
dne dzieci parafii farnej.

Zarząd Obwodow y Funduszu Bezrobocia podaje i 
wiadomości właścicieli (administratorów, rządców) d( 
mów, że wobec zlikwidowania z dniem l bm. biur rnelduo 
kowych przy poszczególnych komisariatach P. P„ spad 
na nich (właśccied domów) obnwi-v -k wvdawñnla, ( 
żądanie zamieszkałych w ich domach bezrobotnych, u 
świadczeń, stwierdzających na podstawie ksiąg meliinlii 
wych a) miejsce i przeciąg czasu zamieszkania bezrobuh 
w danym domu, b) stan rodzinny bezr ibotnego i, ief 
bezrobotny ma rodzinę, wykaz osób należących w my!

t. 13 ustawy o zabezp eczeniu na wypadek beznhxt 
do rodziny bezrobotnego. Jeślj bezrobotny zakwestionuj 
stwierdzony w zaśw iadczeniu wykaz osób, należących d; 
ego rodziny, właściciel domu (administrator, rządcą' 

obowiązany iest zamieścić uwagę w sprawie odnośne 
pretensji bezrobotnego. Dla wymienionych zaśwąfaei 
są ustalone formularze, które bezrobotni otrzymać rnij 
w Państwowym Urzędzie Pośrednictwa Pracy, ul. Stef 
Czarnieckiego 9. Właściciele (administratorzy, raki! 
domów obowiązani są uzyskać potwierdzenie tożsamok 
swego podp su na zaświadczeniu. Właściciele domrtie, 
nchylaiaćy się od obowiązku wydawania powvzszvd, 
zaświadczeń pociągani będą w drodze administracyjnej
lo ukarania.

Wypadk’
Pod kołami tramwaju. Jan Szeszufą (Zawady 4) W 

ul. Towarową wnadł pod pędzący tramwaj linii 7. N' 
ostrożny przechodzień odniósł l'czne. iednak na skí 
ście niegroźne kontuzje . które opatrzył lekarz pogo1 
wla ratunkowego.

Samochód wyrżnął w latarnię. Na pl. Prwesk'ew 
wylotu ul. Fr. Ratajczaka samochód PZ4W?. ornwaJr 
przez szofera Wasyla, uderzył w latarnie uliczną, strt' 
ląc z niel k'osg ; urządzenia pallnnwe.

Pękła rura. Przy ul. Marynarskie) fi w niwnlcv re 
ności p. sędziego Wilczka pękła rura od wody, sti 
ogniowa wodę zamknęła.

tron ka ro’icy’na
Za kradz’eż węgla z zasieków węglowych ujęło: 

'ana Kaczma'ka. Czesława larmarka. Teofila Lankę i N 
Jannę Janów nę Wegiel skradziony odebrano i zwróct 
władzom kolejowym.

’o^iękowana
Zarząd Pol kiego Białego Krzyża składa serdcci 

podz'ekowan'e p. Dnbskiemu żą bezinteresowne odda 
swych toka’i ni mp-ezy urządzone na cele krzewie, 
oświaty w wolsjcu.

KROPKI NAD I.

Nie trzeba się niczemu dziwić...
Siara jak świat, zasada Jeden z filozofów chiń 

wyraził ią w krołkim ..nihil admirari" Vastçpnie pra( 
»f<f odkrycia i umarł

Ale my, grabo młodsze pokolenia, korzystamy iui ■ 
łowej dewizy Dlatego tuki się nie dz'wi

Nikt się nie dziwił gdy p ini Cyngott, dzięki i 
stosunkom (cyniczny czytelniku: bez aluzji )■ zdolnoś 
fachowym i niefachowym dorabiał się w inłenzywnem 
pie fortunki za czasów P W K.

Nikł sie nie dziwił takie, gdy za gładkim, miłym * 
nłeikiem słały tęskne spojrzenia ro najpięknieisze f^ł 
i starsze nawet białogłowy Zwłaszcza że już u> ty"1 
sie p C zerwał z barbarzyńskim zwvcza’em przebyć 
przestrzeni w żółwiem tempie na własnych pedałach 
dobni sie Buick" Siedzimy w Bvicku" p C., no cde? 
sy przecież jak lodu!

Rozjeżdżał sie więc o inżynier pigknym BuickW 
dta kompletu siadała zwykłe w pięknym Butcku P" 
dama Zycie jest Digkne! Nikt sie nie dziwił. ?dy p 
człowiekiem któremu życie sfato do stóp róie pkrd 
usuwając różne różane kolce że przed 'ega'nem dzi^1 
Fortuny otwierały się podwoje pierwszych salonów s 
Poznania Nikłby się nawet nie zdziwił gdvby 9 Ą 
stylem ks Wałji który przecież n’e iest nawet 
rem dyktwac mode męska Ale nie chciał. nie był p'°.

Fortuna kołem sie foczy Nikt wec sie nie dziwu
Nte dziwiła sie także panna B gdy bezgołówkcwy 

nlem^iet przystojny inżynier C zwrócił sie do ni'! 1 1 
pozycją nie tyle matrymonialną, ile pożyczkową Nit 1 
dom- ety ze względu na sąsiedztwo w abecadle ^1, 
wodowana innemi względami p B zgodziła sig i 7 
złotych przewedriroły od R do kieszeni p C a

Oczywiście p C jako .genlelman" wysławi!^ 
Wszystko w porządku Nikt sig nie dziwił, gdy P L 
sfi nie wykupił .

Po rat pierwszy zdziwił sig p C gdy znałaś 
ff uis tryfbrj^afn sprawiedliwości l to nic w 
>wfadka w procesie Grelki czy innego Czyi^^cJ° ^otp 
tnaczv? Sąd zwraca sie do nteęo z obrzydhu,err) 
.osbarinny**? 4 iui poprostu zdumiony słnrhai P 

noro wyroku skazującego go na 3 mięso :e ’
wteszenłem na 2 fata

Nie dziwiłn sf9 natomiast pubUczno^.



r>7iFNNW pr>7NAÏÏSKI — Czwartek. 26 stycznia 1933 r. 9fr. 5. •

♦gurJorzy z pomocą bezrobotnym
wćzo.djszym o godzinie 2O-tei odbyło 

W „Varsovie“ poa przewodnictwem pre 
de ff v d Pioska i z udziałem prezesa Związku 
L ,,.rów Zachodnich Ziem Polski p. Antonii 
R^tilUriJbranie Związku Restauratorów na m. Po 
,-cza uńiice Na zebranie to z ramienia naczel

& * mnlomnoł ITr*»orî»t VVOIC

Odezwa J. Emin. Ks. Kardynała - Prymasa
w sprawie uroczystości papieskich

J Em. Ks. Kardynał Prymas August Hlond z bliżej określę Przewodnią myślą obchodu papie

'działu opieki społecznej Urzędu 
_ J» M'ipVa nrzvhvl kiprnwnifcŁ "dr. Macko przybył kierownik sekre

t^2 i nkalnego Kombetu Eunduszu Pomocy Be? 
taf'atu m D por rez. Szykowny i zreferowawszy 

ji)i>w.y organizowania „świetlic“ dła bezrobot 
i'f'Lra ził prośbę pana naczelnika dr. Macko 

eh n właściciele restauracyj wszystkie prze 
jiy pp „.jzety i Pisma ilustrowane oddawali do 
pytane s gwjejjjc«
Id niezwykle życz,;wem poparciu teiże proś 

pp prezesów Antoniewicza i Pioska ze
y Prz o restauratora w należytem zrozumieniu 
ian'. niii pociętej przez Wojew Komitet akcji po- 
i*2, ¡ednomyślną uchwałę w kierunku iaknaida 

ł -i-rego uwzględnienia powyższe! prośby. W 
lii Iflargaiizowania uchwały Lokalny Komitet Fur 
w. Bezrobotnym na miasto Poznań ustanów 

nra który codzień rano o^h^rać bedzie z po 
*|lf pffńitiych lokali resHnra^yinych przeczytam 

• ? z dnia poprzedmego i według rozdzielnika 
Retnriatu Komitetu przydzielać je bedzie po 

,rcńlnvm świetlicom.
^Komitet Funduszu Pomocy Bezrobotnym skin 

,a drogą serdeczne podziękowanie PP. Restati 
nrom 73 łaskawe zrozumienie potrzeb i podje

J. ACji na rzecz nieszczęśliwych ofiar panujące 
¡¡o kryzysu gospoda rczego.

Wenta dla dzieci bezrobotnych 
powstańców

Komitet Pań, który w okresie gwiazdki ub. r 
. I sję niesieniem pomocy bezrobotnym człon 

tnm organizacyi powstańczych, urządzą 29 b. m 
’ «rodzinie 16 wielką wentę dla dzieci, w salach Do 
® , Rzemieślniczego Przewidziany jest podwie- 
j,orek dla około 500 dzieci, oraz obdarzenie tych 

jzje i praktveznemi podarkami Wente urozma- 
L haiki, opowiedziane przez pp : D. Krzyżanów- 
jka i H Stoesselównę. Przygrywać bedzie orkie­
stra wojskowa. _ _ _ _ _ _ _ _

Reo ezentacyiny Bał Prasy
Reprezentacyjny Bal Prasy, który odbędzie s’e 

w sobotę 4 lutego br.. w salonach Bazaru Poznań 
skiego. bedzie najwytworniejsza zabawa tegorocz­
nego karnawału i zgromadzi elite towarzyska nasze­
go miasta Jak sie dowiadujemy, lista członków 
Komitetu Honorowego Renrezentacymego Bak> 
Prasy zosta’a tuż us'aiona Obowiązki honorowych 
gospodarzy Ba’u łaskawie przyięii przedstawiciele 
władz państwowych i samorządowych wojskowo­
ści Scmu i Senatu, uczelni akademickich sadownic­
twa. sfer artystycznych przemysłowych hand’o- 
trych i t d . co jest najlepszym dowodem symnat.r 
jaftmi cel Balu — pomoc dla wdów i s‘erót po 
dziennikarzach wie’knno'sk’ch — cieszy sie w sze- 
KiV'di kotach towarzyskich Wsze'kich informacj' 
o babi zas!ecnać można telefonicznie nr. 64-61 co­
dziennie od godz. 14—16.

Weczorek rzenrosła
Zwracamy uwagę czytelników na urządzany 

i sobotę dnia 28 hm. wieczór karnawałowy w 
wielkiej sali Domu Rzemieślniczego przv uhcv Fr 
Rataiczaka 21. Moc niespodzianek, atrakcie arty­
styczne, bogata gra świateł kolorowych, doborowa 
orkiestra Samopomocy Zarobkowej Muzyków Za­
rodowych i Artystów Teafalnych atehet foogra 
ficzne i kryzysowe ceny biletów wstępu składam 
sie ni to. że uczestnicy w powyższym wieczorku 
faktycznie odmosą 100 procentowe zadowolenie i 
choćby na ten jeden woczńr zapomna o Przygnia­
tających ich troskach. Miedzy innemi wystąpi ba 
let teiże Samopomocy Zarobkowej. Początek o go 
dżinie 20-tej.

Te?tr i sztuka
Z Teatru Polskiego. Dziś I przez dni następnie nie 

schodzi z repertuaru Teatru Polskiego niezrównana far 
sa wiedeńska ..Parna w jedwabiach“, która spotkała sie 
t nieprawdopodobnym powodzeniem Poborowa obsada 
' ińezrńwnane tempo tej kap:ta'nei farsy do fez rozśmie- 
SZa iiciesznemi sytuacjami wypełnioną codziennie wi 
downie.

Teatr Wielki. Dzisiejsze przedstawienie „Manon“ Mas 
’feta wywołało mebyuałe za’nteresowanie publiczności 
1 będzie nowym trinn iem dla znakomiiei idtwórczyni 
ro'i tytułowej p. Z. Fedvczkow^kiej i pierwszego temra 
opery warsz. Jana Popławskiego Czołowe role pp. Kar 
jarki. Petecki i Urbanowicz. Otkiestra pod batuta dvr 
"«ic'erhowsk ego. Jutro poraź ostatni wesoła „Porina“ 
y sobotę, wspaniale wystawiony „Carewicz“. W nie- 
dziele pupo,. po cenach zniżonych drugie z rzędu przed 
stawienie operowe, na którem dany będzie „Straszny 
wór“ Moniuszki.

okazji przypadającej rocznicy wyboru i koro.ucji 
Ojca św Piusa XI wydał odezwę następującej 
treści :

„Z powodu upływu dziewiętnastu wieków od 
idkrnipnia świata zapowiedział Ojciec św. Pius 

XI na rok 1933-34 czas laski, który rozpocznie sie 
w niedziele pasyjną dnia 2-go kwietnia roku bie­
żącego a skończy się poniedziałkiem wielkanoc­
nym roku 1934.

Całe chrześcijaństwo poruszone zostało tą Za 
nowiedzia roku świętego“ Z uwie’bienîem i wdzie 
cznością zwracają się ku Stolicy Piotrowei oczy i 
serca ludów, smaganych niedolą i niepokojem. Co­
raz więcej pogłębia się nawet poza światem kato 
lickim świa domość, że ratunek nrzyiść musi stam­
tąd gdzie Piotr, czyli z Kościoła Chrystusowego 
z prawdy wieczyste! i z boskich źródeł łaski.

Namiestnikiem Pana Jezusa w obecnei dobie 
iest z woli Opatrzności postać wyiatkowei miary 
wysoko wyrastarąca ponad czasy swoie. Orlim 
lotem unosi się pnmd tragiczna przeciętnością bez 
radnej ludzkości. W swem wiełkiem sercu skupia 
bóle, pragnienia i tęsknoty świata Jak słup ogni­
sty idzie przed narodami nie schodząc na ścieżk 
'udzkiegn obłędu, lecz wiodąc iasnerni drogami 
bożego prawa Stał sie drogim i bliskim wszvst 
kim narodom, szczególnie jednak naszemu. Nic 
dziwnego, że rocznica jego wyboru i koronach 
’est wśród nas uroczystością rodzinna, niema! na­
rodową. .

Pragnę, aby tegoroczny obchód rocznicy pa- 
nieskiej stannł na szczególnie wysokim poziomie < 
by sie dobitnie zaznaczył jako wstęp do ohrzę-
Mty 'L trłArp PD'*ti’oł'c7otr

skiego będzie szerzenie w duszach i w życiu zbio 
rowem Królestwa bożego, ugruntowanego na la­
skach i zasługach, które nam Chrystus odkupie­
niem świata ziednał.

Wszystkie parafie przygotowują na niedzielę 
dnia 12 lutego uroczystość pap eską. która nawią 
zać należy także do momentów, tak silnie w obec 
nej chwili dziejowej uwydatniaiących wielką, po 
tężną ideę papiestwa, jako władczego ośrodka ła­
du i autorytetu, prawdy, moralności i nadziei. Du­
szą zaś obchodu będzie czcigodna i droga osoba 
Ojca św., któremu gorące a oddane polskie serca 1 potrzebną.
wypraszać będą błogosławieństwo boże w pracy 
przerastającej ogromem swoim papieskie zadania 
minionych czasów i siły ludzkie.“

Program „Uroczystości Papieskich4*
J. Em. ks. Kard. - Prymas ustalił następujący 

program:
„Uroczystość Papieską“ zapowiedziana z am­

bony w poprzedzającą niedzielę należy obchodzić 
we wszystkich parafjach w niedziele. 12 lutego jak

kolego. Łóżko jesr drewniane, zapluskwituby nam po­
koje.“ Wiedząc, że drewnianych łóżek iest w Domu Aka­
demickim dużo, przekonałem s’ę w ten sposób, że sa to 
iedynie w>m wki. I dałem swkół — po rekach przecież 
nie będę ko'gi — Oygmtarza całował. Ktoś mi na po­
cieszenie powiedział, że — chcąc dostać w „Bratniaku“ 
mieszkanie — trzeba być ,i.h człowiekiem“.

— Ale takiemu życiu długo przecież nie podołasz.
Tadeusz kaszląc. uśmiecha sie rezygnacyinie.* * *
— Nie śmiejcie się z mego entuzjazmu — mówi kok 

I. K. z drug’ego roku matematyki. — Widzicie, dostałem 
nareszcie mieszkanie w . Bratniaku"! Ctdybyście wiedzie­
li, ile musiałem się namęczyć. bv przeżyć jakoś przez 
pierwszy rok — właśnie wtedy nabawiłem się zajęcia nłuc, 
bo przecież na węglu z’ma trzeba było oszczędzać — 
ocenilibyście ma radość.

— Tak; Jak mi sam Malenda oświadczył, oierwszo- 
rocznym z „zasady“ me dają mieszkań. Jakby sobie nie 
«dawali sprawy, że właśnie tym pomoc Jest najbardziei

— Ja musiałem ivć z pięćdziesięciu złotych mlesiecz- 
de — z czego 25 zł płaciłem za pokój, bez opału i świa- 
fa — teraz płacę im tylko 15 zł, mieszkamy bowiem w 
trójkę; ale żeby to zdobyć, ile musiałem się nadyplomaty 
«ować! Dowiedziałem się, że — ażeby uzyskać u kok 
Apolinarego łaski — trzeba się przed nim ..trochę upo­
korzyć“, spłaszczyć się, poprostu podejść do niego oa 
strony megalomanii. No i dużym amtem jest należenie 
do korporacji Krytetja — Jak widzicie — bardzo obiek­
tywne. , ,

Upokorzyć się umiałem. Nabujać o gorącej chęci «a- 
pisania się do korporacii — również. No i — widzicie — 
mieszkanie nam Natomiast kol. W. D. (bardzo zdolny

nast.r 1. W uroczystej mszy św. z kaznnmnt zasto- jiemik). który, z powodu śmierci ojca, pozbawiony iest 
sowartent do uroczystości wezmą udział organi- | Jakiejkolwiek pomocy i żyje jedynie z korepetycji za 30 

zł. miesięcznie nie dostał pokoju — napisał bowiem we 
wniosku, że zupełnie pozbawiony iest pieniędzy. A om 
przecież tym, którzy nie maja czem płacić, mieszkań nie 
lalą. Dostał zato ładny pokój kol. J. C., niezwykle do­
brze sytuowany, mogący sobie pozwolić chyba nawet na 
mieszkanie w Bazarze.

Trybnna pacyfslów czy miütarisîéw
O wielkiej mowie o lotnictwie w parlamencie angiel- 

sk’m Baldwin, przedstawiwszy skutki rozwoju techniki 
wojennej, obliczonej już niętylko na wytępienie maksy­
malnej liczby ludzi z przeciwnych okopów, 'e-cz przecew- 
szystkiem zwróconej ¿rzeciw ludności cywilnej, rzuc i sło 
wa„ iż nadejdą czasy, gdy przeklinać się będzie wynalaz­
czość, rzucającą hojny posiew zbrodni i gromadnych mor 
derstw. Czasy te nadejdą nieuniknienie. chyba..., chyba,

- że najmłodsi ku innym zwrócą się celom, aniżeli tylko ku 
i militaryzmowi, podporządkowującemu w sobie każdą zdo­
bycz, ułatwiającą prędsza i skuteczna śmierć miljonow.

Pacyfizm nie posiada jednak wielu zwolenników, 
szczególnie wśród młodzieży studjuîacei. Organ zacie pa 
cyfistyczne istnieją tu i owdzie zaledwie wegetują; orga­
nizacje ideowe przeważnie mu się przeciwstawiała, a gdy 
włączony on jest wśród nielicznych do kodeksu ideoio- 
gicznego, to iako nieśmiałe postscriptum, przylepione ha- 
sełko W Poznaniu istniało kiedyś Koło Przyjaciół Ligi 
Narodów, dziś już zlikwidowane. W grudniu ubiegłego 
roku założono Akademicki Związek Pokoju i Porozumie­
nia Narodów. Krótki czasokres jego trwania nie pozwa­
lał na rozwinięcie jakiejkolwiek działalności, lecz t pro­
gnostyki są raczej ujemne. . , ,

A cóż z prasa pacyfistyczną? Dotychczas jej nie 
¡było. Pierwszą jaskółką, która oby obwieściła wiosnę, 
iest wydana w Warszawie „La Tnbune de teunes za­
początkowana przed kilkoma dniam. Nie jest to w ścis- 
łetn tego stówa znaczeniu prasa pacyfistyczna. W szero­
kich sferach młodzieży akademickiej nie będzie znaiia 
i czytywana — artvkutv sa pisy.va ie w jeżyku francuskim 
i niemieckim. Polsk’etnu pacyfizmowi o tyle drogę. to­
mie, że szerzy wśród młodzieży państw obcych rzetelną 
wiedze o Polsce. Wiemy, jakim duwolągom o nas dale 
wiarę przeciętnie wykształcony cudzoziemiec, praw.ę n e 
mniejsze mają miejsce na oficjalnym terenie Jp’«dzynar°- 
lowvm. Poznanie cudzej kultury i cywilizacji, historii, 
iezyka. myśli twórcze! jest bez wątpienia krokiem ku rze- 
ezvwistemu pacyfizmowi. Stąd „La Tribune de jeunes 
służyć może sprawie pokoju.

Z Mjś’i Mocirstwowei
Dyżury Zarządu odbywają s’ę codziennie z wyjąt­

kiem niedziel i świąt w godzinach od 12 ~ Jd-tei i 17 — 
t8-tej. Lokal organizacyjny i Czytelnia (Piekary 16/17 
m. 4) otwarty jest codziennie od 16 — 17-tej.

Biblioteka otwarta w środy i p'atki od 17 — 18-tej.
Sekcja Kandydatów. Zebranie sekcji kandydatów od 

! będzie sie w czwartek, 26 bm. o godz. 20-tej w >okaiu 
organizacyjnym. Obecność Kolegów — Kandydatów obo­
wiązkowa. ________

l rnchj kon>3racy:ne’o
Zmiana prezydium Poznańskiej Rady Korporacyjnej. 

Na ostatniera zebraniu P. R. K. ustąpił na własną prośbę 
i Prezes P. R. K Com. W. Krasicki, któremu wyrażono 
pizez aklamację podziękowanie za dotychczasową Pfac« 
i wysiłki nad położeniem trwałych podwalin pod dslszą 
działalność i rozwój P. P. K. A. Na tęmże zebrań’« na 
stanowisko Prezesa, również przez aklamację powołano 
znanego ze swej działalności społecznej ! rzutkiego Com. 
i. Radzim ńskiego (K> Primislavia). Opróżnione także sta­
nowisko sekretarza obiął Com. Stasiński (K! Husaria).

Dyżury Prezydjum P. R. K. odbywają się w każdą 
środę w godz. od 16—17-ej w Kwaterze Kl Primislav’a 
(Al. Marcinkowskiego 13 Ii p.) wszelką korespondencję 
do Pozn. Rady Korp. kierować również należy pod po­
wyższym adresem.

Zebranie Oidermenów. Dnia 25 bm. o godz. 20-tej min 
t5 odbędzie się w Kwaterze K! Primislavia pierwsze ze­
branie Oidermenów — wychowawców młodego pokolenia 
korporacyjnego. Tematem zebrania będzie ujednostajnie-

_ _ _ _ _ _ __ ™ nle Pracy wychowa« czej w korporacjach, oraz urządze-
Czekam na dworcu poczekalni trzeciej klaTy na przy- L'e periodycznych zgiomadzeft giermków wszystkich kor- 

jazd pociągu Przy stole, w najniożiiwszfcj bliskości ka- I P^wyj o charakterze referatowo - dyskusyjnym ce em 
zaznajomienia z ogolneini zagadnieniami spotecznemi i 
państwowemi. Obok tego — celem tych zgromadzeń bę­
dzie również bliższe poznanie się wzajemne przyszłych 
kierowników zdrowego ruchu korporacyjnego.

K! Primislavia urządzą w dniu 7 lutego br. dorocznym 
zwyczajem „Soirée dansai.te“ na Białei sali bazarowej.

Prezydjum K! Primislavia w składzie: Prezes Com. 
Mac'ej Dunin Borkowski vice-prezes Z Tuchołka, sekre­
tarz J. Chrzanowski, Oldermen W. Krasicki -- urządzają 
codzienne, w stałych godzinach korporacyjnych od go-r 
dżiny ) 2,30—13.30 w Kwaterze K! Al. Marcinkowskiego 
13 II P’r.

Z Korporacji Palestria W dniu 27 stycznia br. roz­
poczyna K! Palestria cykl repetytoriów dla studentów 
Wydziału piawno - ekonomicznego. Jako pierwsze odbę­
dzie się repetytorium z teorji prawa. Udział w niem mo­
gą wziąć studenci po uprzedniem zgłoszeniu się na liste. 
Zgłoszenia składać można w lokalu K! przy ul św Mar­
cin 4, m. 6 w godz. dyżurowych oraz w dniu 25 i 26 hm. 
i godz. 17—18. Lokal K! Palestria mieści sie przy ul 
św. Marcin 4 m. 6. Dyżury odbywają sie codziennie od 
godz. 14—16-ej.

„Chwalebna“ ł chwalebne. W ostatnim numerze 
„Życia Akadenrekiego" w notatce „Studenci domaeaja się 
usunięcia kobiet z Uniwersytetów“ znalazła sie mała omvł 
ka drukarska, całkowicie jednak wyoaczalaca treść zda­
nia. Omawiając akcję „umeżczyzniania“ uniwersytetów 
w Niemczech idąca »a angie'ska inicjatywa, nazwaliśmy 
ia chwalebną, lecz w cudzysłowie, w sensie pebratvez- 
nym. Słowo chwalebne bez cudzysfowu zniekształciło 
właściwy sens.

zacje katolickie ze sztandarami Wiernych należy 
zachęcić, aby ofiarowali na intencję Ojca św. ko 
munię św.

2. W południe luh wieczorem o^beda się uro 
czyste zebrania lub wieczornicę z przemówieniem 
deklamacjami, śpiewem, itd.

Archidiec Liga Katolicka — Poznań — Aleje 
Marcinkowskiego 22 — połeea materia! odczyto 
wy i wieczornicowy na powyższe nro-wstośd.

Zgcic akademickie

Komers K! Palestria w pierwszą rocznicę jej założenia w dniu 9 grudnia ub. r.
Markiewicz, Poznań

Państwo czy Naród?
W ubiegły wtorek, 17 bm. okręg Krakowski 

Myśli Mocarstwowej zorganizował poraź pierw­
szy w środowisku mityng ideowy. Pomimo, że w 
ostatniej chwili przesunięto zebranie o dzień wcze 
śniei i do innej sali, frekwencja przenosiła cyfrę 
4U0 studentów i studentek.

Przemawiali poseł St. Mackiewicz z Wilna i, 
Adolf Bocheński, znany publicysta z Małopolski 
Wschodniej n atemat: „Państwo czy Naród“? 0- 
baj mówcy bez uprzedzeń i doktrynerskich zało­
żeń przedstawili jasno, rzeczowo, złe i dobre stro 
ny idei nacjonalistycznej Była to dyskusją, która 
wzorem być powinna (tak zresztą była pomyślana)

dła dotychczasowych rozpraw ideowych wśród 
młodzieży akademickiej, załatwianych w westyhu 
lach z wydatną ponio.ą bicepsów.

Zastąpienie ilustracji pięści dla tez Kłoszonych 
przez argumenty rozumowe, zwłaszcza w tak waż 
nej materji, gdzie różnica między różnemi rodza­
jami ujęcia tej sprawy sprowadza sie raczej do 
różnicy metod realizacji (Myśl Mocarstwowa, Z 
P. U. D„ Legjon Młodych), jest wo^óle pierwszym 
krokiem do rozwiązania trudnego zagadnienia.

Młodzież endecka miała tyle taktu, że spokoju 
zebrania nie zakłóciła.

Wa’ka o cbleb — walka o wiedzę

Radio
' Czwartek. dn»a 26 stycznia 1933.

. Poznań - h.-io Codz enny przegląd prasy polskie’ 
tr-.z Warszawy), 11.58 vgnal czasu — zegar i hejnał z 

’V|eży ratuszowej, 12.35 Xlll-tv koncert dla ml »dzieże 
tr- z Filharmonii warsz.). 14.00 Notowania giełdy pień. 
’•'5 Komunikaty gospod roln.. 16.40 Odczyt 'tr. z W 

i,zawv). 17.00 Koncert kameralny z płyt gramol itr. z 
Jjarszawy). 17.40 ,.Koła Młodzieży Polskiej Czer»oneg> 
Xzs:ża" 17 55 ..Beethoven lako humorysta“ 18.20 lek 
ua lezvka franc.. I8.35 Felieton nin. pt. ..Bekon polsk 
“ rynku angielsk m is.50 Nadprogram. 19.10 Roln 

hrz.vnka radiowa. 10.28 ?vgnał czasu. 10.30 °ras Dz 
j?0’- (tr. z Warszawy). 10.45 Omówienie transmisji z 
•/rl3 (tr z Warszawy). 20.00 tfigenia w Auüdzie ope 
D , ' '' k’ br z Drezna via Warszawa) W nrze-waD’ 
chn ■ i P>ras- Dzień. Radi. (tr. z Warszawy, 22.00 Sfu 
Sm"tk0 ,tr z Wilna) ?2-45 Z nad krawędzi“ 23.»

a’ czasu — komunik,ty sport i polie.
szknoïarszau'a — 12.10 Płyty gramol. ,2.35 XIII koncer’ 
n’ńskaV(Z F'lłl' Warsz ood dyr B. Wo'fstala. A. Sżle 
15,25 ap, opranh ' K. Hławiczka (słowo wstępne i akomp > 
cvèh“ ic,v 2raTrof- 15.35 „Przegląd czas<»pi«m kobie 
16 4n na Sl' PNly gramol. ,6.25 Lekcja lezvka franc. 
lą.Oo 'JW Płvtv gramol.. 17.40 Ddczvt aktualnv
8t>htpnj_u , d. 'eKka. 10.20 Komunikat rolniczy orzvspo 
*ilka- rp|niczego. J0.30 Kwadrans 'iterack*- „Cz.atv na 
D.45 p k<!’a^ki J. ■'zczerkow skiego Pt. „Władcy kniei" 
Berlina rasnuv Dz'ennik Radiowy. 20 00 Transm’sia 
'vi,dnnio<t,^rv diucka , li genia w Au’ldzie“ W przerwie

tóh to' ipor,r'we. ?2."0 Stu, how isko ot .Aurelciu 
n^zna 680 Ł°Pa’ewskiego (Wilno), 22.50 Muzyka ta-

Z kół młodzieży nisza nam:
Którą mordę należałoby ro/płatać, żeby się ta nędza 

skończyła? (Pamiętniki bezrobotnych). Nędza — słowo 
w życiu dzisiejszem wyświechtane. Jak la.hmany. które 
na sobie nosi. Słowo, które begnie z wszystkich stron, 
które wypełzło z piwnic i poddaszy i rozpanoszyło się 
wszędzie — zewsząd skacze do oczu, zewsząd bije o 
uszy.

Nędza — słowo naładowane emocja grozy życia, bu- 
zące ta grozą. Ale nawet najsiln ejsze gromy armatnie. 

kiedV wiecznie » 'a o uszy, przestaje sie wreszcie sły­
szeć. spać przy n, n poprostu można I.udzie, którzy żyli 
w okopach na froncie, wiedzą o tern doskonale.

W okopach na froncie życia — a pize ież każdy czło­
wiek tkwi na tym froncie w swym ma'utk'm lub dużym 
»kopie — ludzie również przyzwyczaili się do huku gro­

mów. śpią otoczeni zasiekami z egoizmów i bisshesów — 
głosu n?dzy nie słyszą... i chcą wierzyć, że jej naprawdę 
niema.

Ona tymczasem rvłe podkopy pod życiem, opanowuje 
coraz nowe iego tereny Zdołała się przedostać i za 
murv uniwersitetu i panoszy s’ę coraz bardzie) w świe 
,-ie akadem»ikim I tutai tównieź — to iest naigroźniei 
sze — nikt jei zdaie sie n:e dostrzegać, nie słyszeć. Nikł 
o niej nie chce wiedzieć.

* • •

Uniwersytet ’ nędza...? Przesadne zestawienie' Wie­
my, że źle iest nieraz.. Zdaiemy sobie sprawę z owe! 
dość czestel n estety, „biedy studenckiej“ — trudno, takie 
iuż iest życie.

Ale nędza— ? t ...
Macie zieszta przecież ..Bratniak" i wszystkie iego 

ekspozytury Bogate nawet Wiemy, iak diDa i bez 
interesowna pom »ca służy „Bratniak“ naprawdę potrze 
buiacym Czyż w’ec mówienie o nędzy na uniwersyteci»

A jednak...

mryferów, jakaś znajoma twarz. PoznaJe: Tadeusz K 
z trzeciego roku prawa. Czyta gazetę, — Nie — śpi nad 
nią. Sądząc że czeka również na pociąg, budzę go. by 
nawiązać rozmowę. Ucieszył się. Siedzi tutaj — nie­
stety — z zupełnie innego powodu. Poprostu — nocuje 
w ten sposób.

— ...nie mogłem oczywiście przypuszczać, że to sie 
stanie. No i zostałem na parę nues'eev bez pieniędzy 
I bez mieszkania. Korepetycji czy posady tak odrazu 
dostać nie można. Zastawić ani sprzedać iuż nic nie 
mogę A jakoś przecież wytrwać trzeba. Ot i widzis- 
mnie tutaj.

— Masz przecież przyjaciół, mógłbyś u nieb spać.
— Tak mam. Mieszkają w „Bratniaku“. Są tednak 

przesadnie wrażliwi na punkcie obawy o to. że ktoś może 
don eść kierownictwu dorru o moim noclegu — straciliby 
wtedy natychmiast mieszkanie. Korzystam więc z ich 
gościny jedynie we dmc. Ale do siódmei rano coś trzeba 
z sobą zrobić. Próbowałem nocować w .Bratniaku“ nie­
legalnie. Jes* tam przynajmniej ciepło. Korzystałem z 
sedesu w uniwersytet e — najbezpieczniej tam Ale tak» 
nocleg męczy bardzo — ciacła obawa, że usnę i ktoś mnie 
znajdzie... traci sie wszelki sp- kój... No. a tutaj, choć 
połączone to iest z kosztem peronówk'...

— Ale dlaczego nie starałeś się o mieszkanie w „Brat 
niaku“?

— Użyłem wszelkich możliwych środków: złoż.yłen 
wniosek. chodzTem. pros’tem. Tłumaczyli sie brakiem 
wo'nych pokoi Oświadczyłem na to. że kol. W. godzi 
sie. bvm m’eszk»ł z nim razem. ..Nie. proszę Was. nie 
możemy dozwo'ii. by koledzy spali w lednvm tóżku. a 
łóżek wolnych nie mamy“. Porozumiałem sie z port,e- 

,.Nie,w świecie akademickim, nie jest histeryczną przesada? i rem: łóżko się znalazło. Oczywiście daremnie.
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Rozstrzelanie mordercy prezydenta Maksyku.
Morderca meksykańskiego prezydenta Obrę- 

gon‘a został niedawno w stolicy Meksyku rozstrze­
lany. Cenzura meksykańska pozwoliła na sfotogra­
fowanie aktu egzekucji.

Z WIELKOPOLSKI i POMORZA
Z GNIEZNA

Gnieźnieński Klub Szachistów dziękuje
Wszystkim tym. którzy przyczynili się do 

uświetnienia obchodu 10-cio letniego istnienia 
Gnieźnieńskiego Klubu Szachistów, a w szcze­
gólności Szanownym Protektorom WPanom 
star. Suskiemu, gen. T. Malinowskiemu, wice- 
prez. inż. dr. Henzlowi star. Słabemu, członkom 
Komitetu Honorowego, hojnym ofiarodawcom 
oraz sympatykom — Zarząd na tej drodze skła­
da serdeczną podziękę.

Z WRZEŚNI
Zmiana proboszcza w Marzeninie. W miej 

sce ks. proboszcza Sarniewicza. który pla 
eówkę w Trzemesznie, nowym duszpasterzen 
został ks. proboszcz Leitgeber z Imielna. W 
środę, dn. 18 bm. odbyło się w Marzeninie po­
witanie ks. Leitgebera.

Z INOWROCŁAWIA
Doniosła akcja. OnegdaJ odbyło słę z inicjatywy 

prezydenta miasta Inowrocławia w auli Szkoły Wydziało­
wej Męskiej zcbiane konstytucyjne Miejskiego funduszu 
Szkolnictwa Polskiego Zagranica na miasto Inowrocław. 
Obradom przewodniczył p. wkepiezydent Juengst, który 
W swem przemów.eniu zaznajomił zebranych z zadaniem, 
celem i programem tej doniosłej akcji. Po dłuższei dys­
kusji przyjęto jednon y ślnie projekt powołania do życia 
na naszym terenie specjalnego komitetu, który też zaraz 
zrealizowano. Przewodniczącym komitetu został p. pre­
zydent Jankowski, zaś prezesem komitetu wykonawczego 
— p. wiceprezydent Juengst. pierwszym zastępca p. insp, 
szkolny Nowakowski, drugim p. dyr. Czownicki. sekreta­
rzem p. asyst. Janowczyk, skarbnikiem p. dvr. Cylka a 
przewodniczącym komisji rewizyjnej p. St. Knast. Ko­
mitet ten, mający za zadanie: organizowanie zbiórki pu­
blicznej oraz urządzanie szeregu imprez dochodowych na 
rzecz polskiego szkolnictwa zagranicą, działalność swa 
rozpocznie już w najl liższych dniach.

Odczyt. W niedziele odbył się w sali HI klasy stacji 
Inowrocław staraniem sekcji kulturalno - oświatowej ko­
lejowego kota BBWR. jeden z serji odczytów z przeźro­
czami, poświęcony rocznicy Powstania Styczniowego. Pre 
legent wywiązał się z swego zadania znakomicie, czego 
dowodem były niemilknące oklaski licznie zebranego au­
dytorium.

Konfiskata. Na mocy zarządzenia p. starosty grodz­
kiego uległ konf skacie nr. 40 „Dziennika Kujawskiego“ za 
artykuł p. t. „Policja i system policyjny“ oraz „Druga 
osoba Trójcy św“.

Zebranie Zatządu Ligi Morskie} odbyło się przy
końcu ubiegłego tygodnia w Kasynie Oficerskim. Po omó 
wieniu spraw natury wewnętrzno - organizacyjnei. u.hwa 
łono urządzić dnia 19 lutego br. uroczystą akademie ku 
uczczeniu 50-lecia wyprawy Rogozińskiego do Afryki.

(a. r.)

Z KROTOSZYNA.
Posiedzenie Rady Miejskie}. W ub. płatek odbyło się 

posiedzenie Rady Miejskiej, któremu przewodniczył za­
stępca przewodniczącego p. Bajer ein. Na początku po­
siedzenia nastąpił wybór nowego przewodniczącego, gdyż 
dutychcz. długoletni przewodniczący p. prof. Snjak zrzekł 
się tego stanowiska. Na przewodniczącego wybrano wię­
kszością głosów (13) kierownika szkoły p. Bytońskiego 
na zastępcę p. Chybę (13 głosów) na protokólarna p. Cie­
ślaka (16 głosów). Następnie zdawał sprawozdanie ra­
chunkowe z wykonania budżetu za rok 1931-32 radny p. 
Szczodrowski. Pozatem u.hwalono dodatek komunalny 
do państw, podatku przemysłowego, dochodowego, grun­
towego i przemysłowo-obtotowego na rok 1933 Następnie 
wybrano 3 członków do Rady Kasy Oszczędności m. Kro 
toszyna. Na tern zakończono posiedzenie.

Tajna gorzelnia. Straż graniczna wykryła tajna go­
rzelnię u gospodarza Jana Dymarskiego w Bułakowle. Oo 
rze'nia była urządzona w domu mieszkalnym, przyczetn 
kotły były wmurowane w ścianie. Spirytusu można było 
wyrabiać do 50 litr jednorazowo Przy fabrykacji bvł 
równ eż pomocny gospodarz Balcer z Wzięcltowa, którego 
również aresztowano. ________

l ROGOŹNA.
Zabawa karnawałowa Czerw. Krzyża. W sobotę, 28 

bm. urządza Puzn. Czetwony Krzyż oraz Grono Akade 
mihów w sali Hotelu Centralnego wielką zabawę karna­
wałowa pod protektoratem starosty powiatu obornickiego 
p. Kozłowskiego. Czysty zysk z zabawy przeznacza sie 
na ekwipunek ratowniczy Czerwonego Krzvża.

Nieszczęśliwy wypadek. W dniu 19 hm na ul. Czarn 
kowskie) uległ nieszczęśliwemu wypadkowi p. Abramów- 
ski Brunon, lat 33 z Rogoźna Przy ws;adan:u do autobu 
su upadł p. A. tak nieszczęśliwie, że złamał nogę w 
trzech miejscach. Pierwszej pomocy udzielił nieszczęśli­
wemu p Dr. Woźny.

Koła Miłośników Szachów. Na terenie m. Rogoźna 
utw-orzyło sie od dwóch miesięcy drugie Koło Miłośni­
ków Szachów z siedzibą w lokalu p. łarosza. które w 
iniu 15 bm. ukończyło swój turniej kwalifikacyjny o wej

Obchódroczn'cy Powstania Stoczniowego w Krotoszynie ¡
Krotoszyn (kor. wl.). Jak wszystkie mia­

sta Polski tak i Krotoszyn obchodzi! 70-ta Rocz­
nicę Powstania Styczniowego bardzo uroczycie 
Crotoszyn jest rodz!nnvm grodem jednego z wo­
dzów powstania, a mianowicie Mariana Langie­
wicza W snbnte. dnia 21 bm. odbyło sie o godz 
17-tej zaciągniecie wartv przed pomnikiem Wol­
ności Nazaintrz rano odbyło się uroczyste nabo­
żeństwo w Farze z udz:ałem władz i delegacyj 
wszystkich towarzystw ze sztandarami Msze św

Z.’oty Krzyż Zas'u^i na piersi ch ks. proboszcza 
Nowackiego z Kępna

Kępno. Ks. prób. Nowacki Ignacy z Kępna zo-i łecznej. Dekoracji dokonał p. starosta powiatowy 
stał odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi za wy- Nicefor Dąbrowiecki. 
bitną działalność na polu pracy narodowej i spo-l

Diamentowe gody w Witkowie
Witkowo Rzadką uroczystość wesela diamen­

towego obchodzili w dmu 22 b m nta^onkowie Jó­
zef i Marja z Czerniaków Szczęśniakowie z Wit­
kowa — wsi Podczas uroczystej mszy św. odpra­
wionej na cześć Jubilatów przemówił w p:ęknvcb 
słowach ks Figas. wikariusz który złożył Jubila­
tom serdeczne życzenia. Następnie w swoim goś-

Trzy nfesiące więziena za obrazę Marsz. Piłsudskiego
Ostrów. Dnia 18 b m przed tutej. sadem Grodz­

kim odczytano wyrok Najwyższego Sądu Wojsko­
wego skazujący oficera w stanie spoczynku Fran­
ciszka Stawickiego na trzy miesiące więziema i wy­
dalenie z korpusu oficerskiego za obrazę Pierwsze­

Baczność przed oszustem „samochodowym41!
Krotoszyn. W ubiegłym tygodniu przybył do 

Krotoszyna nieiaki Maksymilian Kaźmierski. b pra­
cownik (mechanik) firmy Auto-Lot z Poznania, któ­
ry szumnie zarek'amował rozpoczęcie kursu samo­
chodowego D/ekt podrobionym papierom udało mu 
s’ę nawet ..nabrać“ kilku obywateli, którzy wpła­
cili zaliczki na ten kurs. Po zainkasowan u gotówki

Katastrofa kolejowa pod Tczewem
Toruń. Dn. 24 bm. wydarzyła się na stacji kolejo­

wej Zajaczknwo obok Tczewa katastrofa kolejowa 
która pociągnęła za sobą dwie ofiary w ludziach 

M’anowicie przed samym semaforem kolejo­
wym wjazdowym na stacji kol Zajaczknwo zatrzy­
mał s’e pociąg towarowo-Dospieszny nr 9561 który 
po otrzymaniu odoowiedniego sygnału ruszył w 
stronę stacji. W tym czasie nadchodził od strony

Magistrat m. Warszawy wyasygnować 5 tys. złotych 
dla weteranów z 1863 roku

Warszawa. (PAT.) Z okazji 70-tei r,\:z- (pozycyjnych 5 000 złotych jako dar honorowy dla 
nicy Powstania Styczniowego Magistrat ni. War- weteranów z 1863 roku, zamieszkałych na terenie 
szawy postanowił wyasygnować z funduszów dys- •<tolicy

Tragiczny wypadek inżyniera francuskiego w pociągu
Sosnowiec. (PAT) W czasie jazdy pociągu .doznał ciężkich ran W drodze do szpitala inż Grali 

na szlaku Warszawa—Kraków obywatel francuski, zmarł Przyczyna nieszczęśliwego wypadku dotąd 
jadący z żona do Francji inż. Grali, wyszedł pod I nie ustalona.
Będzinem na oatforme wagonu i wypadl. przyczem

ście do klasy „A“ i „B“. 2 dniem 20 bm. rozpoczął się 
turniej wieczny. Kolo Miłośn.ków Szachów liczy obecnie 
3o członków. W najbliższych mtesią.ach Kolo wystawia 
sztukę teatralną, z której czysty zysK częściowo p.zezna 
cza się na biednych I btzrobomych naszego urasta.

Z Urzędu Stanu Cywilnego. W czasie od 1 do 20 bm. 
zanotowano w tutejszym Urzędzie Stanu Cywilnego uro­
dzeń — 12: zgonów — 13: ś'ubów zawarto — 6.

Ofiary na rzecz bezrobotnych. W miesiącu styczniu 
złożono na rzecz beziubotnych m Rogoźna ze składek 
publicznych 157.60 zl. Ponadto Uchwalił Cech Rzeźnickt 
opodatkowanie członków na rzecz bezioboca w wysokości 
10 gr od każdej ubitej sztuki w rzezni miejskiej.

Uroczystość w Zw. Strzel. W soDotę. 2l bm. odbyła 
się w świetlicy P. W. i W. F. uroczystość wigilijna Od­
działu Związku Strzeleckiego. Uroczystość zagai prezes 
Tow. Przyj. Zw. Strzel, p. prof Gliszczyński. Nawiązując 
do tradycyjnego zwyczaju w okiesie gwiazdkowym do­
konał p. starosta pow. obornickiego Kozłowski cererr.oid 
łamania opłatkiem i złożenia życzeń Z kole, odśpiewam 
„Modlitwę Strzelecka“ poczem prezes pcw. zarządu Zw 
Strzel, p dr. Kruszka z Obornik zabrał głos, i w pięknych 
słowach zobrazował działa ność Związku rozwijająceg 
się coraz pomyślniej mimo przeżywanych ciężkich cza 
sów oraz działamość Iow. Przyj. Zw. Stizel. i pań z pie 
zesem p. prof. Gliszczyńskim na czele, którym urządze­
nie uroczystości Oddział Zw. Strzel, zawdzięcza. Do za­
stawionych stołów zasiadło 40 umundurowanych strzel­
ców, 60 członków Zw Strzel, oraz szeiakie siery obywa­
telstwa przynależne do Tow. Przyj. Zw. Strzel. Podczas 
wieczerzy wznoszono toasty na cześć starosty pow. obi i 
nickicgo p. Kozłowskiego, pow prezesa Zw. Strzel, mair 
rez. p. dr. Kruszki, prez. Oddz. Zw. Strzel, p. dr. Gersten 
bergera. referenta oświatowego p. Neymana Marjana, ko­
mendanta Oddz Zw. Strzel, p. Swiecha ¡ innych. Po od­
śpiewaniu kilku koiend oraz pieśni stizeleckich zakończo­
no uroczystość okrzykiem na cześć Prezydenta Rzpiitej 
Poiski oraz Marszalka Piłsudskiego.

t. LESZNA
Walne zebranie Związku Rezerwistów. Dnia 22 bm

odbyło się w Pawłowicach walne zebranie Kola Związku 
Rezerwistów przy udziale 20 członków Koła. Na zebra­
nie to przybyli delegaci powiatowi w osobach prezesa po­
wiatowego Barskiego i sekretarza G eremka Z obszerne 
go sprawozdania prezesa stwierdzono, że Koło Pawłowic 
kie było w ostatnim roku żywotne, bo wykazało nie tylko 
dużą riichliwść na polu kulturalnym ale zajęło sie rów- 
nieź wydatna pomocą dla bezrobotnych członków, tak rów 
nież brało liczny udział w zeszłorocznych ćwiczeniach te­
renowych Związku W skład nowego Zarządu wchodzą 
kier, szkoły Komorowski ponowni? prezesem. Wiśniew sk 
wiceprezesem, nauczyciel Benyskiewicz I udwik por. rez 
sekretarzem t komendantem Koła. Mroczek łózef skarbni 
kiem Obecny na żebranin prezes now Związku Rezerwi­
stów wygłosił dłuższe przemówienie o przyszłych zada­
niach Związku w pracy dla dobra Państwa, a sekretarz

odprawił ks. proboszcz Małecki. Po nabożeństwie 
nastąpiło przed pomniki"«, Wolności złożenie wief 

ca I okolicznościowe przemówieme p. burmistrzu 
Fenrycba Wieczorem o godzinie 20 odbyła się u 
roczy ta akademia w sali f’ntp’u Wielkonolslfiecn 
z udziałem orkiestry woi«knwei 56 p. o Wlkn. o 
raz chóru senimaryinego Przemówi?"’«5 wygłosił

¡p. starosta Kasprzak Na akademii byli obecni ora 
wie wszyscy obywatele bez względu na przekona 
'nie polityczne.

Tylko królRj 
przy ul. Gwarnej ,J

wielkie

Ml5ZEU.fl
„OSOSLiWosci,,

zawierające
pomiędzy 1000 ekspOtlatA

„Miss Vloíetta
edyna kobieta w święcie 
urodzona bez rąk ł nóg.

Czynne od 11-teJ rano ,
do 10-tej wieczór. ’ 

i
ttfs’.Qp 93 groszy 519

etnnym domu podeimowali Jubilaci gości, wśr#d 
których znajdowało się 6-cioro dzieci. 16-stu wnu­
ków i 8-miu prawnuków JubPatów Najstarszy syr. 
p Kazimierz Szczęśniak liczący 1 57 iest od roku 
1912 kościelnym mieiscowego kościoła. 1 cieszy się 
wraz z Jubilatami ogólnem poważaniem w cate’ 
okoHcy

go Marszałka Polski Stawicki występując na wie­
cu O W P w mundurze oficera Wojsk Polskich 
kilkakrotnie zniew-ażył nie nadaiacemi się do pow­
tórzenia obelgami osobę najwyższego swego prze­
łożonego i Wodza.

i zrobieniu długu w kilku lokalach ulotnił się Kaź­
mierski w niewiadomym kierunku Jak sie dowia­
dujemy Kaźmerski w podobny sposób nabrał rów­
nież szereg obywateli w Koźminie Nowym Tomy­
ślu. Wolsztynie. Skokach M:edzychodzie i Grodzi­
sku Polteja wszczęła dochodzenia za pomysłowym 
oszustem.

Bydgoszczy inny pociąg towarowy który uderzył 
od tyłu w wagon służbowy pociągu nr 9561 i zdru­
zgotał go W wagonie tym znajdowali się dwaj ko­
lejarze z obsługi, z których ieden poniósł śmierć na 
miejscu drugi zaś odniósł ciężkie rany.

Skutkiem katastrofy jeden z torów został zata­
rasowany. Dochodzenie prowadzi komisja z Gdyni

ouw. omówił, sprawy wewnętrzne Związku i Kola. Walne 
zebranie wykazało, że praca Zarządu jak i jednolita soli 
Jartiość wszystkich członków rokuje na przyszłość si ny 
rozrost Związku Rezerwistów na teienie Paw łowickiem.

I KOŹMINA
Gwiazdka Związku Strzeleckiego. Z inicjatywy 1 za 

staraniem piezesa oddziału, p. Wojciechowskiego Stani­
sława naczelnika urzędu pocztowo-teiegraiicznego urzą- 
Jzctto gwiazdkę dla członków Zw. Strzel W pięknie 
przybranej auli b gimnazjum, zebiaii się członkowie oddz 
oraz zaproszeni goście i sympatycy Zw. Stizel. Uroczy 
stość otwarł prezes oddz p. Wojciechowski wstępnem 
przemówień ein. W przemówieniu swem p. Wojciechow­
ski podkreśli! piękno tradycji gwiazdkowej, wskazał na 
potrzebę wzajemnej pomocy, szczególnie w obecnie cięż­
kich czasach, oraz wspomniał o miłości bliźniego, poczem 
zapros i wszystkich obecnych do spożycia wspólnej wie­
czerzy. W czasie wieczerzy wygłosił przemówienie ko­
mendant powiatowy Zw. Strzel. Szu'c, wnosząc w końcu 
okrzyk na cześć Marszałka Piłsudskiego. Po wieczerzy 
nastąpiło rozdawanie gwiazdki, najbiedniejszym bezro 
botnym członkom. Obdarzono 45 członków produktam 
p:erwszei potrzeby. Następnie odegrano przez członków 
oddz jednoaktówkę „Rozkaz“. Amatorzy wywiąziii się 
świetnie z zadania. Apelem do wytrwałej pracy na niwie 
strzeleckiej i dla d ibra ojczyzny, okrzykiem na cześć Rze 
czypospolitej. Jej Prezydenta i Marszałka łózefa °iłsud 
sk:ego oraz odśpiewanym „Pierw szei Brygady“ zakoń 
czono podniosła uroczystość. Władze powiatowe Zw 
’5trz. bvłv reprezentowane przez komendanta D'w. obyw 
Szulca, kom. obwod P. W. kpt. Latawca 1 ref. wych 
obyw. Jurasza insp. szkolnego.

Z SZAMOTUŁ.
Gwiazdka. W okresie gwiazdkowym obdarzyły róż­

ne towarzystwa 1 organizacje naib ednieisze dz:eci ubo­
gich i bezrobotnych i tak staranie n Związku Obywatel­
skiego Pracy Kobiet pod przewodnictwem p starościny 
Karpińskiej 258 dzieci, staraniem Kola Przyjaciół Szkoły 
Powszechnej Żeńskie) z p dyrektorem Waligóra na czele 
120 dzieci a Koła Przyiaciół Szkoły Powszechnel Me 
skiei pod orzewodnictwem p sekr Pmszewicza 196 dzit 
ci. Da’ei zorganizowali uczniowi tut gimnazhim gwiazd 
ke dla 90 dzieci oraz j. burmistrzowa BaPkowsk-, dla 
66 dzieci, korzystających z Stacji Opieki nad Matka ' 
Dzieckiem. Dzieci otrzymały dzięki nadzwyczai ofiar 
ności tut społeczeństwa i sprężystości poszczególnyl 
organ’zatorów poza piernikami i innem pieczywem, cu 
kier. mąkę, kaszkę mydło, swetry fianeie i przvbory 
szkolne. Pozatem Magistrat obdatzył !5O obog’ch star 
ców oraz Mieiski Komitet dla cprąw Bezrobocia udzieli’ 
zaliczkę w kwocie od 6 do 10 zł na maiace być w przy 
szłości wykonane prace 420 bezrobotnym.

List z pogranicza
K o p a n i c a. Jak wszędzie tak i u nas m s 

pograniczu odczuwa się dotkliwie kryzys obe, ’ 
t:y. lecz bardzo bolesna jest świadomość, żen. ! 
bywatele polscy sami przyczyniają się do b 1 
Można się o tętn przekonać przez zwiedz» ' 
raszego kupiectwa polskiego, które to w walc» 
i obawie o byt zniża ceny artykułów codz¿ 
nej potrzeby tak, że niektóre sprzedajej) 
cenie zakupu, by przez to pozvstí 
względnie zatrzymać klijentelę. Jest , ' 
miejscu aż sześć składów polskici 
i jeden niemiecki. Zainteresowanych proszęj 
obserwowanie, choćby przez jeden dzień, a kj 
wielkiemu zdziwieniu przekonają się. że właśnie 
skład Niemca będzie zwiedzany przez wielki 
ilość obywateli rdzennie polskich, nasze polskie 
gosposie i — cześć urzędników! Kiedy kupom’ 
rolskiemu grozi ruina właśnie z winy wyżej«], 
mienionych to popieranie obcych iest grzeclitu 
natodowym tern większym, że u nas popiera się 
Niemca hakatę i naszego zaciekłego wroga. Za- 
pytajmy się jednego z tutejszych starszych oby 
wateli a dowiemy sie ku wielkiemu zdziwienia, 
że ów p. Zschische. kupiec, to ten. który w cza« 
sie powstania i oswobodzenia Kopanicv pierw­
szy odważył sie chodzić z lista po domach Nil 
ców pozostałych na naszej polskiej ziemi, zbię 
raiac podpisy od „Landsmanów“ czy chca na« 
leżeć do „Vaterlandu“. Prócz tego znano 
reszcze z czasów niemieckich jako zacuto 
hakatę i wroga wszystkiego co polskie. Dziw, 
że ów Niemiec posiada koncesje na sprzedaż 
wyrobów tytoniowych mimo, że trzech kupców, 
w tern dwóch powstańców, ubiegało sie. lecz im 
odmówiono. Coś tu nie w porządku, możebvwla 
dza kompetentna zainteresowała się ta sprawą? 
Właśnie ten Niemiec cieszy sie zaufaniem Pfr 
laków, naszych gosposi ze wsi 1... urzędników,

Sześć składów polskich stoi nad przepaści! 
a jedyny Niemiec tyje na polskim Chlebie! Cli? 
ba nikt sie nie zdziwi, jeśli społeczeństwo wy­
maga w pierwszym rzedzie od urzędnika, aby 
popierał wszystko co polskie i bvł niejako wzf> 
rem dla drugich. Niestety! Sa urzędnicy Mral 
graniczna) tacy, którzy . musza“ u Niemca «■ 
kupy uskuteczniać, bo „tam mieszkają“ lob m¡¡' 
szkali. prócz tvch sa także tacy co wszystko w 
ko tam kupują jak strażnik Ł.. bo stary Nit1 
mieć iest bardzo uprzeimv niskich ukłonów nil 
szczędzi, a często coś do koszyka ..wciśnie“. j

Pożałowania to godne, lecz niestety Pfafl 
dziwę! Jeżeli coś od kogo, to chyba od polski? 
go obywatela a iuż zapewne od polskiego urt 
dnika należy wymagać, aby w ciężkich dziś!' 
szych czasach w pierwszym rzedzie P”P’J” 
swoich, chociażby tvlko día tego że — poW" 
iest urzędnikiem. abv bvć wzorem polskim^ 
spodyniem. — Od wymienienia nazwisk 
zie sie wstrzymuje w nadziei że może tveh^ 
ka uwag poskutkuje, w przeciwnym razie W' 
Izie najlepiej oddać spis takowych ich wta«2’ 
nrzełożonei O nasza przecież idzie skórę!

  FreL

l CHODZIEŻY
Poświęcenie świetlicy P W, ł W. F. Organlza''®^' 

W, na terenie miasta Chodzieży nie posiadały dotaj1 j, 
snesto lokalu do swych zebrań i zmuszone były 
swoje zebrania w różnych lokalach publicznych _> » 
inicjatywie obecnego starosty p. Siekierzyńskiego- 7V^a. 
wego protektora organizacji P. W powstała 
rostwie pierwsza wzo-owa świetlica. Otwarcia 
fokonał p starosta ^ick^rzyński. a poświecenia y’ 
Kurpisz, przy udziale liczne! publiczności i PrZ, . ^nd«« 
władz. Równocześnie nastąpiło otwarcie kręK'^”’- '^s« 
wanei z funduszów Rodziny Po!’cvinei \VspolneI11 
Jem żołnierskim zakończono uroczystość.

z ^tnwFno TOMYCI A
W pwW

Teatr Narodowy z Poznania przyfeżdża w ,KU N*' 
łnia 27 bm przyjeżdża świetnie zgrany zespół Iea ' 
rodowego i grać będzie sztukę h«storyczną P 2- ' „jckś 
i mieczem" z pp Bronisławą Broniczową Zofia 
I eonem Frankowskim Franciszkiem Palańskim .^mj1
słowem Serwińskim Zbigniewem Szczerbowskim je!ii
’en, Winterem w rolach głównych Teatr Narodowv^^;((| 
się wszędzie olbrzymiem powodzeniem gdv^ ivcP,'e' 
vszvstkie dekoracie które są konieczne dla u*3 . mii 
ua takiej sztuki historycznej iaką iest ®^.CnwatP'1’1' 
•zem” Zainteresowanie w mieście olbrzymie N'e 
więc, że w piątek sala „Kresowianki" wypełni się P°
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Madame Silvia przepowiada 
na rok 1933

0 yginalny wywiad z najgłosnie/szą wróżką europejską/ 

Paryż w styczniu.
Mityczna Pytja ze świątyni Apollina w Del 

. komunikowała ludziom ich los. wypisany w 
¡azdach przez bogów, siedząc, na zwykłym

^nostu w kadzidlanych dymach. Jeżeli wierzyć 
I tarchowi — a jakże mamy mu wierzyć, skoro 

pierrefeu oświadczył niedawno, że Plutarcl 
ohydnym kłamcą? — Pytja była z reguły pro-

, dziewczyną, wyszukiwaną w niskich war 
iwach społeczeństwa Podobno nawet wychowy 

no ia w kompletnej ignorancji. Nie wiedziała 
¡^koby nic 0 świecie. o którego losach przepowia-
^Od tych zamierzchłych czasów uczyniliśmy 
.. znaczne postępy Słynna Madame de Thébes 
Ła wysoce inteligentna, a obecna M-me de 
Tlićbes, najgłośniejsza wieszczbiarka Europy, ma- 
'e Sylvia, nie pochodzi bynajmniej z ludu. Jei 
gwdziwe nazwisko brzmi: hrabina Beck, a ro 

dżina austriackiej i miała przez długie lata swojekracji
miejsce na dworze Franciszka Józefa.
™ Prawdę mówiąc m-me Silvia nie była przezna­
czona na wróżkę. Los jednak rozkazał i musiała 

poddać Wielka dama, którą tak często podzi­
wiano na balach w Fbfburgu tańcząca walca 
straiis'owskiego nad błękitnym Prnaiem. wtedy 
wcże nieskalanym czerwienią rewolucyjną, mu­
síala obecnie by zapewnić sobie egzystencję, sko­
rzystać z niezwykłego daru natury jakim iest wrr 
¿zona ie.i zdolność odczytywania przyszłości.

W ub’eglym roku w Berlinie miałem przyjem 
noif spotkać hr Beck w towarz kilku figur z b 
dworu b kaizera Opowiedziała mi koleie swegr 
życia — i skonfrontowawszy dokumenty z iej opo 
władaniem — stwierdziłem, że w roku 1912 prze 
powiedziała dokładnie tragedie serajewska. która' 
miała rozpętać najstraszniejszą z woien. Stwier 
dżitem ze zdumieniem że sam Einstein, król scep 
tyków. był kliientem m-me Silvii Widziałem na 
wet jego fotografię z bardzo serdeczna dedy­
kacja . . , - ,

Od tego czasu, było to na wiosnę uh. roku 
nabrałem respektu i podziwu do m-me Silvii, dum­
nej wygnanki i znakomitej wieszczb’arki. tajne 
doradczyni wielu znanych mężów współczesnych 
Niemiec Ostatnio udało mi się spotkać m-me Si! 
vie w Paryżu, w hotelu 1‘Ftoiie. gdzie udzielała ko” 
srttncyj w czasie swego krótkiego pobytu. Rok 
1933 zaledwie się rozpoczął Nie mogłem sie 
oprzeć ciekawości, jakie będą wydarzenia w cią 
ąi tych dwunastu miesięcy. Żyiemy wszakże w 
eprre tak mespokoinei w której krąż? naprzemian 
prądy optymizmu i pesymizmu, tak mało logik' 
jest w rozgrywających sie wypadkach, że. zaiste 
wio się postarać o uchylenie rąbka przyszłości

M-me Silvia nie siada na trójnogu, aby wpaść 
v trans Wystarcza iej w tym celu skoncentrowa­
nie woli i mvśli Na w«tępn;e opowiedziała m; 
przebieg dwóch seansów: berlińskiego i paryskie 
fo Oba miały miejsce w grudniu uh roku w cza 
sie seansu berlińskiego m-me Silvia, wpadłszy w 
trans nawie działa'

..Widzę tvlko ma«e hełmów wojennych. my 
Wilhelm II z bożei łask: Co znaczą te falowania 
tłumów?. Czy się gotuią wypadki o światowe1 
doniosłości?.. Samolot.. Straszliwy statek wojen 
tiy.. oh. co za chaos.. Gwiazda szczęścia zapal? 
się.... całe Niemcy przechodzą gwahowne wstrza 
sy... wybuchają iakieś walki., słyszę iakiś ohc’ 
język, który rozbrzmiewa w Niemczech... Łącza 
sie dwa pierwiastki, harmonizują sie. rozwijają 
sie razem... w dłoni małego dziecka losv trzech 
państw..“

..Na wschodzie kobieta jakaś odegra dziejowa 
role... Wielki bój trwać będzie aż do roku 1934.. 
™ i nędza przez długi czas... szerzy sie jakaś 
nieznana epidemią

,AV roku 1933 niektóre republiki powrócą de 
“Stroiu monarchicznego » odwrotnie. Jakiś no 
(Wynaleziony samolot zrewolucjonizuje komuni- 
K’ę Słynny uczony niemiecki zginie Wszystkie 

widy przejdą jeszcze wielki krach...“
Silvia*3 seansie nat°miast paryskim mówiła m-me
t ’AVie'kie przemiany świata dokonane będą 
sfn tZ T1«0 człowieka, którego imię zapisze hi- 
Irił «• d ¡mieniu widzę sylaby . etto“ lub 

Aiit i . ęc’zie Pochodził z kraiu. sąsiadującego z 
2.a.' 7 Niemcami Na dalekim wschodzie roze

Ją sję doniosłe wypadki Wszystkie 1udv gotu- 
zipm-5 walki. Zanim nadejdzie wiosna.

mía ulegnie potężnym wstrząsom.

„Wielką tajemnica natury odkryta będzie 
przez męża nauki. Zbliży się światłość i godzina 
poznania...“

* * »
Opowiedziawszy mi to m-me Sbvla woadła w 

trans i odpowiedziała na trzy postawione przeze 
mnie pytania:

— Czy widzi pani — zapytałem — iakiegoś 
męża stanu, któryby w roku 1933 odegrał we 
Francji doriosłą ro'e?

Odpowiedź: Materjalizm, który opanował
ludzkość, nie będzie jeszcze we Francji przezwy­
ciężony w roku 1933... Niepokoje narodza się na 
wschodzie. Nie widzę jeszcze rządów ducha, ładu 
i spokoju...

Pytanie drugie: Czy w bliskiej przyszłości 
widzi pani poprawę w stosunkach francusko-nie- 
niieckich?

Odpowiedź: Jakiś człowiek wielkiei duszy,
nienależący do żadnego z dwóch narodów, pokie­
ruje rokowania i doprowadzi do zawarcia porozu­
mienia miedzy tymi krajami.

V k-n’oniaeh dnkonsia się zmiąny Kolonie
- J MII IMIHI

holenderskie, dzięki wynalazkom technicznym, bę­
dą znacznie wydajniej eksploatowane. Krai. który 
dziś jest uważany za największego przeciwnika 
odroJzenia Niemiec, pierwszy uzna słuszność praw 
niemieckich do kolonji...

Nakonieć trzecie pytanie: Czy rozwój maszy 
nizmu, który obserwujemy, a który wyprzedza tak 
znacznie rozwói niorainy i duchowy człowieka 
nie zagrozi cywilizacji zachodniej?

Odpowiedź: Jeżeli n!e dokona sie zwrot ku 
wartościom umysłu — cywilizacja może bvć za­
grożona Zb’îza się jakaś nowa era, której pro 
mieniowanie już dzisiaj dostrzec można. Nadchodzi 
szczęście dla ludzkości...“» * •

Ody trans się skończył a m-me Silvia wróci­
ła do równowagi, oświadczyła mi: w czasie 
wszystkich transów widzę, że oczekuie nas jesz­
cze okres niepokoiów. ale nie mogę tego bliżej 
sprecyzować. Widzę też, że w tych wszystkich 
ciężkich przejść narodzi się nowy okres rozwoju 
wartości duchowych.

Om' vivra — verra...

STAROŻYTNY KLASZTOR PASTWĄ POŻARU,
Podczas ostatmch rozruchów w Hiszpanii podpalili komuniści starożytny klasztor Jezuitów w Burgos, 
którv spłonął doszczętnie. Na pierwszym planie widzimy palacy się klasztor, w głębi wieże słynnej 

katedry w Burgos.

Tajemnice magji I magików
zdradził angielski nr str z iluz'on'stów

Magiczna lampa otwarła przed Aladynem pod; 
woje świata cudów da3a mu władzę nad duszkami 
z cudownego państwa Sheherazady. Od tego czasu 
— ? o-oże od jeszcze dawniejszych wieków — ludz­
kość szukała zawsze zak'ęcia które nadałoby jej 
magiczna władze w państwie duchów i czarów W 
naszych czasach technika dała ludziom zdolność 
czyniema wielu ..cudów“ za które ongiś zostalibr 
mezawodnie spaleni na stos’e Specjalista od stwa 
rzania oszałanraacych .cudów“ technicznych iest 
Will Gotdston który za’ożył nawet specjalna fa 
brykę wytwarzająca najdziwaczniejsze „trick‘i" dla 
współczesnych czarodziejów.

Arcymlstrz,
Tysiąc „czarodziejów“ którzy pracują obecnie 

w Londynie rozweselając ’udzi swymi sztuczkami 
zna wiele ..kawa’ów" Ale Will Goldston jest praw­
dziwym arcytnisfrzem w tym fachu Ma zawsze 
na składzie około tysiaca nowych najdziwaczniej­
szych produkcyi które literalnie oszalamiaja pa­
trzącego na nie widza Człowiek ten posiada zupeł­
nie flienrawdopodobna zręczność, a iego przedziw­

nie ruchliwa inteligencia pozwala mu odgadnąć
natychmiast skryty mechanizm nowej sztuczki

Dziewczyna przecięta piłą.
„Niema na świecie cudów — iest tylko zręcz­

ność“ — zapewnia WiH Goldston. .prawdziwy ma­
gik“ nie będzie udawał czarodzieja Cały jego pro­
gram po'ega na bluffie Aby zwabić swych widzów 
musi on dać im złudzenie że wszystko to co zapo­
wiedzią’ w afiszach dzieie sie naprawdę Każdy 
kto zechce na to przeznaczyć pewna ilość czasu

nów, którzy chcieli pozbawić go władzy i życia. 
Kapłani po wie'u zaklęciach wyciągnęli z kapelu­
sza żywe gołębię, które miały przekonać lud. że 
słowa kapłanów sa natchnione przez Boga. Wów­
czas książę chwycił swój nóż i przebił nim ramię. 
Jeden z orzybocznych wojowników wyrwał go z 
trudem z iego ręki: na ręce tej nie było rany Wte­
dy król przełknął sztylet i wyciągngał go najspo­
kojniej ze swei nogi Oszołomieni poddani padli w 
oroch przed cudotwórcą i wygnali kapłanów na 
cztery wiatry.

Trick iluzjonisty.
Goldston zna dokładnie tajemnice wszystkich 

współczesnych magików. Opowiada też wstrząsa­
jącą historje icdnego ¿najbardziej znanych iluzjonl- 
iąca historje iednego z najbardziej znanych iluzjoni­
stów w ostatnich czasach, Lafayette'a. Dopiero ze 
słów G dow się świat, że Lafayette'a nie padł ofiarą 
wypadku, lecz popełnił najsensacyiniejsze w świecie 
samobójstwo Oto sztuka polegała na tern, że La­
fayette „łapał“ na maleńka metalowa tarczę kule. 
Kule te pomocnica jego pokazywała przedtem pu­
bliczności. która je znaczyła Następnie nabijano 
memi fuzję — z której pomocnica strzalała do La- 
fayetta. W rzeczywistości dziewczyna oddawała tt 
kule z prawdziwa zręcznością swemu mistrzowi, a 
do strzałów używała pustych patronów.

Tragicznego dnia — Lafayette nie zmienił kul 
— w ten sposób sam wydał wyrok na siebie i padł 
przebity dwoma kulami

Historia ze sznurkiem.
Te 1 tern podobne epizody opowiada Will Gold­

ston w 41 tomach, w których odsłania tajemnice 
swych wyczynów.

„Pracowałem ciągle nad udoskonaleniem moich 
sztuczek" — pisze G. — „starałem się realizować 
najdziwaczniejsze pomysły, a przy pomocy współ­
czesnej techniki udawało mi sie to bez trudu Dzi­
siaj można osiągnąć olśniewające wyniki bardzo 
małym nakładem A iednak naiciekawszemi pozo­
staną chyba zawsze drobne sztuczki, które można 
tak łatwo wykonać przy odrobinie zręczności. Np. 
sztuczki ze sznurkiem“. Go'dston zawiazuie pętlę 
na zwvc-’ainym sznurku. Umocowuje go do klamki. 
Przyciska palcem wskazu’acym paznokitć Jeden 
obrót reki netla iest zsunięta z klamki choć nie 
rozwiązana pomimo źe pozycja palców trzymaią- 
cvch sznurek wca’e sie nie zmieniła. ..Pokazywa­
łem te sztuczkę gronu profesorów politechniki" — 
mówi Go'dston — „a żaden z nich nie mógł zna­
leźć wyjaśnienia iej“.

Taicmnica ta pozostawała własnością Willa. 
Zdradzi’ ia sam swym paru najlepszym przyjacio­
łom gdv już sztuka była zbyt ..stara“, aby móc 
figurować w jego własnym repertuarze.

może sobie przyswoić sposób wykonywania pry­
mitywnych sztuczek Inne wymagają wielkiej zręcz­
ności. a nieraz też kosztownych aparatów pomoc­
niczych Człowiek który przepiłowuje na scen:e 
w oczach widzów dziewczynę, nie zdradzi nikomu 
swej tajemnicy Wpadł na nia przypadkiem Dziew­
czyna iest na'wyraźnie.i przepiiowana na dwie czę­
ści — a w pięć minut późniei kłania sie z uśmie­
chem publiczności Natura'nie cala ta scena opiera 
się na złudzeniu optycznem wywolanem przy po­
mocy aparatu który kosztuje paręset funtów. Ale 
widzowie mdleją z wrażenia ponieważ nie mogą 
sobie wyjaśnić tego zjawiska“.

Książe Waljł uczniem maga.
W miesiącach letnich urządzą Goldston kursy 

dla adeptów .czarnej magii" Uczniem iego iest 
też książę Wa^i i wielu innych członków królew­
skiej rodziny Demonstrował swe kawały przed 
królem Hiszpanii, a szereg urzędujących obecnie mi­
nistrów Wielkiej Brytanii wykonywuje wcale nie­
źle niektóre z iego trick‘ów‘* Hurtowymi odhior- 
cami pomysłowych sztuczek Goldstona sa czaro- 
dzieie afrykańscy P-eparuje dla nich magiczne bu­
kiety i sztuczne kury, laski które można połykać 
szable, któremi można s:e przebijać nie kalecząc 
sie Przy pomocy tych czarów“ kapłan’ zdobywa­
ła w’adze nad swym łatwowiernym ludem Nie­
dawno zgłosił s!e do Goldstona ieden z królików 
murzyńskich i spędził nare dni na zgłębianiu ta’em- 
n:c ..cudów“ nrzy pomocy którvch móg’by zaim­
ponować swym mechetnym kapłanom .i utrzymać 
się przy wład/y W dz'ekczynnvm liście doniósł on 
nóźniei Goldstonowi źe zawdzięcza mu to że po­
został na tronie i nrzpzwvc:eżvł knowania kanła-

1 proc, natchnienia i 99 proc, pracowitości 
— oto gen’usz

Słusznte wyraził się wielki wynalazca amerykański, 
Edison, te na genjusz składa się jeden procent natchnie­
nia, a 90 procent pracowitości.

Mamy na to liczne dowody: jnź w starożytności gen­
iuszem pracowitości był znakomity filozof Arystoteles, 
którego nieludzka erudycja obejmowała całkowity zakres 
uprawianych ówcześnie nauk. Dzieła iego pisane obeimo- 
wały 55 wie’kich tomów. Jednak większość ich utonęła w 
nomroce dziejowej.

Wieki średnie posiadała swego geniusza pracowitości 
w osobie filozofa I alchemika. Ralmundusa i ullusa z 13 
wieku. Jeśli wierzyć współczesnej kronice, Luilus pozo- 
staw’ł po sobie 1500 sążnistych rozpraw!

H’szpaóski kiasvk Lope de Vega napisał też bagatel­
kę — 1.500 komedii i dramatów. Uprzedzając współcze­
snego nam powjeśc’opisarza Edgara Wailace'a potrafił on 
stworzyć w dwa dni wleiostronnicowe dzieło. Zaintere­
sowania lego wykraczały wszakże poza deski sceniczne, 
gdyż studiował również filozofię i teologię.

Przeskoczywszy znów parę wieków, znaidziemy nową 
mrówkę" — tym razem we Franci). To Aleksander Du­

mas (ojciec), który swa twórczość romansipisarską za­
warł w 300 tomach. Pisarz zwykt mawiać wesoło, źe nie 
zna nikogo, kto przeczytałby wszystkie iego dzieła, bo 
nawet on sam — wszystkich nie czytał.

Jeśli w dowcipie tym mieści się ziarnko prawdy, to 
należałoby przypuścić, że wydawca wielkiego pisarza 
miszczał pod iego firma utwory obcych autorów.

Drugi Francuz. Balzac. pozostawił w spuściźnie „za- 
•edwie“ 120 romansów. Inny ziomek Dumasa z końca 
19 wieku. Fmii Zola dał światu 50 cennych utworów.

Wśród geniuszy pracowitości nie braknie i kobiet: 
iedną z najbardziej znanych pizedstawicielek iest wielka 
przyjaciółka Chopina, pani George Sand, autorka 110 to­
mów.
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Przekład autoryzowany s anielskiego

Parłem te-So inne2° względu odpowiem 
Skoro tviiiUSri'ec'lern' ~ Księżna przyrzekk 
Domriin K° ,'ormalności rozwodowe dobies 
biew że n^0 ^0^ca’ zostanie moja żoną. Ti 
kurentow?° nie ma nic Przeciwko mnie ia 
tiicy? 1 * Pizyszłemu mężowi swojej s

!)^aża^n0'h'e^z’a^ z dworskim ukłonem, że nie wy 
^akow t le waszego szczęścia Do tego ukłonu 
Wabnv„u łv;ko koronkowego żabotu i jed-

Pończoch.
Wif 7?.e ~ rzeki — powinien pan bvł to załat- 
ka ztnipn- Wn e' Powrót tego okropnego ezłowie 
tyiiny ,'a Całn sytuacje O ile znam kodeks cy- 
<>n ęj,',. . °na pic może się z nim rozwieść, o i!f 
^Rlhy s'9 W?-iąść sipbie iako żonę On tvlk

Na(1 2 n'a rozwieść, aie on tego n’e clice 
?^trn„ to samo, trlko wtedy przed ich
'hną rw™ zn'knieciem z Cannes, sytością był" 
’’■ej, niż Przedstawiała sie daleko groź-¿7A ° sobie wnhrażałem.
13 ten, i.t, . rzekłem — jeżeli Ga rei tak zależy

' v łpjrn małżeństwo dostało sie do pow'-

szechnej wiadomości, to dlaczego sam nie weźmie 
na siebie roli herolda?

Markiz wyjaśnił rzecz w sposób niepodlegają- 
cy kwestii. Garcia, jako mąż księżnej Ramiroff 
a zatem figura wyższych sfer kosmopolitycznych, 
nie mógł ścigać sądownie wuja żony za przestęp­
stwo kryminalne.

— To oczywiście zmienia postać rzeczy — 
rzekłem. starając Się nie dać poznać po sobie, że 
jestem zaniepokojony. Po chwili on zapytał pokor 
nie. czy teraz mógłby się zobaczyć z siostrzenica 
i zakomunikować jej serdeczności od ciotki. Po­
częstowałem go koktadem i papierosami i poszed­
łem do Nadji Siedziała w sałónie z Dorota Przed­
stawiłem, iej pośpiesznie sytuacje Stary rabuś po­
całował ją uroczyście w czoło, zapytał o zdrowie 
powiedział, jak się miewa ciotka i wygłosił kilka 
uwag na temat kojącego wpływu pobytu w klasz 
torze Nadia odpowiedziała nasuwaiacemi się ko 
munałami Była to zaiste wdzięczna komedia,

— Miałem z^sadninro na celu — rzekł markiz 
— pomówić z tobą o wiadomej, przykre! sprawie 
ale nasz drogi miętrz uwolnił mnie od tego cięż 
kiego obowiązku W iego ręce złożyłem mój ho 
nor i fortunę i twoje losy Życzę ci z caleeo serca 
wszystkiego nailep«zego Monsienr Fontenay — 
zwrócił sie do mnie — onuszczam te progi z da 
leko łżeiS7em sercem niż k’edy je przestenowałem

Znów ia uściskał z właściwa snbie godności? 
1 odprowadziliśmy go ón drzwi frontowych. Ukfo 
nil sic wytwornie i zbiegł po schodach Jak mały 
chłopiec, któremu nie ciąży żadna troska.

Po obiedzie, ja. Nadja i Dorota złożyliśmy na 
radę wojenną. Nadia była znużona przygnębiona 
i przerażona obecnością Garci w Cannes. Nawe, 
moja forteca nie wydawała jej się bezpieczna.

Dorota rzekła do mnie:
— Moi państwo, jeżeli się tak lubicie, to dla­

czego nie zapytacie Garci. ileby chciał za zwrot 
dokumentów i zgodę na rozwód Pewnieby zażadat 
słonej sumy, aie na twojem rńiejsću. tatuśku, nie 
wahałabym się. Nadja jest warta nie wiem jakiej 
ofiary.

— Zrobię to, jeżeli nie będzie można inaczej 
— rzekłem.

Ale Nadja zaprotestowała z nagłym rurrueńcem 
i niepoiętvm lodowatym błyskiem w oczach. Nie 
Kocha mnie, ale nie pozwoli się kupić od męża, jak 
kobieta z dzikiego plemienia Nie pozwoli. To by 
foby wstrętne.

— Prowadząc mnie pod rękę. mvś!ałby pan 
mimowoli: „Oto mo’a niewolnica, która kupcem 
za milion czy ileś tam franków!“ O, nie. nie, nie 
nie! Po tysiąckroć nie!

Poczułem się tak, iakby mi dała w twarz. Do 
rota uprzedzając moja odpowiedź rzekła:

— Nadia, jak ty się nie wstydzisz mówić ta 
kie rzeczy?

— A tvby< cheiała. żeby cie kupiono? — unio­
sła sie Nadia Ty dumna Angielko? Czv myślisz, 
źe Rosianki me m?ia dumy? O, jeszcze większa 
od wnszei angielskiej.

Zainterweniowałem łagodząco Moie panie by­
ły niebezniecznie podniecone i bliskie brzvr” :<o

kłótni.
— Nadjo — rzekłem pierwszy raz w obecno­

ści Doroty — wiesz że dla ciebie chetniebym się 
wyzbył wszystkiego, co posiadam. — I zacytowa­
łem z uśmiechem: „Dobrze jest stracić świat dla 
miłości“. Ale...

Nie chciafa słuchać.
— Nie chcę, żeby się pan miał rujnować. Nie 

pozwolę panu przetrwonić ani grosza.
— Jeszcze nie skończyłem — rzekłem. — Po­

wiedziałem. że zrobię to, jeżeli nie bedz'e można 
inaczej. Ale może sie znajdzie inne wyjście — le- 
oze. Czy — nanrzykład — kto w Cannes wie o 
Antonio Perezie?

Wzruszyła pesymistycznie ramionami.
— Co to kogo obchodzi?
— Ramona obchodzi. Kiedy wspomniałem 

przed nim to nazwisko o mało się na mnie nie rzu­
cił Jutro będę się chciał z nim spotkać, chociaż 
wiem, że podług mego przelaliśmy sie znać.

Dorota uśmiechnęła się domyślnie. Lecz Nadja, 
taka zawsze wrażliwa na odcienie rozmowy, wy­
buchnę’'’ gniewem:

— Wy, Anglicy, ze wszystkiego Źartuiecie. 
Dlaczego nan go nie zabiie?

— Może to zrobię — odpowiedziałem — ale 
wole żebv on najpierw spróbował mnie zabić.

Krzyknęła f
— Och. gdybym była męźczyznąt

(Cias dalszy nastąpi.)



Sir. 8. - /)?/' \>mik pr>7NAÏÏSKI — Czwartek. 26 stveznia 7933 r Str
Na żelaznym szlaku dzisiejszej Polski *

Jak źyją i zarobkują 
koczownicy rzeczni

Bydgoszcz, w styczniu.
Przyznam się szczerze, że mój czcigodny Poznań, ży 

jący ostatniemi czasy pod znakiem szubienicy i sądów do 
raźnych, obrzydł mi nieco.

Tak się ekscytować zwykłymi zbirami jak by nie byh 
zdarzeń ciekawszych Uderzmy sie w piersi.

Postanowiłem łyknąć zdrowszego powietrza. Wyposa 
żyłem się przeto w piętnastodniowy bilet okręgowy na 
wszystkie sieci kolejowe Rzplitei i — wietrzę się. Możi 
w 2, gdy wrócę, będzie się mówiło w Poznaniu więcej i 
nieudanym karnawale, aktualnych ożenkach, niż o rozbo 
jach sądach i prokuratorach.

Sunę po żelaznym szlaku, zatrzymując się to tu, to 
tam. Rozglądam się, obserwuję...

Bydgoszcz. 118 tysięcy mieszkańców, utyskujących nr 
kryzys. To chyba nie ciekawe?

Byłem w ratuszu. Miałem zamiar poprosić prez. Bar 
Ciszewskiego, aby podzielił się z nami wrażeniami, jak mi 
się pracuje na tem sto procent większym stolcu prezy­
denckim. niż gnieźnieński. Ale Właśnie wczoraj wyjecha' 
do Warszawy.

Temat do korespondencji się wściekł O czem tu pisać 
na bydgjskim bruku? O nędzy? — Oklepane To, że Byd 
goszcz posiada najstarszego typu wozy tramwajowe, mo­
gące pomieścić do 15-u osób „publiki", to zainteresowa- 
może eonajwyżej tramwajarzy, jeśli się dowiedzą, że te 
maleńkie pudełka były już trzykrotnie dobudowywane 
Kiedyś, za Bismarcka, ciągnął je konik.

Zatrzymałem się przy moście Gdańskim i kombinuję 
temat Spoglądam poniżej na rzekę, którą gęsto zapładnia- 
ją berlinki.

Przecież na tych pływających spichrzach żyją ludzie? 
Żyją z pokolenia w pokolenie. A jak żyją, posłuchajcie

Schodzę na brzeg. Zatrzymuję się przy pierwsze 
z berlinek. opatrzonej imieniem: Wiktorja. Widnieje na 
niej napis: Dembski Teofil, Toruń. Właśnie pan Dembsk- 
zmiatał śnieg ze swej „kanałówki" Bo kanałówkami na 
zywaią szkuciarze najmniejszy typ berlinek, mogących swo 
boJnie poruszać się w kanale rzecznym Pojemność takie- 
berlinki do 230 tonn. Są i większe dochodzące do 500 lut 
600 tonn pojemności, lecz używane są na szeroko spław 
nych rzekach, np po dolnej Wiśle Berlinki są dwojakiego 
typu: otwarte, do przewozu mniej cennych produktów 
jak węgiel, cegła, faszyna, kartofle i — kryte, do prze 
wozu zboża, cukru, sody.

Berlinka kryta w gwarze szyperskiej zowie się „fer 
deczna“ (widocznie z niemieckiego: verdeckt), tak samo 
termin — szyper (tj. właściciel berlinki) ma pochodzenie 
niemieckie.

Pan Dembski jest właścicielem żelaznej berlinki, co 
sta via go w klasie średnio zamożnych posiadaczy pływa­
jących śpichlerzy, albowiem cena takiej berlinki wynosi do 
60 000 złotych. Schodzimy po maleńkich schodkach do 
mieszkanka Dembskich. Mieści się ono zazwyczaj na rufie 
t j. w tylnej części berlinki. gdzie znajduje się ster, albo 
wiem gdy berlinki są w ruchu przy sterze stoi jeden 
z członków rodziny szypra. Mieszkanko składa się z ku­
chenki i pokoiku, razem powierzchni około 24 m’. W ku 
chence ogromna ilość miniaturowych gracików, w pokoiku 
dwa łóżka składane, komoda, szafa, stół i maszyna do szy 
ci a. Ten ostatni sprzęt jest nieodzowny w gospodarstwie 
albowiem żony szyprów szyją wszystko same.

Pana Dembskiego zastała zima w Bydgoszczy, aczkol 
wiek jego portem macierzystym jest Toruń.

Zapytuję go, ile ma rocznego dochodu.
Podług tego, odpowiada, ile jest frachtów. Zeszłegr 

roku miał 5 przejazdów do Gdańska i Gdyni i zarobił w 
sumie około 4000.— złotych. Może więc zimę przetrwać 
Miał 5 przewozów. To nie jest źle. Bywa czasem gorzei 
gdy trzeba poprzestać na 2, 3 frachtach, kalkulujących sit 
rozmaicie. Bowiem wiosną przyjmuje się przewóz i za 
500.— lub 600.— złotych, gdy jesienią. po żniwach, za prze 
wóz można dostać 900.— lub do 1000.— złotych. Wszyst 
ko zależy od popytu i podaży.

Pan Dembski pochodzi ze starej szyperskiej rodziny 
Pływał kilka lat na berlince ojca, którą od niego odkupi! 
Ojciec jego, jak powiada, poszedł na ląd choć jeździł do 
niedawna. A liczy już lat 97 i jest w pełni sił.

Pan Dembski ma troje dzieci Dwóch chłopców chodź- 
już do szkoły. A jak sobie radzicie ze szkołą, pytam, kie 
dy zimuiecie raz tu, raz tam.

To też i dzieci nasze chodzą do szkoły powszechne' 
jednej zimy tu do Bydgoszczy, drugiej w Toruniu, trzecie: 
w Świeciu. Jak wypadnie. Kiedyś „za Niemca" były dla 
nas t. zw. schiffersschule i dzieci szyprów chodziły do ta 
kich szkół tylko zimą. A teraz chodzą z innemi dziećnr 
to muszą naukę często powtarzać. Ale jak kto ma się nau­
czyć to i tak się nauczy.

Zaszedłem z kolei do innego typu berlinki: drewniane: 
Nosiła imię: Anna. Właścicielem jej jest pan Bronisław 
Matowski ze Świecia. Również ma troje dzieci, z których 
dwoje rozpoczyna lub kończy co roku gdzieindziej naukę 
Z tytułu tego, że drewniana berlinka szacuje się ceną do 
30 000— złotych, należy do niższej klasy pod względem 
zamożności.

1 dochody ma mniejsze. Miał w ubiegłym roku tylkr 
3 tury do Gdańska ze zbożem i sodą. Za przewóz cukru do 
Gdyni lepiej płacą, ale boi się ze swoją drewnianą ber 
linką zapuszczać na morze. Miał ub. roku dochodu około 
2200 złotych. Za tem ma i mniej powodów do radości niż 
jeg- sąsiad Dembski. Ponadto konserwacja drewniane- 
berlinki jest kosztowniejsza. W ciągu ostatnich 8 lat re 
mont jej pochłonął około 13.000 złotych. Więc jest o cc 
się martwić.

Matowski jest pogodnego usposobienia, stale się uśmie 
cha i powiada, że inni mają gorzej. Sąsiad jego, mając' 
otwartą berlinkę (najniższa klasa, posiadaczy), miał w ubie 
głym roku tylko jedną turę za 200 złotych. Chodzi więi 
i pożycza na życie, a jak na wiosnę nie dostanie frachtów 
to go zlicytują za długi.

Matowski jest od 5-ciu lat posiadaczem berlinki. Ku 
pił ją od ojca Pracował u niego kilka lat iako pomocnik 
a gdy uzbierał sobie kilka tysięcy złotych, mógł już te 
berlinkę nabyć na spłaty. Dzisiaj, powiada, jak się ma ty­
siąc marek, można bardzo ładną berlinkę kupić w Niem 
czech, ale trzeba mieć kogoś „ze skrewności" kto pienię 
dzy dopoźyczy.

Każda z berlinek jest zaasekurowana. Matowski płaci 
236 złotych rocznej składki.

W czasie mojej z nim rozmowny wchodzi starszy wie 
kiem szkuciarz, którego wyraz twarzy jest krańcowem 
przeciwstawieniem Matowskiego.

— O, widzi pan. to jest zrujnowany szyper, powiadr 
Matowski Prawdziwy bezrobotny i bezdomny. Nazywa sie 
Goździewski Jan Od czterech lat pływa na wypomożkę 
Ten człowiek miał w swojera życiu już 11 berlinek Woin:- 
go zjadła. A w roku 1929 gdy dochrapał się 2500 guldenów 
pobudował za pożyczki berlinkę i wyjechał za frachtem 
do Hamburga.

Resztę dopowiada sam Goździewski. że go na tej no 
wej i obdluźonej berlince zastała ciężka zima w Hambur 
gu. gdzie to, co zarobił za przewóz, przejadł Gdy wróci’ 
do -kraju i nie mógł uiścić raty pożyczkowej berlink- 
btnk odebrał i wszystko przepadło Dziś chroni się przed, 
zimnem kątem na jednym z parowców rzecznych Jest iuż 
stary Nie ma widoków zarobkowania Kupił sobie w ze 
szłvm roku za 20 złotych stary prom rzeczny Może mu po­
zwolą na wiosnę pobudować na nietn mieszkanko. Już nie- 
-•rle spodziewa się od życia.

Samochód wyścigowy „Blue Star“ o sile 2500 km., na którym Campbell już niebawem zaatakuje na torze 
Daytona Beach własny rekord szybkości wynoszący 408klm'godz.

Przeciw funduszowi drogowemu
Dnia 7 i 8 bm. odbyło sie w Warszawie wal 

ne zebranie Związku związków właścicieli do­
rożek samochodowych, na które przybyli przed 
stawiciele wszystkich oddziałów Związku z ca­
łego kraju, reprezentujących właścicieli prze­
szło 5 tysięcy taksówek.

Przvieto uchwałę, wypowiadającą się prze­
ciwko obecnej ustawie o państwowym funduszu 
drnerowym. która zatamowała rozwój automo- 
bilizmu w Polsce i nie poprawiła stanu dróg, ruj­
nując wiele warsztatów pracy i powiększając 
’iczbe bezrobotnych. Zainteresowani gotowi sa 
nno<ńć ciężary na budowę i konserwacje dróg, 
nienrzekraczaiace jednak ich możności płatni­
czej. Najsłuszniejsza byłaby opłata od benzyny.

Porozumienie w sorawie mleszaneli 
naoedo ¡vgclt

W najbliższym czasie oczekiwać należy 
podpisania definitywnej umowy miedzy Mono­
polem Spirytusowym a Syndykatem Naftowym 
co do sporządzenia i wypuszczenia na rynek 
mieszanek napędowych.

Umowa obowiązywać ma od 1933 do 1937 
roku włącznie. Określi ona zasady odbioru 
przez firmy zrzeszone w Syndykacie Naftowym 
spirytusu bezwodnego na cele sporządzania i 
wypuszczania na rynek mieszanek napędowych.

Aufomobllizn w Czechosłowacji
Praga (Kor. wl.). Celem zabezpieczenia się przed kon 

knrencją wielkich przedsiębiorstw autobusowych, urucho­
miło ministerstwo kolei żelaznych na kilku szlakach kole­
jowych autobusy, na szynach. Sukces odniesiony przez 
ten nowy środek komunikacji byt i jest tak wielki, że 
obecnie projektuje się wprowadzenie tych autobusów na 
szlakach głównych.

• • •
Zakłady „Tatra“ przygotowują się do konstrukcji no­

wego samochodziku, któiy ma się ukazać na rynku na 
wiosnę b. r. Będzie to samochodzik dwucylindrowy, chło 
dzony powietrzem, w cenie 16 tys. kor. Szczegóły kon­
strukcyjne trzymane są w tajemnicy.

• .
Dnia 18 grudnia ub. r., a więc krótko przed gwiazdka 

uchwalił parlament ustawę o pojazdach mechanicznych, 
która boleśnie dotknęła koncesjonowane przeds'ębiorstwa 
dla przewozu pasażerów i towarów. Przy przewozie osób 
w autobusach wynosi podatek 30 proc, ceny biletu. Poza- 
tem muszą przedsiębiorcy płacić roczny podatek który 
zależnie od lltrażu silnika waha się w granicach od 800 
do 1800 kor. (od taksówek 3000 do 4200.)

Nie mniejsze podatki nałożono na przeds’ębiorstwa 
trudniące się przewozem towarów. Położenie ich iest tak 
beznadziejne, że cała prasa fachowa zgodnie wypowie­
działa się, że parlament uchwalając 80 paragrf tei usta­
wy. powinienbyl uchwabć ustawę lakoniczna o nast. tre­
ści: „Przewóz osób lub towarów autobusami, nienależące- 
mi do państwa, iest surowo zakazany!“

Skutki tej nowej ustawy nie kazały na siebie długo 
czekać. Rząd spodziewał się znaleźć w nie! nowe źródło 
dochodów. Niestety stało sie inaczej. Przeszło 2/3 kon- 
cesionarjuszów wstrzymało ruch autobusów, przez co 
100 tys. osób zostało bez pracv. To co rząd uzbiera z 
nodatków, pójdz'e na bezrobocie. Nie mniej dotknięte 
ta ustawą zostały fabryk’, które przedsiębiorcom dostar­
czały wozy na raty: suma tych za'egłych rat wynosi około 
6(10 mili kor. Nie długo, a w catel Czechosłowacji zapa­
nuje era zaprzęgów konnych. Mam wrażenie, że pobra­
tymcy nasi wzorowali się na podobnej ustawie w Po’sce.

Dowiaduję się, że w okręgu brneńskim na 3.000 za-

Przyspieszenie i konslrahcja
Nader ciekawą pracę ogłosił P. M. Heldt w czasopi 

ie „Automo‘ive-Industries“ na temat zależności przy- 
eszenia od momeniu obrotu, przekładni, średnicy kól 
iężani. Autor wychodzi z zasady, którei zbyt mało 
święcono uwagi, że dla szybkie] lazdy w mieście wy­
rżną jest przyspieszenie, ważniejsze od szybkości 
ksymalnej. Przyspieszenie maksymalne zależy od mo 
nlu obrotu, przekładni, średnicy kół i ciężaru ogól- 
to wozu. Zważać należy, że najwyższy moment obrotu

Sukcesy autobusu na szynach marki Fiaf
Pierwszy autobus na szynach, skonstruowany przez 

zakłady Fiata zestal w tych dniach wypróbowany na Iłnji 
Rzym — Forucia przez Mtissoliniego. Premier włoski 
yyraził się tak chlubnie o nowym śioóku komunikacyi- 
iym że minister ko'ejnictwa Ciano polecił zakładom Fiata 

budowę kilkuset sztuk.
Uruchomiony na wspomniane) linii autobus przebył 

t07,5 kim. w dokładnie iednej godzinie. Użycie padwa 
wynosiło 246 gródm. Na ieździe powrotnej zmniejszono 
szybkość do 80 kim. ze względu na oostoje na wszystkich

Sport Motorowy

Zalecono zarządowi wszcząć iaknajenergiczniei 
sze kroki w celu przyśpieszenia zapowiedzianej 
nowelizacji ustawy o funduszu drogowym.

Wypowiedziano się też przeciwko dowolno­
ści wymiaru podatku od obrotu, żadaiac jego 
zryczałtowania. W celu uniknięcia wystawiai/.a 
taksówek na licytacje, upoważniono zarzad do 
poczynienia starań w celu wstrzymywania egze 
kucvj do czasu rozpatrzenia podań o umorzenie 
względnie rozłożenie podatku od obrotu na ra­
ty. Zarząd wystosować, ma również memoriał 
do p ministra skarbu o obniżenie kategorii pa­
tentów z czwartej handlowej do ósmej przemy­
słowej.

Ilości zbytu spirytusu na ten cel będą określone 
w stosunku do ogólnokrajowego zbytu benzyny 
zasadniczo w wysokości 9 proc, rzeczywistego 
zbytu w każdym rok,u poprzedzającym. Nieza­
leżnie od tego, ustalona została progresia. we­
dług którei przy wzroście zbvtu benzyny ponad 
zbyt w 1933 r. udział stosunkowy spirytusu w 
stosunku do nadwyżki ma być odpowiednie 
wyższy.

rejestrowanych wozów na 1 bm. tysiąc wycofanych zo- 
stało z ruchu. Spedytorzy samochodowi oddali tabliczki 
rej. i wrócili do zaprzęgów konnych.

Przepisy wstępne do tej „niefortunnej" ustawy mówią 
o bezpieczeństwie. Za wykroczenia w tym kierunku prze­
widziane sa wysokie kary. Zacytuję najważniejsze z nStło 
szonyeh przepisów;

1. Każdy pojazd mechaniczny musi posiadać tłumik
2. Każdy samochód musi mieć odwietrznik i wycie­

raczkę.
3. Samochody kryte (limuzyny) muszą posiadać zwier 

ciadła orientacyjne.
4. Snop światła, wyrzucony przez najaśnice musi wy 

r.osić 100 m„ przy świetle stlumionem 25.
5. Lampki tylne muszą być tak umieszczone, by mo­

żna było odczytać nietylko nry, rej. ale i znak narodo­
wościowy.

6. Każdy pojazd mechaniczny musi być zaopatrzony 
w apteczkę.

7. W czasie jazdy nie wolno kierowcom palić. To 
samo odnosi się do pasażerów w autobusach

8. Zabieranie pasażerów na ciężarówki jest zakazane.

SKUTKI NOWEJ USTAWY.
Na dzień 23 bm proklamowany został przez związek 

centralny szoferów taksówek strajk generalny Brak na 
ulicach stolicy 1 600 taksówek zmieni! znacznie obraz mia­
sta Strajk prowadzony jest wbrew woli przedsiębiorców 
samochodowych, a przyłączyły sie do strajku również wy 
twórnie materiałów pędnych które pozamykały swe lokale 
sprzedaży Strajk jest prawie 100 proc Widać tylko po- 
iedyńcze taksówki z wywieszonymi tablicami, na których 
widnieje napis „Służba nadzwyczajna dozwolona przez ko­
mitet strajkowy".

Również w innych większych miastach Czechosłowacji 
jak w Brnie Morawskiej Ostrawie Ołomuńcu i t. d. szo­
ferzy taksówek przystąpili do strajku

Popołudniu w olbrzymiej sali Lucerna" w Pradze odd- 
było się zebranie 8 000 straikuiących szoferów na którem 
wygłoszono szereg przemówień protestujących przeciwko 
nowej ustawie samochodowej.

silnika nie występnie przy najwyższej liczbie obrotów 
lecz liczbie, która jest niższą. Stwierdzono ’przy wozach 
nowoczesnych, że moment obrotu przy przyspieszeniu 
maksyma'nem iest o 22 ptoc. większy aniżeli nrzy naj­
większej wydajności. Pr^lź przyspieszeniu wozu wystę­
puję równocześnie przyspieszenie rotuiących mas w sil

i niku. walów itd., co iest równoznaczne z gcmadzęniem 
energii. Tę energię która się nie uiawnta w przyspiesze­

niu wozu, musi wydać również siła napędowa (ciągnącą)

stacjach. Tu zużyto tylko 198 gryklm Autobus ten iest 
13 m. długi Fiat buduje już drugi typ o 9 m. dłuższy, 
mogący pomieścić 80 — 90 pasażerów.

Pozatem oprać twal iuż Fiat konstrukcje autobusów 
dla kolejek wąskotorowych. Zdaje sie. że ten typ bedzie 
miał największe powodzenie, tenibardziej. że koleiki wą­
skotorowe, których w całych Włoszech iest p kaźna Hcz- 
ba pracuia z deficytem. Szybkość tych autobusów wąsko­
torowych wyniesie tylko 50 klm/godz., a będą one mogły 
nnmieścić do 25 oasażerów.

XII. Rallge Carla
Paryż. (Tei. wł.J Podczas otwarcia punktu k 

trolnego minęły Paryż 24 wozy, których start odbył si 
Umea, Stavanger i Tallinie. Raid kończy się w środę •* 
dzy godz. 10 a 16. Według wszelkiego prawdopodobieńśt^' 
ukończy go niespełna 50 procent zgłoszonych uczestnik** 
Po przybyciu do Monte obliczona zostanie punktacja raid 
poczcn zawodnicy poddadzą się próbie akceleracji i hatn 
wania. która łącznie z punktacją raidu zadecyduje n bi fikacii. ' klaSy'

Monte (tel. wł.) Do godz. 10 przybyło do Mont 
61 uczestników, przeważnie Francuzów i Anglików Z łic t, 
tej 4 wystartowało z Aten. 3 z Bukaresztu. 18 z Tallins 
5 z Stavangeru, 8 z Umea i 23 z John O'Groats Przytyci' 
reszty uczestników należy się spodziewać w godzinach po 
południowych.

Aisfomobilizm raimiAski 
w larapatfacft

Bukareszt. (Kor. wł.) Łącznie z nową reformą 
Jatk-.wą wniesiona została do izby deputowanych prze, 
ministerstwo skarbu nowa ustawa samochodowa Z chwi 
lą uchwalema jej, obciążony zostanie każdy autobus i jć 
tnochód esebowy podatkiem w wysokości 4000 lei, mot0" 
cyk. natomiast 10CC lei 50 proc, wspomnianego podatku 
cłacić będą przedsiębiorstwa trudniące się wynajmem są. 
mochodów osob., ciężar, i cystern. Za samochody, 
masywami pobierany będzie podatek w wysokości ¡#, 
trojnej.

Podatnicy otrzymają z Izby Skarbowej wymiar po- 
datku, płatnego w odstępach kwartalnych. Samochodom, 
nie posiadającym kwitów podatkowych, nie wolno kursu, 
wać. Na przekraczających ten przep’s nałożone zostanie 
kara, wynosząca trzykrotną stawkę podatkowa Izby skar 
bnwe upoważnione zostaną do kontroli samochodów. Kjj 
da frma samochodowa, otrzyma w przyszłości najwyżej 
trzy próbne ni mery tei.

Po spisaniu protokułu za przekroczenie ustawy w!n. 
ny w ciągu 5 dm musi się zjawić w urzędzie przynależ- 
nym, celem wyrównania kary a'bo też przedłożyć kwit 
o dokonanej wpłacie. Jeżeli winny przekroczenia po tym 
terminie sie nie zjawi, odebrany mu zostanie kwit podat­
kowy, a cała sprawa skierowana na drogę sądową. De. 
r.uncjanci i agenci, którzy zawiadamiać będą władze o 
przekroczeniach tej ustawy, otrzymają 50 proc, sumy,któ 
ra wpłynęła do urzędów skarbowych tytułem mandatów 
karnych.

Samochody rumuńskie wyjeżdżające zagranice mu­
szą przedłożyć kw’ty podatkowe na stacji granicznej. Sa­
mochody zagraniczne, udające sie do Rumu-tii otrzymają 
na stacjach granicznych specjalne kwitv ooda'kowe. opte 
waiace na sume 10« lei. Przv opuszczeniu Rumnnii ścia- 
gnięty zostanie podatek, wynoszący za każdy dzień po- 
bytu 20 lei.

SwSainwn 
homunBRacg ng

Dnia 15 lutego odbędzie się w Berlinie zokazji otwar­
cia salonu samochodowego międzynarodowy kongres prze* 
mysłu samochodowego W obradach kongresu wezmą udział 
przedstawiciele fabryk samochodów, towarzystw komuni­
kacyjnych oraz przedsiębiorstw, związanych z przemysko 
samochodowym.

Głównym punktem obrad kongresu będzie sprawa trud­
ności, na jakie napotyka komunikacja samochodowa w< 
wszystkich państwach z tytułu nakładanych na nią cięża­
rów podatkowych.

Obszerne sprawozdanie opracowane przez „Bureau p«’ 
manent international de constructeurs d'automobile" oma­
wia te trudności, iakie powstały we wszystkich prawie 
krajach, wobec polityki rządów, chroniącej komunikację 
kolejową przed szybkim rozwojem ruchu samochodowego-

Opinja publiczna tych krajów inspirowana iest prze­
ciwko rozwojowi automobilizmu który stanowi przecież 
środek komunikacji, odpowiadający wymogom techniki na­
szych czasów. Kongres zaimie się więc zagadnieniem auto­
mobilizmu z punktu widzenia racjonalnej współpracy * k*' 
lejnictwem.

NOWY ŚWIATOWY REKORD LOTNICZY. 
Nad lotniskiem w Rzymie ustanowił włoski lotnik

taciechi nowy rekord światowym, lecąc na aparacie 
góry kołami 41 min. i 37 sek.

POPIERAJ PRZEMYSŁ KRAJO^ 
X DASZ PRACE BEZROBOTNA
Związek Obrony Przemysłu Polskie®^ 
Poznań, ul. Rzeczypospolitej nr<
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Żucie gospodarcze
Dalszy spadek obiegu banknotów i wzrost pokrycia 

emisji
Bilans Banku Polskiego za drugą dekadę 

wykazuje wzrost zapasu złota o 0,1stycznia
zł do sumy 502,4 milj. z. spadek natomiast

' nasu walut i dewiz, zaliczonych do pokrycia, 
78 mili- z* do 33,1 mi,i. z}.

0 ' portfel wekslowy zmniejszył się o blisko 16
... zł do 533.3 milj. zl. natomiast pożyczki ża­

rowe obniżyły się bardzo nieznacznie, gdyż 
niespełna pól miliona. do kwoty 1022 mili. zł. 

Zapas polskich monet srebrnych i bilonu po- 
nriekszvł sie o 4 milj. zł. osiągając 45.3 milj. zl. 
wę Natychmiast płatne zobowiązania wzrosły o 
nkoto 8 milj. zł i wynoszą 221.1 mili zł. przv- 
lLit1 zwiększenie zaznaczyło się zarówno na 
^butikach kas państwowych, jak i na rachun­
kach prywatnych. „

pili

Obieg biletów bankowych, przedewszyst- 
kiem wskutek zmniejszenia sie portfelu wekslo 
wego. obniżył się o 26,1 milj. zł, spadając dc i 
941,1 milj. zł.

Pomimo pewnego odpływu walut i dewiz, 
pokrycie kruszcowo-walutowe wobec równocze­
snego spadku sumy natychmiast płatnych zobo­
wiązań i obiegu biletów bankowych, cokolwiek 
się podniosło, mianowicie z 46,02 proc, na 46 07 
proc. (6 07 ponad normę statutową). Nierównie 
silniej wzrosło pokrycie wyłącznie złotem osią­
gając 43 23 proc. (13 23 ponad normę statutowa) 
wobec 42.56 proc, w poprzedniej dekadzie. Zwie 
kszyło się również dość znacznie pokrycie złn- 
tem samego obiegu z 51.91 proc, do 53,39 proc.

Hasz? opróżnić 
składnice

t tmrtw frawtii

chuiilî
obecnej jest:.«

O podniesienie cen zboża
2 Warszawy piszą nam:
2 porównania notowań warszawskiej giełdy 

-b0żowej wynika, że w grudniu roku ubiegłego ce­
ny pszenicy w stosunku do tegoż miesiąca w roku 
1931 spadły o 8.9 procent, żyta o 44,6 proc., jęcz­
mienia o 38,6 proc., owsa o 36,8 proc. Jeżeli zwa­
żyć że już r°k ternu ówczesny poziom cen zbóż 
uważany był za katastrofalny, to cyfry powyższe 
wykazują, jak poważnemu dalszemu pogłębieniu u- 
5egla deficytowość produkcji rolnej Strat, wynika­
jących z tak znacznego spadku cen, nie sa w sta­
nie wyrównać, najdalej nawet idące posunięcia w 
dziedzinie redukcji kosztów własnych rolnictwa. 
Na tern tle zaznacza się w osłatnich czasach zbież- 
siość poglądów sfer rolniczych i przemysłowych, 
które sprowadzają się do tego, że rozwiązania cię 
żkiej sytuacji rolnictwa należy szukać orzedewszy 
stkiem na drodze podniesienia cen artykułów rol­
nych.

Niedawno p. Andrzej Wierzbicki na zebraniu 
w Stowarzyszeniu Dziennikarzy i Publicystów Go 
spodarczycb rzucił cytrę 50 milionów złotych, ja­
ko tę, która pozwoliłaby podnieść ceny rolnicze z 
ich obecnego poziomu całkowitego marazmu. Po­
gląd ten pokrywa się niemal zupełnie z poglądami 
sfer rolniczych lak więc „Rolnik Ekonomista“, 
wyrażając wątpliwość co do znaczenia, iakie dla 
rolnictwa miałaby najdalej nawet idąca zniżka cen 
artykułów przemysłowych, dochodzi do wniosku, 
że postulat utrzymania cen zbóż na odpowiednim 
poziomie musi pozostać nadal kardynalnym postu 
latem rolnictwa polskiego. Jaką droga i jakim ko­
sztem można to osiągnąć? Zdaniem „Rolnika Eko 
nomisty“ — przez podniesienie obecnie obowiązu­
jących premij do wysokości 15 złotych od 100 kg. 
zboża. Przyjmując, że nasz eksport zbożowy wy­
nosi około 500 tys. tonn .rocznie, należałoby na ten 
cel przeznaczyć około 75 milj. zjotych. Jeżeli się 
zważy, że w ostatnich latach rząd wydawał na pre 
mje zbożowe przeciętnie 20 milj. złotych, to zreali­
zowanie tego projektu wymagałoby dodatkowej 
sumy około 50 milj. złotych.

Jak widzimy, naczelny dyrektor Centralnego 
Związku Przemysłu Polskiego i „Rolnik Ekonomi­
sta“. organ Związku Polskich Organizacvi Rolni­
czych. w rozważaniach swych doszb do tei samej 
cyfry,, która nawet na nasze stosunki nie iest su­
mą nieosiągalną.

Zwyżka kursu funta
Z Londynu donoszą: Funt szterlngów we 

wtorek doznał znacznej zwyżki. Podczas gdy one 
Sóaj najwyższy kurs wynosił 3,37 doi. za funt, we 
wtorek, w ciągu dnia, wynosił on 3,40 doi. Przy 
«mknięciu kurs wynosił 3,39’/» doi. Równocześnie 
cena złota spadła do 121 sz. 7 pensów z auncję. 
len nagły, znaczny wzrost kursu funta wywoła­
ny został częściowo wiadomością z Ameryki o ten 
cencjach inflacyjnych w stosunku do dolara, czę­
ściowo zaś znacznym skupem złota, dokonanym 
cziś przez Bank Angielski, który ogłosił nabycie 
tlota za 3,816,710 funt. szt.

15.25
15,15
15,10

Zyto 355 ton par. Pozn,
Zyto 30 ton par. Pozn.
Zyto 15 ton par. Pozn.

usposobienie spokojne 
Pszenica

usposobienie spokojne 
Jęczmień browarowy

usposobienie spokojne 
Jęczmień 68—69 kg 
Jęcznfeń 64—66 kg

usposobienie spokojne 
Owies 75 ton par Pozn.
Owies 75 ton par Pozn,
Owies 45 ton par. P-,zn

usposobienie spokojne 
Mąką żvtnia 65% wl worka

usposobienie spokojne 
Mąka pszenna 65% wł. worka

usposobienie stale 
Otręby żvtnic 
Otręby pszenne 
Otrębr pszenne grub»
Rzepak 
4zepik 
Jorczvca 
wyka -atowa 
Peluszka 
Groch Viktoria 
irn.ti ee-a 

Lubin niebieski 
Lubin żółty 
'«radela
'<oniczvna czerwona 
Koniczyna biała 
’-nt, 7V-K. S7W P(i7ka 

-iloma pszenna luzem 
tłoma pszenna prasowana 
'łoma żvtnia luzem 
Słoma żvtnia prasowana 
Słoma owsiana luzem 
Słoma owsiana prasowana 
Słoma jęczmienna luzem 
Słoma jęczmienna prasowana 
Si--.o zwvkle luzem 
Siano zwvkte prasowane 
Siano nadnoteckie luzem 
Siano nadnoteekG prasowane .

Ogólne usposobienie spokojna.
Transakeie na odmiennych warunkach: żyta 210 ton 

pszenicy 105 ton, owsa 390 ton.
Poznań, dnia 25 stycznia 1933 r.

14.00
13.90
14.00

14,85 15, ir

24.75 25.7?

15.50 17.06

13,75 14.51
13,25 13,7?

13,75 14.06

23,75 24,7?

39.25 41.2?

9 25 9,50
775 8.75
8 75 9 75

43,— 44.—
40- 45 -
36- 42-
12.50 13,5f
12 — 13-
19,00 22.00
34- 37.
6 — 7-
8,50 9,5t
8 — 9-

9n - Itn.-
80.— 110.-
9' - im
175 2,-
2,— 22
1 75 2,-
2 — 2,2
2 25 2 5'
265 29»
2 25 2,5'
265 2 9-
5 — 5.2
5,80 6,7
6 — 6.5'
6,50 7.2«

: żyta 210 ton

lecz ni ion a browarowe kupnie ftrrnn 
Sokołowski & ?ka (właściciele Stmiydaw Kat 
wat i Leon Sokołowski Poznań, Aleje Marci" 
kowskiego 21, telefon nr 22-44.

Ceny na bekony
Wielkopolska Izba Rolnicza podale ceny świń beko- 

ncwyj] według notowania świń beki,nowych w Angiji z 
jwzg ędcieniem kosztów przerobu, transportu 1 sprze- 
“■‘ży z pizeliezeniem na zip. za 100 kg żywej wagi loco- 
iticja załadowania:

1 kl 68-70 zł.
U ki. 64 _ 66 zł.

Z rynków «boiowycfe
Berlin.

"o zniżkach ostatnich dni nastąpiła na dzisiej- 
;zeJ g.eldzie zbożowej lekka poprawa. Podaż zbo- 
Za chlebowego zmniejszyła się przy niejakiej po­
-wie popytu Na rynku efektycznytn płacono za 
żyto i pszenicę I markę wyższe ceny jak wczoraj 

rynku terminowym notowania były o 1*4 mark’ 
¿¡7«ze Jak wczoraj. Rynek mączny spokojny. O- 
wies zaofiarowany skąpo w żądaniu nieustępliwy
oaaż jęczmienia zwiększyła się.

p Centrali Rolników Sp Akc. w Poznaniu 
mac Wolności 18, tel. 4351 wskazuje ponownie 

a różnicę cen oraz skonta kasowego na ko- 
zvs< odbiorców, jeżeli zamówienia na nawozy 
zotowe i potasowe do 30 bm. uskutecznione 

Ostaną. _____ 208

Ceduła Giełdy Zbożowei w Poznaniu
mu?‘ar,dardy w obliczeniu ćwierćlitrowego gęstościo- 
żvt Za: żyt0 Polańskie 69.95 kg (119,1 f. w. h.). 2.
nań?i,poi.norsk'e f’9„35 kg (118,2 f w. h.), 3. pszenica poz 

a *' R' kg (>22.2 f. w. h.), 5. owies poznański i po-
43'55 k« <7< 1 ’ "■ h-).

C?ńlt ton par. P,vn. 15.35

Targow'ca
Poznań. 24. 1. 1933. pędzono: 569 sztuk bydła, 182* 

świń, 590 cieląt. 60 owiec, razem 3039 sztuk zwierząt. 
Przebieg targu spokojny.
* 1 'pełnomleslste wvtuczone tfeoprzegatte

2 Mie«tste tuczone mlod«ze do 3 lat .
3. M-e«is,r tuczone starsze . . , . • 

miernie odżywione 
8. Bubate:

1 Wvtuczone oetnomieslste • .
2 Tuczone mte*t«te • «
3 Niemczone d brze odżywione.
4 Miernb odżywione . . » «

Krowy:
j Wytoczone oełnotruesłste • •
2. Tuczone nńesiste . . . ,
3 Niemczone d Utrze odżywione
4 Miernie odżywione . . . >

D. .latirwke:
1. Wvtuczone oełnomieslste , •
2. Toczone mlesPte > •
3 Nietuczone dobrze odżywione
4 Mierni- odżywione ...»

Ł Młodzież:
t. Dobrze odżywione ...»
2 Miernie odżywione , . . i

Cielęta:
1 Naiprzednłeisze cleleta wytoczone
3 i uczone cieieta . . .
3 Do' ze odżywione . . . 
i Mf--nie odżywione . .

OWCE:
s Tuczone «tar«ze skopy i maciorki , ,

INIb łn»czn*fcll:
l Pelnumiesiste od 120 do 150 kg. tvwe! 

wad ............................................
2. Petnomieslste od 100 do 120 kr żywe' 

wagi ...
3 Pelnomieslste od 80 do 100 kr Żywe*

wagi ....
4 M;e*i«te świnie oorad 9f kg...................
3 Maciory t późne kut-aty . , . ,

arsze

« • • •

I

Dla tego sprzedaj® wszel 
kie artykuły do sportu 
dmOwego po ttaioiź 

szych cenach.

Marły za komplet
od zł 26. utł 

Suty de nart 
od zł 28.00

Marły dla dz ec 
komplet zł 10.00

Łytwy od zł 5.00 
Saneczki zł 6.5S

iiiwihhnnliel 
cen wlamcti.

tou św. fAarca nr. u
Bliżej

Kościoła Sw. Marcina 
ilustrowany katalog wy 
syłam bezpłatnie.

5MIZNAŃ -IL.ir/SKOYYA

Przygotowania w pełnym toku!!!
93 Szczegóły podamy niebawem.

stawny 12,00—14,00; ogólna tendencja niejednolita. (PAT! | PRZE I ARG PRZYMUSOWY.
Notowania terminowe. Pszenica marzec 198; maj 1981 \y CZWaFtek. dtlia 26 StyCZtlia br. O godz.-

do 198*4. Tendencja spokojniejsza. Żyto marzec 160 do jj w poznanju przy ul. CllWaliSZeWO 76 SPfZe-
160>i; maj 160%—161. Tendencja stała.

G ełda o;en?eżna w Poznaniu
Poznań 25 I. Tendencja dzisiejszego zebra­

nia giełdowego była bez zmiany. Z pożyczek pań- 
stwowyctt zwyżkowała nieco 5-proc. poż konwers., 
która notowała 41 H przy większym braku mate­
riału. pozatem płacono za 4-proc. oremj doi. 56 
oraz za 3-proc poż bud. 4254 Z pap. komunalnych 
obracano 8-proc. obligacjami m. Poznania z r. 1929 
oo 92 w transakcrach.

W pap lokacyjnych P. Z. K. nie doszło do 
transakcyi 4% listami doi. staremi — płacono 40% 
— ofiarowana oo 40K%. natomiast 4%% listy dok 
amort handlowano po 41%% w ptacemu. Zaś 4% 
isty zast konwert po 35.— w transakcjach. Mniej­
szą ilość 6-proc listów żytnich obracano po 6% — 
bez kwa'ifikacii do notowania — Z akcyj banko­
wych handlowano Bankiem Polskim po 81,— w 
’ransakctaćh

Przetargi

dam najwięcej dającemu za gotówkę:
1 gablotkę, 2 bufety składowe, 1 szafkę o- 
szkloną do cukierków, 1 wagę składową, 1 
regał składowy, i kasę, 3 puszki do kawy, 
1 regał składowy.

Si. Nowak, komornik sądowy z pot x 
Potnań, ut. Bydgoska 2. 261

52-54 
42 - 46 
34 —4( 
28-3/

44- 5( 
40—44 
3i- 30 
26- 81

50 - 56
42-40
26-3*
16-21

50- 5 
42- 48 
34- 4i 
28— 32

30- 32 
26- 30

60- 04 
52- 56 
46— 5* 
36- 4C

40- 44

OBIESZCZENIE PRZETARGU PRZYMUSO­
WEGO

Dnia 27 stycznia br. o godz. 9-tei sprzeda­
wać bede publicznie w Rogoźnie najwięcej da- 
ącemu za gotówkę:

kompletne urzadzerre młyna.
Mieisce oglądnięcia ruchomości u p. Teodo­

ra Meissnera w Rogoźnie.
Polewczvński

komornik Sadu Grodzkiego w Rogoźnie 
rewiru ii-go. " 2™

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W czwartek dnia 26 stycznia br. o godz. 

lfl-tej przed poł. przy ul Mylnej 23 sprzedam 
ajwiećej dającemu za natychmiastową zapłatą: 

wóz roboczy, wózek ręczny 4 kołowy. 2 
szopy. 3 qm. szczapów, 1 om. drzewa 
rąbanego wagę decvm., 5 desek i 4 blochy

Figas. komornik sądowy
Potnań. ol Kościelna 46. 262

Krakowska Wytwórnia amoczynnych Termoforów 
„Terma" wypuściła na rynek nadzwyczajnie praktyczny 
wynalazek, a mianowicie ogrzewacz, który jest niezależny 
ani od prądu elektrycznego, gazu lub gorącej wody. Jest 
sudiy, bardzo wygodny i doskonały. Nadaje się do za­
stosowania przy wszelkich boleściach stawów, mięśni, 
kłuciu, darciu, ischiasu, cierpieniu żołądka itd. Termo­
forjest nader prostym w użytku, a dzjęk> swej taniej ce­
nie znajdzie niewątpliwie jak najszersze zastosowanie,

POSTĘPOWANIE UPADŁOŚCIOWE
W majątek Wielkopolskiej Księgarń .składowej Ka­

rola Rzepeckiego Sp, z o. odp. w Poznaniu, Piekary t. 
wdiaża się z dniem dzisiejszym, tj. z dniem 18 stycznia 
1933 r. o godz. 11,30 przedpoi. postępowanie upadłościo­
we. Zarządca masy upadłościowej mianuje się p. Stani­
sława Mohuczego z Poznania, ul. Krasińskiego 3, m. 1. 
Wierzytelności należy zgłaszać w Sądzie najpóźniej do 
dnia 25. 3. 1933 r. Do powzięcia uchwały, czy mianowa­
ny zarządca masy ma pozostać, ewentualnie celem wy­
boru nowego zarządcy, da^ej celem ustanowienia wy­
działu wierzycieli, a także celem powzięcia uchwały co 
do kwestyj. wymienionych w § 172 ustawy o upadłościach 
wyznacza się w niżej wymienionym Sądzie termin na 
dzień 18 lutego 1933 o godz. 11 przedp.. zaś celem zba­
dania zgłoszonych wierzytelności termin na dzień 5-go 
kwietnia 1933 r. o godz. 11 przedpol. Wszystkim, którzy 
posiadają jakiekolwiek rzeczy, należące do masy upadło­
ściowej, lub którzy tej masie są cokolwiek dłużni, zaka­
zuje się owe rzeczy wydawać dłużnikowi upadłemu lyzgl. 
uiszczać się z długu, a nadto poleca się łm. aby najpóź­
niej do dnia 25 marca 1933 r. donieśli zarządcy masy O 
posiadaniu takich rzeczy i o tern, czy przysługują im ja­
kie wierzytelności, z powodu których mieliby prawo za­
dać odrębnego zaspokojenia z owych rzeczy.

Sekretariat Oddział 2a 
Sadu Grodzkiego w Poznaniu.

593-1

96- 9r

92- 94

SS— 9( 
80- f-4 
76- 8b

PJo^y ro’ne w BerFnie
Berlin. 24 1 1933 r (Urzęd ) Pszenica march. 181 d 

183, tendencja spokojna; żyto march 144—151, tendenc 
spokojna; jęczmień browarowy 165—175 tend. spokojna 
jęczmień past, i przemysł 158—164, tend spokojna; owie: 
march. 110—113, tend. stała; mąka pszenna 22 50—25 2 
tendencja spokojna; mąka pszenna 22 50—25 25, tenderr 
spokojna; mąka żytnia 19 40—21 50 tend spokojna; otręl- 
pszenne 8 70—9 00, tend spokojna; otręby żytnie 8.70—91) 
tendencja spokojna; groch dr iadl 19 50 21 00; groch p»>

PRZE I ARG PRZYMUSOWY.
W czwartek, dnia 26 stycznia br o godz 

1 sprzedam najwięcej daiacemu za gotówkę w 
lokalu Gospody Polskiej przy ul. św. Marcina 40 

większa ilość obuwia.
Licytacja odbędzie sie nieodwołalnie.

Dawid koninrnik sadowy.
Poznań ot Śniadeckich 26. 263

PRZE I ARG PRZYMUSOWY.
W czwartek, dnia 26 styczn.a br o godz. 

11-tej przv ul. Gołębiej 2 sprzedam najwięcej 
dającemu za gotówkę:

kilkanaście skór gotowych, jak zamszowe, 
boksowe, czarne i bronzowe.

Dawid komornik sądowy.
Poznań, al Śniadeckich 26. ?64

5 K. 21/32
Przetarg przymusowy. Nieruchomości położone w 

Mieisk ej Górce w chwili uczynienia wzmianki o prze­
targu zapisane w księaze gruntowej 1) Miejska Górka 
miasto *vkaz 223 składająca się z łąki 1 podwórza z za­
budowaniem wielkości 0,13,72 ha, wartość użytkowa 564 
Mk., 2) Miejska Górka miasto karta 337 składaiaca sie 
z podwórza wielkości 0,02,27 ha i 0.01.33 ha na imię Jó­
zefa Banmelera, zaś nabytych w terminie subhąstacyjnvtn 
w dniu 17 września 1931 przez Jana Dudę w Mieisktej 
Górce zostaną w drodze egzekucji (resubhasty) dnia 
25 marca 1933 o godz. 10 przedpot wysatwiona na orze 
targ w niżej oznaczomit Sadzie, pokój nr. 9. Wzmiankę 
o przetargu zapisano w fsiędze gruntowe!I dn a 7 maja 
1932. Rawicz, dnia 27 grudnia 1932 r. Sąd Grodzki.

Za ogłoszenia i reklamy odpowiada Administracji 
w osobie Tadeusza Piechockiego w Poznaniu.

Omyłki, które zasadniczo nie zmieniała treści ogło- 
szenia, nie upoważniała do żądania zwrotu gotówki, ani 
też nie zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtó­
rzenia ogłoszena.

Za różnice między zestawem a wysokością ogłosze­
nia. powstałe wskutek matrycowania, wydawnictwo nie
■’Yflnn" lada.

Szukasz żony?
Urzędniczka z wyprawą i 3000 zł 
gotówki - pragnie wyjść zamąż.

Szczegóły w dziale drobnych ogłoszeń
dzisiejszego numeru Dziennika Poznańskiego“

Ostanto drobne do 10 sldoi obliczalny po 50 sr.



Sir. TO. D7IFNNIK PO7.NAÑSRI — Czwartek stvfznln 1033 r. Str w

Bilans Surowy Banku Cukrotonictaur, Sp. flkc. w Poznaniu
Stan czynny: na dzień 31-go grudnia 1932 r, Stan bierny:

GS)Y

Kasa i sumy do dyspozycji -w Banku Polskim 
P. K O. i Banku Gospodarstwa Krajowego

Waluty zagraniczne . .......................................
Papiery wartość, własne

a) pożyczki państwowe
b) listy zastawne . , .
c)

zł
7.825.22

20,69
955.009,01

Odziały i akcje w przedsięb. konsorcjalnych 
Papiery wartościowe ustaw, kapitału zapas. 
Banki Loro:

a) krajowe.......................... 287.037,98
b) zagraniczne ................ 1.648 039 50

Banki Nostro:
a) krajowe............... ... 733.486,31
b) zagraniczne.... 

Weksle zdyskontowane:
2.377.589 88

a) cukrowni......................  31.906.630 55
b) różnych 5.299 033.01

Rachunki bieżące
a) cukrowni

1. zabezpieczone. .
2. niezabezpieczone
3. kredyty zbiorowe 21.805.000,—

b) różnych:
1. zabezpieczone . . . 7.834.905,31
2. niezabezpieczone . 1.417.395,15

(salda debętowe,

33.204 953,56

Pożyczki terminowe (hipoteki)
Nieruchomości . ....................... ...
Ruchomości. , ,
Koszty handlowe.................... ...
Podatki ........................... ... . ,
Rachunki Oddziałów . , ....
Różne rachunki.......................

Odbiorcy:
a) krajowi odbiorcy cukru
b) zagrań, odbiorcy cukru
c) odbiorcy towarów:

1. cukrownie...............  2.320,68
2. różni................. . . . 64.348.79

Dostawcy towarów:

7.912.574,90
97.615,63

Udzielone gwarancje: ®uma bilansowa:

a) za cukrownie , . . 26.734.555,81
b) za różnych ..... 453.181,—

Inkaso ............................... .....

I

zł gr

12.145.282
272.228

962.854

3.710.859
1.192.165

1.935.077

3.111.076

37.205.663

64.262,

461
3.704.

595
4319.

441.
14.752.

1.253.

254

255
785
305
334
268
289
193

8.076.860 

3 028 474

161.430.229

27.187.736 
3 008 07'

| 1» 1,626 U37

Wiersz napisowy 20 groszy 
każde dalsze słowo 10 groszy

Pasy

30 MASZYN
do pisania dobrych, oka­
zyjnych do wyboru, ta­
nio, gwarancja. Skóra 
S-ka, Al. Marcinkowska 
go 23. 419

17
68

92

12 
56 j

48

19

56

02

45 
77 
86 
80 
23
46 
93

75

95

81
55

31

a90

Kapitały własne. ał
xi g<

a) zakładowy ..... 12.000.000,—
b) zapasowy................... . 3.715.000,-
c) inne rezerwy .... . 2.235 000,—
d) fundusz amortyzacyjny 190.706,fl‘> 18.140.706 2

Wkłady
a) terminowe.................. 16.215.562,98
b) & vista....................... 5 614 938.91 21.830.501 89

Rachunki bieżące (saldakredytowe)
a) cukrowni . . . . , 13.610.507.24
b) różnych....................... 3.060.790 34 16.671.297 58

Zobowiązania inkasowe. . ' z
Redyskonto weksli:

a) w kraju....................... 29552.548,74
b) zagranicą . ■ • > 658.955.77 30.211.504 51

Banki Loro:
a) krajowe ...... . . 8.002,71
b) zagraniczne ..... 46.778.15 54.780 86

Banki Nostro:
a) kraiowe ... . . 76.000,—
b) zagraniczne .....

1. Kredyty bankowe 4.913.265,80
2. Kred, zbiot. dla Przem.

Cukr. ....................... . 21.805.000,— 26.794.265 80

Procenty i nrowizia . 6 172 982 31
Rachunki Oddziałów........................................... 14 571 605 34
Różne rachunki................................................... 2.778.675 84
Odbiorcy

a) krajowi odbiorcy cnkn 1.792.798,34
b) zagrań, odbiorcy cukru 247.411,62
c) odbiorcy towarów:

L cukrownie............... 873.015,18
2. różni , . 364.44 0,12 3.277.665 26

Dostawcy:
a) cukrownie za dostarczony cukier:

1. na rynek wewn. 14 656.871,56
2. na rynek eksport. 4.483.460,50

b) dostawcy towarów . 820.547,60 19.960.879 66
Zyski z iat ubiegłych . . «•••»•• 965 863 98

Suma bilansowa: i61 430.3Z9 u5

Zobowiązania z tytułu udzielonych gwarancji 27.187.736 81
Różni za inkaso ... , . . 3.0O8 070 55

191 626 "37 3,

należy je wymoczyć 
w wodzie z 
SfiLWIT ROBELL

ulja przychodzi fui po 
30 sekundach

Biedne odparzone, spuchnięte nogi, które 
bolą i pieką przez cały dzień! W chwili, 
gdy się je zanurza w kąpieli z Saltrat Ro­
dell, odczuwa się szaloną ulgę i cały ból 
znika. Saltrat wyciąga kwasy, ślady po­
wodujące spuchliznę. palenie, pocenie się 
nóg, usuwa odciski wraz z korzeniami, le­
czy stwardnienia skóry. Jeżeli się chce 
mieć rześkie i zdrowe nogi należy kupić 
w aptece, składzie aptecznym lub perfu­
merii paczkę Saltrat Rodell. Skład główny; 
L. Nasierowski, Warszawa. Kaliska 9.

552

Książki, formularze i świadectwa 
przewozowe

według przepisu Urzędu Skarb. Akcyz i Monop. 
a ,stw., potrzebne do obrotu spirytusem skażonym 

i nieskażonym poleca

Składnica Pozn. Spółki Okowicianej.
roznań, Aleje Marc nkowskiego 20 584

OGŁOSZENIA DKO3N£

Łyżwy
teraz tańsze

do Iokomubii , młocarń 
własne) tabrykacjl, znant 
ze swej trwałości poieca

¿.Mazurkiewicz Sniaoalni a

„luny para juz ud o.5- 
sportowców mkl. od 10, 
rlokey nikł, od zt I-ł.5i 
lackson vanada od 18,—

hece

tez 
i

Masażu

Sp. z o. o. 
FABRYaA PASÓW 
transmisyjnych

SKlauMCA ar iy KU­
ŁO W ItvHNivZN 1 VI. 

Poznań
uL Kantaka ó.y. tel.30-22 

7765

prcj Midi „laajiai'.
Al. Marcinkowskiego b.
Obiady z 2 dań zl. 0,9b 

„ z 3 dań zl. 1,1g
z 4 dań zl. 1,7« 

gorącyBufet od 60 gr 
204

gwintowe juz od zl 6,8» 
iucheuki 2 płomienne oc

zl 9,80,
iryjskie szamotowe ot 

zl 38.50
ryjskie ozdobne od 75.- 
inajolikowe od zl 95.- 
Aszystkie części do pit

cy.

¿dumie i. uj .,vu ¿> wbtność 
■ezwzględnie czystszy 
idbiór 120 voltówka (wy 
gazująca znacznie więcej 
l| zt 90 gr na prowincję

pocztą 13 zl 90 gr. 
Wat, Poznań. Składowa 
nr. 5'7. 580

MEBLE
.anio wprost ze skladn. 
-y poleca K. Bakoś. u. 
wenetjańska 1. — Mus. 
.liw aiiszewski przy krz, 
żu. 5757

Meoie Łóżka
Najtańszy zakup przy 
Chaliszewie 5. — M. 
Zytkowiak. 471 S.

JADALNIE MAHO­
NIOWĄ

wprost z fabryki mebit — 
Dostatni, Dąbrowskieg. 
81. 11189a

TAPCZANY
leżanki, materace i wszel­
kie naprawy mebli wy­
ścielanych wykonuje naj­
taniej Zakład lapicersko- 
dekoracyjny Fredry 6, 
narożnik. 466 S

metalowe ud zl 28,50 
Karnisze mosiężne 5,75 
Maszynki du mięsa kro­

jenia od zl 6.50.

Dla Pani domu

Zgony

żelazka elektryczne i tm 
siężne do prasowania 
Kuchenki elektryczne 
damki i czajniki alumni 
iowe. Formy do babek 
tort i budyniów, Wyży 
naczki.

.»«'i-kKAI
Jo tabrykacji lemoniady 
w dobrym s an e. Dierty 
Jo Dzień Pozn nr, ssg

IDEAŁ b
maszynę do pisania, uży 
waną lecz w dobrym sta 
nie kupi Snmtecki, em. 
burmistrz, Rakoniewice

5Rr-

ŁYZWY
23, używane kupię. Ote; 
tv Dzień Pozn 11250*

PĄCZKI
domowe wyborowe pole­
ca ŁOWICZANKA, Aleje 
Marcinkowskiego nr. 21. 
lei. 25-33 lei. 25-33

521

LUZCCZ.KA
dziecięce wyprz-daję, p. 
Iowa ceny iabrycznej. — 
ctaszewski, Wyspiańskie 
go 15 skład. 11152 5.

W Y o Aj.nt.
pokój z kuchni'1. Winią 
ry. Obornicka 26.

1127-

lecznicze 
w scnorzeniach 
artreiycznych 
reumatycznych

ne> wobolaeh 
jelit i żołądka 
i Ł p. oraz

Kosmetyka

w Paryżu
Z. MAKUlv »VisKA 

Skarbowa 22, parter
522

UAKotKotSU
DAMSKĄ!

Efektown e, tanio szybk, 
wykonuje „Alicja“, dyp. 
nistrzyni, W. Garbai- 

12. 1123'.

UDZIELAM
ekcji muzyki (fortepian) 
początkującym — Zofja 
Dziembowska - Bogdań­
ska, Skarbowa 19, m. 5.

1121 ON

Poznań, dnia ¿3 stycznia 1933 r. — 
Regina Kubicka, pobierająca rentę. SU lat; Ste­
fania Skrzypczakówna 4 lata, 5 mieś. 29 dni;< 
Alicja Tomczakowa 1 rok, 7 mieś. S dni; Bo­
żena Kostrzewska 7 mieś. 24 dni; Józef Kaj- 
zer, właśc. nieruch, podpor. weter z roku 
1863 r. 89 lat; Paweł Elias, malarz 38 lat; Da­
nuta Biniasiówna 1 mieś. 10 dni; Marja Spar- 
ta z domu Chmielewska, wdowa 64 lata; Ro­
bert Schultze blacharz 67 lat; Aniela Koczo­
rowska. krawcowa 51 lat; Joanna, Karolina 
Arndtowa z domu Rosnerówna 48 lat; Józef 
Wolnowski 10 mieś. 6 dni; Pelegja Harmacij. 
z domu Maćkowiakówna 28 lat; Józef To- 
milka z domu Gręda 65 lat; Marja Kulicka 
z domu Stępniakówna 40 lat; Władysław 
Alkiewicz. dyrektor lasów Wiko. Izby Roln 
58 lat.

Przewodnik
..idgazyn low. żelaznyci 
Poznań, św. Marcin 3i

Dla roin.ctwa
»lácete setka zl 5.50 Dci 
e. Podkowy. Żelazo, Łan 
cuchy. Gwoździe. Na 
rzędzia kowalskie najta 

niej
Dla przyjeżdżających

Autobusem
z prowincji najliliższt 

źródło zakupu.
64S

Pogrzeby
Dziś — środa: S. p. Karola Arndfowa 

o godzinie 15,45. z kaplicy cmentarza farne- 
go w Poznaniu. Sp. Władysława Alkiewicza 
o godzinie 15-tej z kaplicy przedpogrzebowej 
przy Wałach Jana Ili w Poznaniu.

Jutro — czwartek: Ś. p. Marii Sparty' 
owej o godz. 3.15 z domu żałoby ul Fabrycz­
na 38 na cmentarz parafji Bożego Ciała w 
Dębcu S. p Jana Wiśniewskiego o godz. 15-e.i

kostnicy cmentarza w Gńrczynie.

na Kaszel
najlepsze cukierki menu 
iowe paczka 30 gr.

dropsy onyZoiue
w pudelku

ZO $r
do nabyca tylko w Dro 
gerji św. Marcina 62 i w 
Nowej Drogerii ul. Wro­
cławska 38 hurtownie i 
detal.

aUCHNIE z lo­
downią

Kupisz korzystnie w fa­
bryce mebli Dostatni, uf. 
Dąbrowskiego 81. 11189

WIELKA WYPRZFDAz 
PO1N WEN l UROWA 

po cenach niebywale ni­
skich — torebki damskie 
skórzane od 1,50 zl do 
najwykwintniejszych, — 
portfele 0,65 zl, teki skó­
rzane 3,75 zł, walizki 2.90 
zl, Wyroby własnej pro­
dukcji. — Zasadą firmv 
wielki obrót, mały zysk
Przyjmujemy zamówię 

nia i reperacje.
SPÓŁKA POLSKICH RY 
MARZY i SIODLARZY 
Poznań, ul. Podgórna 14.

565

APARAT
fotograficzny 13X18 z 
Przyborami sprzedam 0- 
kazyjnie. Zgłoszenia Dz 
PnTin. nnd nr 587

2 POKOJE
kuchnia, kompletne ume 
blowanie nowe, zaraz d< 
sprzedania, przytem mie 
szkanie do objęcia. Oiei 
tv Dzień. Pozn II2488

BIURKA ODUZłtLNt
sol dne korzystnie sprze 
daje Dostatni, Fabryk 
Mebli Dąbrowskiego 81.

OSMIURokOJO nt 
mieszkanie komfortowe 
Pierwsze piętro naprze­
ciwko Parku Wilsona - 
ogrzewanie centralne wo­
dne od gospodarza d> 
wynajęcia. Matejki 48/49 
Portjer pokazuie od 4-b

Ii 235

POKOJU
lub dwóch poszukuje 
dzietne małżeństwo. . 
szczegóły do Dzień, 
nr. 11243PK.

PRÓŻNY
pokój, Matejki 4i.
m. 1.

parte:
11241’

ttAKbZIAi GARAZL
ślusarnia, ładownia aku­
mulatorów tanio wydziei 
żawi Staszewski, Wys­
piańskiego 15. 1115.

MASKOWE
kostjumy tumany sukok 
wypożyczam tanio. Pól 
miejska 24, parter prawo

11251-

ZAKŁAD H1G - KOSME­
TYCZNY

MASAŻE
odtłuszczające przemian; 
materii kosmetyka, rac. 
nalna pielęgnacja twa­
rzy, farbowanie włosow. 
brwi, usuwanie brodawek 
kąpiele elekt, lampą kwat 
cuwą. Maserakowa, Sw. 
Marcin 74. 974b

DANCING FAMlliJN»
.odziennie kuchnia p.erw 
szorzędna,' porcje śnia­
daniowe o każdej norze 
60—80 gr. Seperatki, po­
koje od 5 zt. Koncert ar­
tystyczny. Hotel Centnl 
ny. , 597g

MIŁY ¡POBY1
poleca „Paryżanka“ Poz 
nań, Pótwiejska 30. Kon­
cert. D24'rk

PUK1RE1Y
iotograije Bracia Pęche; 
sćy, Al. Marcinkowskie­
go 8, grupy, zdjęcia tecli

11189b niczne. 0887

Wielki wvbór 
prawdziwych szampańską

Win mus.
po cenie likwidacyjne! 

polecają

Nyka Posłuszny
Poznań, Wrocławska 33/34, tel. 
Przysięgli dostawcy win mszalny^

ENGLISH LADY
gives lessons conversa 
tion, ul. Szamnrzev skle
go 8. m. 7. 1 r?4>

nowoczesna 
Dypi. absol.

E‘coie de Massage 
Proí. H. Durvine'a

„ZEGlESiOW"
Sezon zimowy, kąpieli, 
sporty wypoczynek koszt
dzienny od

ZUInĄŁ
-zartiy duży Doberinann 
Znalazca zecnce łaska 
■vie go zwrócić zą wy­
nagrodzeniem ul. Słowa» 
kiego 21, III piętro.

557R

Vi\/ cuai-ir.Ą 
lat 2» posiadająca wyprą 
wę i 3,000 zi. pragnie za 
poznać pana do lat 4V 
w celu matrymonja.nyn. 
łferty Dziennik Pozn

11178 M i

NAJ 1 AniłJ
po 'z pierwszej ręki na
prawia wszelka biżuterię 
przerabia oraz now’a 
wykonuje na zamówie­
nie obrączki ślubne bar­
dzo tanio W. Kielczew- 
ski, złotnik jubiler z prak 
>vka paryską. PI. Wo! 
pości 7. I p. 11237

BUCHal i v., ,1 u 
współczesne wykłady - 
Warszawa, Nowogiodzk; 
48. Gwarantują wielodzit 
dzinową samodzielność 
Życzącym koresponden­
cyjnie, 531-1

SiRUZ
potrzebny do fabryki / 
kaucją 100 zł od 1. 2. 3 
Zgfosz. z załączenie 
znaczka r,n„-i„,ve!r0 j, 
rdpowiedż do Dzień. P02. 

nr. 11236.

DGuDuNitt
kawaler potrzebny od 15 
2. 1933 za skromnem wy 
nagrodzeniem. Jan Strój 
ny, Kamionki, poczta (ia 
ki. st. kol. Krzesiny.

1124-

Dzielna
EKSPEDJENTKA 

do składu bławatów i kon 
Akcji w Chodzieży, po 
trzebna od zaraz lub póź 
uej. Znajomość orowa 
Jzenia ksiąg, dekoracji 
ikien i pisania maszynę 

pożądana, lecz nie ko- 
deczna. Zgłoszenia tylko 
pierwszorzędnych sił. ze 
świadectwami, fotograti;
1 żąd. pensji przy wolnen 
utrzymanm do Dziennik, 
’ozu nr

KUCHARKA 
potrzebna do jadłodajń 
z gotówką. Kramarska 9 
m. 1 1 1247’

uRz.1;l)N1K GO­
SPODARCZY

lat 28 przyjmie posadę 
cd 15. JI. 33. Łask, zgl 
Jo Dziennika Pozn.

II148» PS

RU l t iso v, ANA 
oiiuiisistka - kasjerka szu 
ka posady od kwietnia 
także na majątek. Otert»
1 )z¡en Pozn. pod ,Bilan 
• istka“ nr. 11244PS.

dlluLVLEV - WMj 
żunaty (i dz e».ko) puy| 
u.le zaiaz posadę w le­
śnictwie, obejmie takie 
wszelką pracę, w zakre­
sie ogrodnictwa (12 W 
praktyki). Łaskawe »tu­
szenia do Dzień. Pm 
pod nr in.416

/OSZUKUJĄ
UMIESZCZESli

zaraz 1. 4. i 1. 7. r, l 
irzędnik gospod. M 
kaw. zdolnych, godnych 
miecenia, kasjer, gorzek 
pik, leśnik, borowy, og:n 
łnik, kasjerka. 3 pi®) 
lucnarz. strzelec żon- kJ 
iterdyner, Firma M." 
ARWAT - PoznaA 

uana Szymańskiego 
ok założenia 1899.

II)

SI UDEM 
z praktyka biurowa' 
znajomość adminisW-J 
<zuka posady mw*1 
nb innego zajęcia tj!1 
ja 200 zł. Oferty (W 
'nzn nr 11246.

SŁU/ĄłĄ
z' dobrem gotowifnW 
wszystkiego posżuk'. 
'osady od I 
Zgłosz. Dzień.
’ l?4S*PS- ___-

SZOFER - SLUZA^

dobry mechanik i 
w swym zawodzie
Mije odpowiedniej Pu 1 
Oferty Dzień. Po®- p
nr. 11232.

Smaczny obiad
na czwartek — 26. I. 1933 r.

Zupa z marchwi
Pieczeń wieprzowa z kapusta 
Jabłka ostnażone w sucharku.

Dla polepszenia smaku potraw dodaje 
MAUGrego przyprawy.

U FRYZJERA.
— Przepraszam, wszak ja

goliłem łaskawego pana?
— Nie panie, ta blizna 

wojny.
POWÓDŹ.

— Był pan w Wenecji? 
podobało miasto?

— Naogól bardzo ładne,
że właśnie wtedy w mieście była P°x

to

kie'już 

jeszcze

Jakże sie
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